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ZF Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
Wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
Pocata 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
e Czarnieckiego 1. 12. — Bkspedycya miejscowa 
Ha gencyj dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż 

Usmanna I. 9. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 58. 


— 


kich innych państwach 3 K. 8C k. miesięcznie. 


wodnik“ prenumerowarny osobno kosztuje 8 K. 


Z 


„ Jego Ces. i Król. Apostolska Mość Naj- 
Wyższem postanowieniem z dnia 18 maja b. r. 
„A6zył nadać najmiłościwiej radcy sądu kra- 
lewego Teoklistowi Tomaszezukowi, na- 
aelnikowi sądu powiatowego w Radowcach, 
Reg i charakter radcy wyższego sądu krajo- 

586 z uwolnieniem od taksy. 


= P. Minister Wyznań i Oświaty zamia- 
Uówał Józefę Kulińską, nauczycielkę szko- 
Y Wydziałowej żeńskiej im. król. Jadwigi 
kaj wia nauczycielką szkoły ćwiczeń w 
Ñ em seminaryum nauczycielskiem we 
Lwowie. 


Obwieszczenie 


Ay Namiestnietwa we Lwowie, Z dnia 27 
ada r. do l. 60.495, w sprawie zakazu 
“ozu do Galieyi świń i owiec z szere- 
osp kniętych zarazą pomoru świń i zara- 
Bowi u owiec powiatów Bośnii i Herce- 
Y, — zamieszczone jest w „Dzienniku 


Urzęd A: 
Edowym« dzisiejszego numeru Gazety 
owsjciej, 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 28 maja. 
Sprawozd: comisyi ż j 
Pané ozdawca komisyi budżetowej Izby 
sów hr, Sehónbora ogłosił już drukiem 
z 
EEEE 


ŚLOWAGKI O „ANKĘLLIME 


lieg è 
nany list Słowackiego do Konstantego 
Gaszyńskiego. 


POT 


(Ciąg dalszy). 


Osobą Prorok w kopalni — jest fantastyczną 
Gzogąj | We trzeba z niego zdzierać tajemni- 
— ,. VOe Zan — może Xiążę Jablonow- 
ie wiem. 

Swoim Co do tej niewiasty, która z mężem 
nlerpi za serce człowieka, jest to 
m 208”). — Ma ona siostrę w Pe- 
piszę: (podobno Grafinię Lieven*) do tej 

e z kopalni, które cały świat wielki 


1 
ea Rozdzia) VHI. poematu. 
Siążę Sergiusz, syn Piotra, Trubeckoj, 
t., pułkownik gwardyi rossyjskiej, 
dzonych odwagą i męstwem w wojnach, 
Praags © Przeciwko Napoleonowi, jeden z 
1 W spisku t. zw. Dekabrystów w roku 
i ze. CDY na śmierć, następnie ułaskawie- 
na dożywotnie ciężkie roboty w 
ale „7% Jego, Katarzyna, córka Iwana 
Ministery radey tajnego i wyższego urzędnika 
l w swą spraw zagranicznych, za zezwo- 
osy Meža e wyjechała i dzieliła na Syberyl 
u, Mao: Po 25-letnim pobycie w Ner- 
; -ikue aS 742 z mężem na osiedlenie 
gop PTA ło k SE Zmarła w Irkucku w 1858 
5 na, zigki obieta dobra, rozumna i wykształ- 
“Istwa, e. Starannemu wychowaniu i towa- 
pi tžę ik JĄ otaczało w domu jej rodzieów. 
niu na p 0) Wskutek amnestyi przy wstą- 
Moskwy E cesarza Aleksandra II. powrócił 
J, gdzie zmarł w r. 1861. 


N 


Ne 


an 
tezy : 


referat o preliminarzu państwowym na rok 
bieżący. który, jak wiadomo, stanie na po- 
rządku dziennym obrad tej Izby w piątek 
dnia 30 b. m. W referacie tym powiedzia- 
no między innemi, że chociaż komisya po 
dokładnem zbadaniu budżetu, tak jak on 
wyszedł z uchwał Izby deputowanych, na- 
brała przekonania, że i Izba panów bez 
przeszkody uchwalić œo może, to przecież 
komisya uważała sobie za obowiązek, zasta- 
nowić się także nad eałkowitem położeniem 
finansów Panstwa i ich rozwojem w latach 
ostatnich. 

Befłeksye te wykazały stałe i bardzo 
znaczne wzrastanie etatu wydatków. Dziś 
czas zatrzymać się na tej drodze, co wyda- 
je się tem konieczniejszem, że dochody 
prawdopodobnie nie utrzymają się w do- 
| tyehczasowej korzystnej progresyi. P. Mini- 
ster skarbu na posiedzeniu Izby poselskiej 
w dniu 17 kwietnia b. r. był w tem przy- 
jemnem położeniu, iż mógł zawiadomić, że 
bezpośrednie podatki osobiste w roku 1901 
wydały taki finansowy rezultat, że minimum, 
jakie fundusze krajowe z tego dochodu o- 
trzymać mają, to jest kwota sześć miliónów 
koron została przekroczoną, i że możliwem 
będzie wypłacić krajom prawdopodobnie 
dalsze trzy miliony. — Ale z drugiej stro- 
ny widział się P. Minister skarbu zniewo- 
lonym *rypowiedzieć, iż teraz właśnie znaj- 
| dujemr się w okresie, w którym, z powodu 
znanej ckonomicznej depresyi, jaka na nas 
ciąży, naturalny wzrost dochodów nie jest już 
tak wielkim jak w latach poprzednich, i że 
przeciwnie liczyć się musiiny z anormalnie 
powolnym ich wzrostem. i 

Ten powolny wzrost widocznym jest 
już w budżecie z r. 1901, a jeszcze bardziej 
na rok bieżący. W teraźniejszym budżecie 
pokrywa 16, mil. kor. wydatków, zysk mo- 
netarny, zebrany zwolna z wydawania no- 
wych monet, a wiec dochód bynajmniej nie 


|i modny Petersburgi (!) czyta ze łzami.... 
W jednym z tych listów pisała, że mężowi 
swemu co wieczora obmywa nogi skrwa- 
wione... ten szczegół dziwnie musiał i okro- 
pnie przerazić salonowe towarzystwo. 

— Biskup w Rozdziale XI jest to Kra- 
siński*). 

— Kimbar*) na Sejmie Grodzieńskim 
powstawszy z ławy krzyknął — Sybir! Sybir! 
straszą nas Sybirem... niech więe przyjdą, 
niech nas wiodą w tę krainę... wszak i tam 
żyją ludzie — „zelektryzowany Sejm powstaw- 
szy z ław zawołał, — Na Sybir! Idźmy na 
Sybir.... 

(o do nocy Sybirskich.... trzeba zajrzyć 
do jakiego dzieła Astronomicznego... do 
podróży Pallasa*).... Nareszcie z przeszłego 


$) Adam Stanisław, w. w r. 1810 we 
wsi Wełnicze na Wołyniu, zm, w Krakowie d. 
9 maja r. 1891. Biskup wileński, kaznodzieja, 
poeta i filolog, autor wielu prac naukowych i 
literackich. 

4) Józef, posel powiatu upitskiego na 
Sejm grodzieński 1798 r. Należał do najgor- 
liwszych obywateli, którzy opierali się rozbiorowi 
Polski. 

5) Piotr Szymon Pallas (ur. w Berlinie 
Val + 1811 r.), podróżnik i naturalista nie- 
wiecki w służbie rossyjskicj. Przez znakomite 
prace zoologiczne zwrócił na siebie uwagę ce- 
sarzowej Katarzyny 1I., która mu ofiarowała 
miejsce w Akademii nauk w Petersburgu i po- 
wierzyła kierunck wyprawy naukowej do Oren- 
burga. Zwiedził tedy Ural, stepy Kirgizów, góry 
Altajskie i okolice Kiachty, wrócił przez Kra- 
snojarsk, Tomsk, Tara i Uralsk, przeszedł stepy, 
ciągnące się między Jaikiem i Wołgą, wreszcie 
stepy, po obu stronach dolnej Wołgi leżące. 
Podróż ta trwała 6 lat od 1768 do 1774 r. 
Owocem jej było obszerne dzieło p. t. „Reisen 
durch verschiedene Provinzen des russischen 
Reiches in den Jahren 1768—1775“. Peters- 
burg 1771—1876, 3 tomy, przetlómaczone na 
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bieżący. Otrożność w uchwalaniu nowych wy- 
datków tem bardziej wydaje się konieczną, 
że i bez tego ukazują się w perspektywie 
wydatki, które, jak nowe działa, polepszenie 
bytu dawnych pensyonistów, uregalowanie 
kwestyi dyurnistów, są nieunikione. Należy 
też pamiętać o tem, że kwestya cukrowa rzu- 
ca dziś cień na wszystkie nasze rolnicze i 
przemysłowe stosunki. 


W dalszym ciągu sprawozdanie przy- 
pominając, iż P. Minister skarbu w dysku- 
syi budżetowej powiedział, że położenie fi- 
nansowe Monarchii nie usprawiedliwia nie- 
pokoju, ale nie jest znowu tak dobrem, by 
traktować je można lekkomyślnię, tak kończy : 

„Komisya budżetowa Izby panów po- 
dziela to zapatrywanie i może tylko pochwa- 
lié, że P. Minister skarbu zachowuje rezer- 
wę w obec licznie objawiających się, a fi- 
nansowo często bardzo doniosłych życzeń i 
że wzbrania się zrezygnować z istnieją- 
cych Źródeł dochodu bez zastąpienia ich in- 
nemi, a raczej stara się o wynalezienie źró- 
del nowych. Komisya budżetowa Jzby panów 
podziela też wyrażone przez P. Ministra skar- 
bu przekonanie, że finanse państwowe mogą 
rozwijać się korzystnie jedynie na zdrowym 
ekonomicznym gruncie, a z tego stanowiska 
największą uwagę zwrócić należy na przy- 
szłe uregulowanie naszego stosunku do kra 
jów Korony św. Szczepana i traktaty han- 
dlowe z mocarstwami zagranicznemi. Komi- 
sya budżetowa sądzi, że będzie wyrazem za- 
patrywań Wysokiej lzby jeżeli tego rodzaju 
usiłowaniom i zabiegom Rządu życzyć będzie 
jak najlepszego powodzenia“. 


— Z Z e NN e 


numeru Revue des deux mondes z artykułu | 
Pana Marmier*) o Finlandyi — można coś 
napisać wyjętego o tej górze skąd o północy 


powiększa się. 

Trzeba dać notę o Aniołach Piasta ko- 
łodzieja — albowiem wtenczas dopiero przyj- 
ście ich do Anhellego stanie się pięknem 
poetycznie. 

Rozdział X jest spoetyzowaniem kłóteń 
Emigracji... 

O wiadomość Eloi — odeszlij do pana 
Alfreda de Vigny”). Ale powiedz że Bloe ta 


wydanie drugie, wzbogacone przypisami Lan- 
glósa i Lamarck'a (8 tomów, Paryż 1794 r.) 
To zapewne dzielo miał na myśli Słowacki. 

6) Ksawery Marmier, (ur. 1819 7 1892 
v,), literat i sławny podróżnik francuski. Dru- 
kował wówczas w Revue des deux Mondes 
(T. 18, ser. IV., str. 387—858) dalszy ciąg 
obszernego opisu ze swojej wyprawy naukowej 
po morzu Północnem do Danii, Szwecyi i Islan- 
dyi, odbytej na korwecie „Recherche“, pod t. 
„Expédition de la Recherche au Spitzberg. VIT. 
Karesnaudo". W szeregu licznych prac swoich 
podróżniczych, literackich i powieściowych, wydał 
też: „Lettres sur la Russie, la Finlande, et la 
Pologne". (Paryż, 1645). 

©) W poemacie powiedziano jest „A wiesz- 
li, kto jest ten Anioł smutny na cmentarzu ? 
Oto sio zowie Eloe, a urodził się ze dzy Chry 
stusowej na Golgocie, z tej łzy, która wylaua 
była nad narodami*. Gdzieindziej napisano jest 
o „Anielicy tej i wnuczce Maryi Panny...“ (Roż- 
dział XI). Już Krasiński w przytoczonym wy- 
żej liście do Gaszyńskiego wspomina, że „anioł 
Eloe stworzony przez Alfreda de Vigny, a przez 
Slowackiego zagnany na śniegi biegunowe,.* 
Waclaw Gasztowt, odnosi również te słowa do 
Eloi Alfreda de Vigny i do Mesyady Klopsto- 
cka. Dalsze słowa listu Słowackiego odnosza 


język francuski przez Gauthier de la Peyronie, | się do kilku wspomnień w poemacie o pier- 


widać słońce w dzień letni... Wreszcie fran- 
cuzi wiedzą bardzo dobrze o nocach sybir- 
skich — a okropność zostawiona imaginacyi 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna |. 9. i w biurze Ludwl= 


| ka Plohna ul. Karola Ludwika I. 9; we Francyi w Pa- 
| ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue de 


Varenne, 


Lo k krejowej Rady szkolnej 


naa NNP 


C. k. Rada szkolna krajowa uchwaliła 
na posiedzeniu z dnia 26 maja b. r. zatwier- 
dzić wybór: Włodzimierza Padlewskiego na 
delegata Rady powiatowej do e. k. Rady 
szkolnej okręgowej w Przemyślanach i Kry- 
styana Hargesheimera na doradcę do strze- 
żenia religijnych interesów wyznania ewan- 
gieliekiego w e. k. Radzie szkolnej okręgo- 
wej w Stanisławowie; 

zamianować Michała Koszałkowskiego, 
nauczyciela szkoły pospolitej męskiej połą- 
czonej z wydziałową w Sokalu, zastępcą na- 
uczyciela w e. k. męskiem seminaryum na- 
uczycielskiem w Sokalu; 

zamianować w szkołach ludowych: Sta- 
nisława Kapłańskiego dyrektorem 8-klasowej 
szkoły wydziałowej męskiej połączonej z 4- 
klasową pospolitą w Brodach; Karola Layera, 
Pawła Konopniekiego i Karola Stankiewicza 
nauczycielami 8-klasowej szkoły wydziało- 
wej męskiej w Brodach; Maryę Pazdanow- 
ską nauczycielką 5-klasowej szkoły wydzia- 
łowej żeńskiej w Nowym Sączu; Piotra Boya 
nauczycielem starszym 4-klasowej szkoły lu- 
dowej meskiej w Wieliezce. Władysława Sa- 
neckiego nauczycielem starszym 5 klasowej 
szkoły męskiej w Busku; Wandę Osiecką 
nauczycielką młodszą 6-klasowej szkoły żeń- 
skiej w Kutach; Ludwika Tarasa nauczycie- 
lem młodszym 6-klasowej szkoły męskiej w 
Zaleszczykach; Michała Smosznę nauczycie- 
lem starszym 5-klasowej szkoły męskiej w Ry- 
manowie. 

nauczycielami kierującymi szkół 2-kla- 
sowych: Emila Bilaszewskiego w Narajowie 
miast., Aloizego Kolkopfa w Zalesiu, Pawła 
Bąka w Hałenowie, Kazimierza Strzeleckie- 


może jest pod zasłoną poetyczną — dawną 
jaką kochanką poety. 

Trzy litery ogniste na chorągwi ryee- 
rza — wyświeć tylko domysłem swoim — mó- 
wiąc że znaczą Lu dô). 

Oto więc wszystko, drogi mój, nabazgra- 
łem, co tylko można było nabazgrać — teraz 
donoszę ci, że się drukuje Balladyna — ko- 
chanka moja... Niespodziewasz się, co to za 
dzieło... dosyć, że jest to osoba, która nas 
z Zygmuntem Kr... zaprzyjaźniła moeno.... 
on ją bowiem polubiwszy, mnie polubił — oby 
mi i ciebie zyskała”)... Ale nie spodziewam 
się, bo to jest gorzkie dzieło — a świat w nim 
przez pryzma przepuszczony i na tysiączne 
kolory rozbity, wymaga, aby się kto w nim 
szczególniej pokochał... Widzisz kochany Ga- 
szyński — że ja drukuję i drukuję — i nie prze- 
staję drukować... Co z tego na koniec bẹ- 
dzie, nie wiem... Życz mi czytelników... i 
kochaj trochę przyjaznego ci. 


Julka Słowackiego. 
(Dokończenie nastąpi). 


wszej miłości poety, gdy Anhelli po raz pier- 
wszy „zobaczył owego Anioła, który mu był 
przypomniał miłość dla niewiasty i pierwszą 
jego miłość na ziemi“, (Rozdział XIII.) nie po- 
zostawiają żadnej wątpliwości, że Słowacki miał 
tu na myśli Ludwikę Sniadecką, Poemat Al- 
freda de Vigny „Eloa“, wyszedł w Paryżu w 
1828 r. Piękny jego przekład polski, dokonany 
przez Adama M—skiego ukazał się dopiero w 
zeszycie sierpniowym Ateneum za r. 1895. O 
„Genezie i znaczeniu Wloi u Słowackiego” na- 
pisal treściwe i zajmujące stadyum Ignacy Ma- 
tuszewski w książce p. t. „Swoi i obey“. War- 
szawa, 1898 r. str. 270—281. 

S) „A w ręku rycerza byla chorągiew, a 
na niej trzy ogniste litery paliły się“. (Rozdział 
XVII.) 

9) Balladynę, która wyszła w tymże roku 
1539, Slowacki poświęcił Zygmuntowi Krasiń- 
skiemu autorowi „Irydyona*. 


go w Krechowicach, Izydora Kabarowskiego 
w Kontach ; 

nauczycielkami młodszemi szkół 2-kla- 
sowych: Antoninę Stojańską w Krukieni- 
cach, Albertynę Bosiewiczównę w Kosoci- 
cach, Helenę Markiewieczównę w Łapczycy, 
Annę Sękowską w Wiśniczu starym, Annę 
Palijczukównę w Wołczkowcach; à 

nauczycielami i nauczycielkami szkół 
1-klasowych: Bazylego Romanowa w Strze- 
milczu, Ryszarda Kurzbauera w Płauczy ma- 
łej, Franciszka Pocałunia w Raczkowej, Mi- 
chała Kiernickiego w Oreleu, Eleonorę Arta- 
mowską w Wiktorowie, Dawida Droździkie- 
wicza w Ciężowie, Józefa Beskiego w Doro- 
howie, Władysława Dańca w Dołuszycach, 
Zygmunta Muszyńskiego w _Proszówkach, 
Zofię Różycką w Dąbrowicy, Józefa QGawło- 
wieza w Leszczynie, Michalinę Misiorowską 
w Swiniarowie, Aleksandrę Panczakiewiczów- 
nę w Baczkowie, Maryana Gelinka w Szmań- 
kowczykach, Józefę Winnieką w Podolszu, 
Józefa Żurawla w Przewłocznej, Wandę Nie- 
mentowską w Janowicach, Stefana Bielewi- 
cza w Grojeu, Marye Bartkowską w Maleu, 
Józefę Błażowską w Pererowie, Józefa Pryn- 
dyna w Roszniowie, Olgę Petryszynównę w 
Podlesiu, Mieczysławę Barską w Łuce; 

zorganizować: 1-klasową szkołę w Za- 
gorzanach okręgu wielickiego, 1 - klasową 
szkołę w Sledziejowiecach okręgu wielickiego; 
przekształcić 5-klasowe szkoły męską i żeń- 
ską w Kamionce strumiłowej na 6-klasowe, 
1-klasową szkołę w Łoniowach okręgu brze- 
skiego na 2-klasową, l-klasową szkołę w 
Przecławiu okręgu mieleckiego na 2-klasową. 


Delegacye wspólne. 


Delegacya austryacka. 


pn 


(Sprawozdanie telegraficzne). 
Budapeszt, 28 maja. 


Del. Kramarz w dalszym ciągu swej 
mowy w dyskusyi nad budżetem Minister- 
stwa spraw zagranicznych omawiał wśród 
bezustannych przerywań ze strony del. Stei- 
na, propagandę wszechniemiecką w Austryi. 
Mowca powiedział: Niestety tylko raz spró- 
bowano podobnej propagandy w Prusiech! 
Wiemy, jak energicznie występują tam wla- 
dze przeciw polskim ojcom i matkom, które 
nic innego nie chcą, jak tylko, by dzie- 
ci w języku ojczystym mogły się uczyć. 
Z pewnością nie pozwolonoby w Prusiech 
na importowaną z zagranicy agitacyę w tym 
gatunku — jak się ma rzecz w Austryi z 
ruchem wszechniemieckim i takąż propagan- 
dą, kryjącą się pod płaszczykiem religii. Del. 
Kramarz występuje przeciw sprowadzaniu z 
zagranicy pastorów protestanckich. (W tem 
miejscu przychodzi do starcia mowcy z del. 
Steinem, ponieważ — zdaniem p. Steina — 
p. Kramarz w sposób lekceważący wyraża 
się o duchowieństwie protestanckiem). Mow- 
ca wspominając o wczorajszych wywodach dr. 
Madoyskiugo w kwestyi narodowościowej, za- 
znacza, że Austrya nie może być ani sło- 
wiańską, ani zupełnie niemiecką. Wszystkie 
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(„Ostatnie dni Pekinu“ przez Piotra Lott'ego). 
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IV. 
(Ciąg dalszy). 
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28 października. 


Wyspa Jaspisowa jest to skała — mo- 
że sztuczna pomimo swoich górzystych roz- 
miarów — która wznosi się wśród lasów 
„Miasta Żółtego*; do jej boków czepiają się 
stare drzewa, stare świątynie, które wzno- 
szą się coraz wyżej, a jako zakończenie wszyst- 
kiego, na samej górze, wystrzela rodzaj wie- 
ży zamkowej, kolosalnej, dziwacznych i ta- 
temniczych kształtów. Widzi się ze wszyst- 
kich stron tę wieżycę; góruje ona nad ca- 
łym Pekinem swoją sylwetką, swoją wybitną 
chińszczyzną i zawiera tam na górze straszli- 
we bożyszcze nadpowietrzne, którego groźna 
postawa i szyderezy grymas unosi się nad 
miastem — bożyszeze, które nasi żołnie- 
rze nazwali „wielkim dyabłem chińskim“. 

Idę więc dzisiaj oddać wizytę „wiel- 
kiemu dyabu chińskiemu*. 

Łuk z białego marmuru, rzucony nad 
trzeinami i lotusami, wiedzie na wyspę Ja- 
spisową, a oba końce tego mostu są natu- 
ralnie strzeżone przez marmurowe potwo- 
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narody powinny czuć „się jednakowo zado- 
wolone, a gdy Państwo zadowoli ich kultur- 
ne potrzeby, z pewnością tym sposobem pod- 
wyższy swą siłę zewnętrzną. Chcemy ró- 
wnouprawnienia — są słowa mowcy. — Nie 
cheemy przeszkadzać Państwu w spełnieniu 
historycznych zadań i eelów. Opierając się o 
trójprzymierze, zaniechaly Niemey polityki 
kontynentalnej, a weszły na tory wielkiej po- 
lityki światowej. Niektóre państwa żałują już 
dziś, że przyczyniły się do tego, iż Niemcy 
stały się państwem tak potężnem. Ale, by 
Niemcy jeszcze więcej wzrosły, tego już 
chyba nikt sobie nie życzy. Nie obawiamy 
się jawnego pangermanizmu, ale skrytego i 
posuwającego się tajnemi drogami. Panger- 
manizm przestałby istnieć, gdyby opuści! 
tajne i kręte drogi. Dalej omawia del. Kra- 
marz kwestyę ugody z Węgrami. W końcu 
polemizuje z wywodami del. Grossa, który 
w nadziei zerwania wspólności cłowej z Wę- 
grami, już widział w perspektywie wspólność 
ełową z Niemcami. 

Z kolei zabrał głes del. Conei, a po 
nim del. Franko -Stein (Wszechnie- 
miec). 

Delegat Stein, oświadczył, że nie ma 
zaufania do Ministra spraw zewnętrznych 
hr. Goluchowskiego i dlatego będzie głoso- 
wał przeciw budżetowi. Zarówno wewnętrzna, 
jak i zewnętrzna polityka austryacka pozba- 
wioną jest cechy niemieckości. W dalszym 
ciągu swych wywodów wciąga mowca do 
dyskusyi Koronę, w skutek czego przewodni- 
czący mu przerywa. 

Mowca oświadcza dalej, że Wszech. 
niemcy odnoszą się z wielką nieufnością do 
polityki hr. Grołuchowskiego, którego uważają 
sa wcielenie nienawiści do Niemiec. Z tego 
powodu też, powiada mowca, Wszechniemey 
nie mają zaufania do sojuszu z Austryą. — 
Mowca przeczy dalej, jakoby istniało niebez- 
pieczeństwo pangermanizacyi. Gdyby Wszech- 
niemcy mieli siłę do germanizowania, toby 
to uczynili, chęci im ku temu nie brak, 
Również rossyjska dyplomacya bardzo dobrze 
wie, iż hr. Gołuchowski nie może pozbyć się 
swych polsko narodowych właściwości i także 
w skutek tego nie ma zaufania do niego. 


Następnie zwraca się mowca przeciw 
temu, że konsulatom austryackim zabroniono 
dawać wiadomości o stosunkach kupców za 
granicznych. Zapytuje, co hr. Gołuchowski 
będzie próbował uczynić, aby módz pośre- 
dnieczyć w zawarciu pokoju między Anglią 
a Boerami. W dalszym ciągu omawia sposób 
prowadzenia wojny przez Anglików, wyraża 
się o nich w ostry bardzo sposób a nieko- 
rzystnie o królu Edwardzie. Przewodniczący 
przywołuje go za to do porządku. 

Przystąpiwszy do omawiania ugody au- 
stro- węgierskiej oświadcza, że Wszechniemcey 
obstają przy żądaniu programu linekiego, 
mianowicie, aby Austrya i Węgry połączone 
były tylko unią personalną, aby Dahnacya, 
Bośnia i Hercogowina przyłączone zostały 
do Węgier, aby wreszcie Galicys i Bukowina 
albo zostały wyodrębnione i utworzyły osobne 
królestwo jak Chorwacya, albo, żeby przyłą- 
czono je do Węgier. Jest powszechnie wia- 
domem, że Węgrzy czekają tylko na chwilę, 
kiedy pod względem finansowym i ekonomi- 
cznym staną tak silnie, aby mogly oderwać 
się od Austryi I utworzyć unię personalną. 


ry, szydzące i zezujące zajadle na 
żdego, ktoby śmiał przejść tędy. Brzegi 
wyspy wznoszą się prostopadle pomiędzy ce- 
drami i trzeba natychmiast się drapać w 
górę po schodach lub drożynami wyżłobio- 
nemi w skale. Spotyka się zaraz wśród drzew 
całą seryg marmurowych tarasów, jedne nad 
drugimi z rzędami bronzowych kadzielnie 
i ciemne pagody, wśród których połyskują 
w zmroku olbrzymie bożki złocone. 

Ta wyspa Jaspisowa, pierwszorzędna 
pozycya strategiczna, ponieważ góruje nad 
całą okolicą, została zajęta przez naszych 
żołnierzy marynarki. 

Żolnierze ci nie mają innego przytuł- 
ku tylko pagody i innych łóżek tylko stoły 
ofiarne, otóż, chcąc mieć więcej miejsca, że- 
by się położyć w nocy na tych pięknych 
stołach czerwonych, cichutko powynosili za 
drzwi całą gromadę drugorzędnych bożków, 
które tam stały od kilku wieków, pozosta- 
wiając tylko siedzące na tronach, wielkie, 
uroczyste bożyszcza. I oto setki, tysiące tych 
małych bożków stoją teraz na marmurowych 
tarasach na dworze, rzędami, jak zabawki, 
a słońce i pył pada na te figurki, Jeszcze 
połyskujące złotem. A wewnątrz świątyń, 
wokoło wielkich bożków, które uszanowano, 
z jakąż dziwną szorstkością odbijają karabi- 
ny, Szare koce i mundury naszych ludzi, 
wszędzie porozwieszane! I jakiż ciężki odor 
koszar przynieśli z sobą ci dzielni ludzie do 
tych zamkniętych świątyń, pod lakowe su- 
fity, przywykłe do santalowej woni i won- 
nych pręcików kadzideł. 
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„ Przez pokręcone gałęzie starych ce- 
drów, horyzont, który przezierać zaczyna, 


Wkońcu polemizuje mowca obszernie z 
wywodami p. Kramarza o ruchu Los von Rom 
i wyraża się niekorzystnie o osobie Papieża, 
za co przewodniczący przywołuje go do po- 
rządku. 

Del. Perg elt podnosi z zadowoleniem, 
że P. Minister br. Gołuchowski nie spuszcza 
z oka spraw handlowych i rozwoju handlu 
austryackiego. Pierwszy krok ważny na tej 
drodze już zrobił przez reformę spraw kon- 
sularnych i przez założenie Akademii konsu- 
larnej i eksportowej, oraz przez wysłanie fa- 
choweów handlowych za granicę. Mowca 
życzy sobie, aby br. Gołuchowski i dalej 
w tym kierunku pracowal. 

Następnie polemizuje obszernie z p. Kra- 
marzem i robi mu zarzut, iż lekceważąco 
mówił o cesarzu Wilhelmie i jego podarunku 
dla Ameryki. Omawiając wywody p. Kra- 
marza o Los von Rom przypomina, że także 
wśród Czechów panował ruch odszczepienczy 
i twierdzi, że niemieccy radykali poszli za 
przykładem radykałów czeskich. Qzy p. Kra- 
marz nie wie — pyta mowca — że przez 
pewien czas istniała w Pradze cerkiew dla 
nabożeństw rossyjskich, czy nie wie o ruchu 
odszezepieńczym, który wśród Czechów pa- 
nował. 

Del. Kramarz woła: Były to tylko 
jednostki! 

Del. Pergelt: Wszechniemcy robią 
to samo tylko zręczniej, niż radykali czescy. 
P. Kramarz powiedział — mówił p. Pergelt 
dalej — iż Czesi są i byli zawsze obrońca- 
mi Państwa austryackiego. Historya austrya- 
cka atoli ma takie karty, na których napi- 
sanem jest coś wprost przeciwnego. Muszę 
przypomnieć p. Kramarzowi, iż istnieje le- 
genda o toczącym się rublu i że p. Kramarz 
sam przed 12 laty przedsięwziął podróż do 
Rossyi. 

Del. Vukowicz podnosi, że trójprzy- 
mierze tak w Austryi, jak i na Węgrzech stra- 
ciło na popularności. Jedyną korzyścią, jaką 
Austrya mogła mieć z niego było utrzyma- 
nie wpływów na Bałkanach, jednakże i pod 
tym względem trójprzymierze nie przyniosio 
korzyści. 

Dalej omawia p Vukowicz szeroko sto- 
sunki panujące na półwyspie Bałkańskim i 
domaga się powiększenia wpływów austrya- 
ckich na Wschodzie. 

Występuje przeciw temu. że Niemcy 
gwalcą uczucia Polaków w Prusach, co dla 
Słowian nie może być rzeczą obojętną. Oma- 
wia sprawę instytutn św. Hieronima w Rzy- 
mie i czyni zarzut hr. Goluchowskiemu z 
powodu ostrego tonu, z jakim wyrażał się o 
arcybiskupie Stadlerze, który nie tylko u 
Ohorwatów, ale i za granicą cieszy się jak 
największym szacunkiem. W końcu oświad- 
cza, iż będzie głosował przeciw budżetowi. 

Del. br. Oppenheimer podnosi, iż 
Minister hr. Gołuchowski może być bardzo 
zadowolony z przyjęcia, jakie znalazł jego 
wywód za granicą, oraz z uznania, jakie od- 
dano jego kierownictwu sprawami zagrani- 
cznemi. Wszyscy exposé hr. Gołuchowskiego 
przyjęli bardzo sympatycznie. Następnie za- 
stanawia się mowca nad trójprzymierzem i 
uważa utrzymanie go za konieczne i korzy- 
stne dla Monarchii. 


przewodniczący zamknął posiedzenie. Nastę- 
pne dziś o godzinie 10 rano. 

Przy końcu posiedzenia odczytano li- 
czne interpelacye, między niemi iaterpela- 
cyę del. Kozłowskiego i tow. do Mini- 


stra wojny z zapytaniem, czy zamierza za- 
rządzić rewizyę warunków co do odszkodo- 
wania, wypłacanego za szkody, wyrządzone 
przez wojsko w ziemiopłodach podczas ćwi- 
CZEŃ. 


Sytuacya wawnętrzna. 


PAPA 


O przebiegu i rezultacie dotychczaso- 


wych rokowań w Budapeszcie prezesa ga- 
binetu dr. Koerbera i dwóch fachowych Mi- 


nistrów austyackich Boehm - Bawerka i bar. 


Calla a ich kolegami węgierskimi, brak wszel- 


kich wiarogodnych informacyj, a oficyalne 


biuletyny o tych rokowaniach ograniczają się 


na doniesieniu, że się odbywały w tych a 
tych godzinach. Ogólnie wszakże przypu- 
szczają, iż te konferencye ministeryalne do- 
prowadzą ostatecznie do pożądanego wyniku, 
po obu bowiem stronach pogłębia się coraz 
bardziej przekonanie, że rychłe załatwienie 
Sprawy ugody jest koniecznością państwową. 

Drugą kwestyą zajmującą powszechną 
uwagę, są konferencye P. Prezydenta Mini- 
strów z Młodoczechami w kwestyi ustawy 0 
podatku od biletów kolejowych, jakoteż co 
do sesyi jesiennej Rady państwa. Do pra- 
skiej Politik telegrafują z Wiednia, że c0 
się tyczy ustawy o podatku od biletów kole- 


jowych, Prezes gabinetu dr. Koerber przy: 


rzeka dać wszelkie gwarancye, że dochó 
z tego podatku użyty będzie w myśl życzeń 
parlamentu, mianowicie na zniesienie myt: 
tak, że kontrakty już z końcem czerwca bo- 


dą wypowiedziane, dalej na podwyższenie 


płac dyurnistów i emerytur wdowich. 
Z kół zbliżonych do Młodoczechów 07 


trzymuje Sonn. und Mont. Ztg. zapewnienie 
iż zachowanie się Czechów w obec projektu 


odatku od biletów kolejowych nie było „pró” 
a wymuszenia* tylko logicznem następ” 


stwem żądania, że zanim parlament przystąp! 
do dalszej pracy, muszą być spełnione Po” 
stulaty w kwestyi językowej. 


uE 


Projekt antypolski w Tie peagkin 


(Telegram). 


Berlin, 28 maja. W Izbie deputowa- 
nych sejmu pruskiego przeprowadzono wWCZ0- 
raj obszerną dyskusyę nad zuanem antypol- 
skiem przedłożeniem w sprawie nowych m! 
lionów na kolonizacyę. 

Obrady otworzył kanclerz hr. Buełow 
zapowiedzią. że w zimie wniesie rząd dalsze 
przedłożenia, mające na celu popieranie niet” 
czyzny we wschodnich prowincyach niemie% 
kich. Uzasadniając wniesione przez rząd najn? 
wsze antypolskie przedłożenie, podniósł, 
rząd ma nietylko prawo, ale i obowiązek . 
interesie bezpieczeństwa monarchii bronić 5% 


Po krótkiej polemice p. Kramarza z pp. | przed wielkopolską agitacyą. Konstytucji”? 


Pergeltem i Steinem dyskusyę przerwano, a | prawa polskich współobywateli będą 


ka- | jest całkiem zielony, z rdzawymi tonami je- 


sieni. Jest to las, las nieskończony, wśród 
którego ukazują się tylko tu i owdzie, jakby 


„zatopione dachy z żółtego fajansu. A ten las, 


to Pekin, Pekin, którego sobie nikt z pewno- 
ścią takim nie wyobrażał —- i to Pekin wi- 
dziany z wysokości miejsea bardzo świętego, 
gdzie zdawało się, że nigdy noga żadnego 
Europejczyka nie stanie. 

Grunt skalisty, po którym się stąpa, 
coraz się zwęża, coraz maleje, w miarę jak 
się wznosi, w miarę jak się zbliża do szezytu, 
do tego stożka, którym jest Jaspisowa wyspa. 

Idąc tutaj dzisiaj, na jednem z niż- 

szych piętr spotkałem się z oryginalną gru- 
pą pielgrzymów, którzy już wracali: misyo- 
narze lazaryści w strojach mandarynów z 
warkoczami, a z nimi kiłku młodych księży 
katoliekich chińskich, którzy wydawali się 
jakby przerażeni, że się tutaj znajdują, jak 
gdyby, pomimo ich nawrócenia, mieli jeszcze 
uczucie jakiegoś świętokradztwa spełnionego 
samą ieh obecnością w tem miejscu, do któ- 
rego przystęp tak długo byl zakazany. 
ą U samych stóp wieżycy, wieńczącej te 
skały, znajduje się kiosk z fajansu i mar- 
muru, gdzie „wielki dysbeł* mieszka. Jest 
się bardzo wysoko w świeżem i czystem po- 
wietrzu, na ciasnym terasie po nad morzem 
zieleni drzew, zaledwie przyćśmionem dzisiaj 
zwykłą mgłą kurzu i słońca. 

Wchodzę więc do „wielkiego dyabła*, 
który jest jedynym mieszkańcem tych nad- 
powietrznych okoliet.. Och! eo za obrzy- 
dla postać! Jest prawie nadludzkieh kształ- 
tów, ulany z bronzu. Tak jak Shiwa, bóg 
śmierci, tańczy po trupach; posiada pięć czy 
sześć szkaradnych twarzy, których tylokro- 
tnae skrzywienie prawie jest nie do zniesie- 


ta 


ori8%% 
rę” 
kach narzędzia tortur lub ścięte głowy: „4, 


nia; posiada naszyjnik z czaszek i p 
około czterdziestu ramionami trzymając W 


Takiem jest opiekuńcze bożyszcze: 
re Chińczycy umieścili po nad swojem 
stem, wyżej niż wszystkie piramidaln 
chy fajansowe, wyżej niż wszystkże Wei, 
i pagody. — I jest to jakby detykalny RT 
bol ieh okrucieństwa, jest to jakby WA 
ctwo pewnego niezrozumiałego zaniku W x, 
zgu tych ludzi, zazwyczaj tak łatwych 5 
godnych, tak przystępnych i czułych n2 0g? 
małych dzieci i kwiatów, ale którzy Pigi” 
nagle stać się z radością, z rozkoszą r 
tnikami, wyrywać paznogcie i pruć WB 
ności żywym ludziom... -obrat 

Wszystko, co unosi mnie w pow po 
skaly i tarasy marmurowe, stacza Się u a 
ich stóp pomiędzy wierzchołki staryć glo” 
drów tak prostopadle, że aż o zawie ja 8 
wy przyprawia. Oświetlenie jest cudow 
cisza niezmą.cona. jasu! 

Pakin u moich stóp podobny do ! iep” 
Uprzedzono mnie, że będę miał ten * zhg- 
jęty efekt, ale wrażenie większe niż by ? 
dziewałem. Nie wydawało mi się, 7°% 
za „Miastem żółtem* było tyle drzew W 
dzińcach domów, w ogrodach i w, uli 
Wszystko jakby zatopione w zieleni. = 
wet po za murami, które w dali rysują. 
ne ramy, las ciągnie się znowu i 7 
nieskończony. któ p 

Ku wschodowi tylko szary Ste): wyg 
przybyłem tutaj pewnego poranku, 2&0 
śniegiem. A ku północy, góry Mongo WM | 
szą się zachwycające, przeźroczyste 1 
na bladem niebie. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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W przyszłości utrzymywane, jednakże dąże- 
nie ich, mające na celu zmianę dzisiejszych 
stosunków, muszą być bezwzględnie stłumio- 
ne. Idzie tu o dalszy ciąg tej pracy, którą 
ks. Bismarck rozpoczął w r. 1886. 

-Następnie omawiał hr. Buelow obszer- 
nie poszczególne punkty przedłożenia. Do- 
trzymał on przyrzeczenia, które złożył pod- 
czas dyskusyi w sejmie w styczniu w spra- 
wie popierania niemieckości w prowiucyach 
o mieszanych językach, a przedłożenie, któ- 
re rząd wnosi obecnie, jest pierwszym kro- 
iem na tej drodze. Komisya kolonizacyjna 
Popelniła może pewne błędy, ale przyznać 
trzeba, iż zadanie swoje spełniała gorliwie i 
Skutecznie. Poleca szczególnej uwadze uiwo- 
rzenie domen państwowych i wskazuje na 
mowę ks. Bismareka o potrzebie utworzenia 
tych domen, wypowiedzianą do deputacyi 
Niemców poznańskich, która go w r. 1894 
odwiedziła w Warzinie. Wywodzi, że należy 
Wszystko uczynić, aby złamać wszechpolską 
agitacyę i rozproszyć wszechpolskie marzenia 
0 przyszłości. Oświadcza, iż nie jest przyja- 
cielem małosikowych szykan, ani kłucia 
Szpilkami, ale podnosi, iż z całą bezwzglę- 
dnością bronić będzie bezpieczeństwa i inte- 
gralności monarchii w obec agitacyi wszech- 
polskiej, Za bardzo ważny i skuteczny śro- 
dek, służący do obrony, zaatakowanej przez 
agitacyę wszechpolską niemieckości, uważa 
działalność komisyi kolonizacyjnej; prze- 
Ciwdziała ona gorliwej akeyi polskich ban- 
ów parcelacyjnych i kładzie tamę wzrosto- 
wi polskiej własności. Dlatego też występuje 
Z żądaniem większych kredytów, aby przy- 
Spieszyć tempo tej akeyi. Przez to, że żąda- 
My nowych kredytów na wewnętrzną kolo- 
Lizacyę w Poznańskiem i Prusach Zacho- 
dnich chcemy przed całym Światem udowo- 
dnić, że z silną konsekwencyą dalej prowa- 
zić będziemy naszą politykę we wschodnich 
browineyach, którą w tej Izbie uznano za 
słuszną i która znalazła w niej poklask. Je- 
želi podnoszą się tu i owdzie głosy, czyniąc 
komisyj kolonizacyjnej zarzut, że za owych 

0 milionów, którymi dotychczas rozporzą- 
zała, nie wiele zdołała zrobić, to muszę o- 
przeć, iż zarzuty te są niesłuszne. Niemie- 
cka polityka kolonizacyjna obliczona była na 
Ziesiątki lat. Komisya kołonizacyjna operuje 
opiere przez lat 15, nie można było więć 
Spodziewać się większego rezultatu, aniżeli te- 
80, który osiągnęła. Do końca roku zeszlego 
Komisy kolonizacyjna zakupiła 165.000 hekta- 
row ziemi, z czego 100.000 jest już rozpar- 
celowanych i osiedlono na nich 4700 nie- 
mieckich rodzin chłopskich; reszta czeka na 
Tozdzielenie. 

„, Znaczne sumy, których żądamy obe- 
enie, uprawniają nas do żywienia nadziei na 
Tzyszłość, iż dzieło kolonizacyjne będzie szyb- 
o i skutecznie przeprowadzone. 0o ja ze 
Swej strony będę mógł zrobić, to uczynię ze 
SWiadomością o wielkim i wzniosłym celu 
zitodowym, bez niepotrzebnego biurokraty- 
mu i małostkowości. Obecny ruch między 
W4aSnością ziemską w okolicach o mieszanym 
języku jest dość duży. Dowodem tego fakt, 
ofi od 1 października z. r. do 1 kwietnia b. r. 

arowano komisyi kolonizacyjnej 40.000 he 
ów ziemi do nabycia. Byłoby do życze- 
h ry aby tę korzystną konjunkturę można 
a: o należycie wyzyskać, aby nabyto stoso- 
NE, niezbyt drogie dobra dla kolonizacji 

omeny, któreby mogły być natychmiast 
Pareelowane. Jest pożądanem, aby dobra, któ- 
+ nie mogą być natychmiast rozparcelowane, 

Stały za niezbyt długimi kontraktami wy- 
zerżawione, a po upływie terminu dzierża- 
ZA aby mogły być natychmiast rozpareelo- 
0 1 aby można było na nich osiedlić nie- 

ieckich chłopów kolonistów. W ten spo- 
z. Spodziewam się, kosztowna administra- 
lie ędzie ograniczoną, a zostaną usunięte 
Byb, trudności, z powodu których cierpi 
za. z ŚĆ tempa działalności komisyi kołoni- 
dcyjnej, 

Część dóbr, które mniej się nadają do 
parcelacyi kodzie gi a 
duż Ji, będzie urządzona jako domeny. 
w styczniu b. r. podniosłem, że niemie- 
skie większa własność ziemska w Poznań- 
a obejmuje nieco więcej, niż połowę 
Sekas posiadłości Ale właściciele jej mie- 
są JĄ za granicą, a posiadłości ich otoczone 
a poż własnością. Podobnie rzecz się ma 
- ra Zacbodnich. Należy więc stwo- 
rowy zorne domeny niemieckie w tych 
stwo n aCyach. Między stworzeniem domen pań. 
„ARAD a naszą polityką pareelacyjną i 
Obie z 700% wcale sprzeczność nie istnieje. 
Maole iR swe będą przeprowadzały ró- 
miec. Państwowe domeny, obsadzone nie- 
z ni dzierżawcami, zatrudniające niemie- 
chło g obotników, mogą obok niemieckich 
. pów bardzo dobrze spełniać swe zadanie 
rodowe, 
Kanclerz Buelow zakończył swoją mowę 
aniem, aby Izba w imię wzniosłych na- 
wych ideałów przyjęła przedłożenie. 
| aa kanelerzu zabrał głos dep. Fritzen- 
Toma U |. sm Wyraził on zdumienie, 
s "= przed samem zamknięciem sesyi za- 
ioa yi labę żądaniem ćwierć miliarda marek 
e80 w czasie gdy tyle ważnych spraw 


Musiało być ; Ą 
: yć odłożonych Ke 
Ayski wania ych ma później w skutek 
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ministra skarbu na niekorzystne 


finansowe położenie państwa. Być może, iż 
przedłożenie formalnie nie jest sprzeezne z 
konstytucyą, jest ono jednak sprzeczne z du- 
chem konstytneyi. Dla centram istnieją tu 
także skrupuły wyznaniowe; ze Sprawozdań 
komisyi kolonizacyjnej pokazuje się, że liczba 
osadaików wyznania katolickiego jest w po- 
równaniu z kolonistami ewangelikami ude- 
rzająco drobną, a cała działalność dotych- 
czasowa komisyi dowodzi, że ma ona na oku 
tylko osadników protestanckich. Cóż zresztą 
osiągnięto z pomocą funduszu kołonizacyj- 
nego? Przed rokiem 1886 było we wscho- 
dnich prowineyach monarchii więcej w ogóle 
Niemców niż obecnie. Teraz chce rząd ra- 
tować zagrożoną rzekomo niemczyznę z po- 
mocą instytucyi domen; domeny atoli są w 
sprzeczności z ustawą kolonizacyjną. Ponie- 
waż do tego wszystkiego w mowie będące 
przedłożenie musi przyczynić się tylko do 
rozbudzenia większego jeszcze rozgoryczenia 
i niezadowolenia wśród ludności polskiej, 
przeto centrum nie może przyjąć na siebie 
żadnej odpowiedzialności za podobną politykę 
i będzie głosować przeciw projektowi. (Okla- 
ski z ław centrum i polskich). 

Pos. Szuman oświadcza krótko w 
imieniu Koła polskiego, że przedłożenie 
jest nowym tylko dowodem antipolskich ten- 
dencyi rządu a zarazem dowodem gwałcenia 
praw i przyrzeczeń danych Polakom. 

Po przemówieniu p. Szumana wszyscy 
posłowie polsey opuszezają gremialnie salę 
obrad. 

P. Tiedemann (jeden z firmowych ha- 
katy) wita ze stanowiska niemieckości z naj- 
wyższą radością przedłożenie i twierdzi, że 
chodzi tu tylko o zarządzenia ochronne, o 
obronę Niemców, nie zaś 0 jakąś akcyę Za- 
czepną. Winę, iż tak mało jest kolonistów 
katolików, należy przypisać polskiemu du- 
chowieństwu, które wszełkiemi siłami sprze- 
ciwia się wprowadzeniu do nabożeństw ję- 
zyka niemieckiego. Mowea przedstawiwszy 
dotychczasową „błogą* działalność kowmisyi 
kolonizacyjnej, wykazuje korzyści jakich 
można spodziewać się z zaprowadzenia in- 
stytneyi domen i wita z zadowoleniem po- 
mysł zalesienia obszarów nienadających się 
do celów rolniczych. 

Poseł Wolf oświadcza imieniem stron- 
nictwa konserwatywnego, iż stronnictwo to 
głosować będzie za przedłożeniem, zastrzega 
sobie jednak zbadanie go w szczegółach, 
Mowca wnosi, aby w tym celu wybrać osobną 
komisyę. 

P. Riehter (wolnomyślny) wywodzi, że 
pzedłożenie nie da się absolutnie pogodzić z 
pruską zasadą, że wszyscy obywatele prusey 
są równi w obee prawa. Projekt rządowy 
jest poniekąd proklamacyą ustawy wyjątko- 
wej, a dla takiej ustawy mie da się pozyskać 
stronnictwo mowey. Wywołać musi zdziwie- 
nie i zadziwia, że w chwili, gdy znosi się 
w Alzacyi i Lotaryngii paragrafy dyktatorskie, 
pojawia się w sejmie pruskim nowa ustawa 
wyjątkowa. Uzasadnienie przedłożenia ma 
wszakże znamiona (uzinkowego felietonu. 
Rząd nawołuje do ataku w przyspieszonem 
tempie, nie troszcząc się o to, co podczas 
tego ataku może być zmiażdżonem i strato- 
wanem. Atak taki musi ostatecznie skończyć 
się w bagnie. Nie dla niemieckości, lecz dla 
jakiejś nadniemieckości domaga się rząd 0- 
chrony i dla niej to mają służyć żądane mi- 
liony! (Oklaski z ław wołnomyślnych). 

Następnie zabrał głos minister skarbu 
i powiedział: Nikt nie zmusza Połaków do 
walki. Prusy jednak muszą bronić się w na- 
rzuconej im walce. Rząd za swoją uprzej- 
mość okazywaną Polakom zbierał tylko nie- 
wdzięczność i narażał się na zarzuty ze stro- 
ny Niemców, u których ustępstwa na rzecz 
ludności polskiej wywoływały przygnębiające 
uczucie. Czasy lawirowania i chwiejności na 
leżą już do niepowrotnej przeszłości. (Okla- 
ski i okrzyki brawo!). Niemey w prowin- 
eyach wschodnich monarchii mogą być pe- 
wni, że w walce, jaką tam toczą, znajdą 
z urzędu silne poparcie. 

Poseł dr. Sattler zgadza się w ogóle 
z przedłożeniem. Komisya kolonizacyjna pra- 
cowała dotychczas dzielnie i zdziałała wiele 
w interesie skupienia sił niemieckich na 
kresach. To też Niemey poczuwają się wzglę- 
dem niej do szezerej wdzięczności. 

Po przemówieniu kilku jeszcze posłów 
przekazano przedłożenie osobnej komisji, zło- 
żonej z 21 członków, 


Z Berlina. 


(Mowa cesarza Wilhelma do członków alzacko- 
lotaryńskiego wydziału. — Zgon dostojnika Ko- 
ścioła katolickiego). 


O Z OOOO OWO AO OE OOOO a z O O ZZ 


Dzienniki niemieckie rozpisują się ob- 
szernie o mowie, którą wygłosił cesarz Wil- 
helm podczas pobytu w Metz do prezydyum 
alzacko - lotaryńskiego wydziału krajowego 
przybyłego z prezesem SŚchlumbergerem na 
czele, celem podziękowania w imieniu lu- 
dności za zniesienie paragrafu o dyktaturze. 
Odpowiadając na życzenia, aby „węzły łą- 
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czące Alzacyę i Lotaryngię z cesarstwem 
niemieckiem zacieśniały się coraz więcej*, 
cesarz powiedział : 

„Witam panów z radością. Zniesienie 
paragrafu o dyktaturze było dawnem życze- 
niem ludności ziem cesarskich (urzędowa 
nazwa Alzacpi i Lotaryngii. Jeżeli nie speł- 
nilem tego życzenia zaraz w pierwszych la- 
tach mojego panowania, pochodzi to z dwóch 
przyczyn. Po pierwsze musiałem zdobyć 
wpierw miłość i wierność poddanych, oraz 
zaufanie moich kolegów, książąt związko- 
wych. Po drugie zagranica spoglądała na 
mnie w początku moich rządów z głęboką, 
chociaż nienzasadnioną nieufnością, podejrzy- 
wając mnie o dążność do zdobycia laurów 
wojennych. W obec tego, zadaniem mojem 
było, przekonać zagranicę, że nowy cesarz 
niemiecki i cesarstwo zamierzają poświęcić 
swe siły na utrzymanie pokoju. Do osiągnię- 
cia tego celu trzeba było wiele czasu. 

„Dziś już naród niemiecki wie, jakie- 
mi drogami kroczyć postanowiłem. Książęta 
jego popierają mnie wiernie radą i czynem. 
Zagranica, przestawszy uważać nas za gro- 
źbę dla pokoju, przywykła liczyć się z nami 
jako niewzruszoną podstawą pokoju. 

„Gdy obeenie państwo utwierdziło się 
na wewnątrz i zdobyło na zewnątrz stano- 
wisko wszędzie poważane, uważałem, że w 
początkach wieku XX nadeszła stosuwna 
chwila, w której mogę ludności ziem cesar- 
skich dać dowód mej monarszej przychylno- 
ści i mego zaufania. Zdecydowałem się na to 
tem łatwiej, że w ciągu mego panowania 
stosunki między Alzacją i Lotaryngią przy- 
bieraty charakter coraz serdeczniejszy i przy- 
jęcie przez ludność stawało się coraz go- 
rętsze. 

„Przyjmijeie panowie raz jeszeze moje 
serdeczne podziękowanie za lojalne zachowa- 
nie się ziem cesarskich. Mam do nich zu- 
pełne zaufanie. Życzenie, którem zakończy- 
liście swój adres, jak spodziewam się na pe- 
wno, zamieni się z pomocą Bożą w rzeczy- 
wistość *, 

Dzienniki podnoszą, że bodaj to pier- 
wszy raz, cesarz Wilhelm zapewnia świat 
o swoich dążnościach pokojowych, bez po- 
woływania się na swą gotową do boju armię; 
pierwszy raz, nazywa utrzymanie pokoju, 
bez żadnych zastrzeżeń, celem swoich rzą- 
dów. Po zatem i ogromna łaskawość, którą 
cesarz okazuje Alzatczykom zasługuje na u- 
wagę. Tłómaczy się ona rzeczywiście wielka 
lojalnością ludności, która zapomniała szyb- 
ko o niedawnych wypadkach i pogodziła się 
już prawie zupełnie z nowym stanem rze- 
czy. Oświadezenie Schlumbergera, który zre- 
sztą przemawiał w imieniu całego wydziału 
krajowego, instytucyi autonomicznej, jest do- 
wodem, jak dalece zmieniły się od roku 
1871 usposobienia w „ziemiach cesarskich“ 
Schlumberger otrzymał w nagrodę godność 
rzeczywistego radcy i tytuł ekscelencyi. 

W Kolonii zmarł po krótkiej chorobie — 
jak już wiadomo z depeszy — arcybiskup 
ks. Hubert Simar w 67 roku życia. Był to 
typowy przedstawiciel tego odłamu ducho- 
wieństwa i centrum katolickiego, który dą- 
ży do pogodzenia nauki Kościoła i zasad 
stronnictwa z pruską ideą państwową. Jako 
młody profesor przy Uniwersytecie katoli- 
ckim w Bonn, Simar na Soborze watykań- 
skim należał do najgorliwszych obrońców 
dogmatu nieomylności Ojca św. W r. 1891 
został mianowany biskupem w Paderbornie, 
a w roku 1899, po śmierci kardynała Kre- 
mentza, arcybiskupem kołońskim. Nomina- 
cyę tę zawdzięczał przeważnie względom i 
łaskom jakie potrafił zjednać sobie u dworu 
cesarskiego. Zmarły dostojnik popierał za- 
wsze i wszędzie politykę rządową i oświad- 
czał się po kolei za wszystkiemi przedłoże- 
niami rządowemi o ile nie kolidowały one 
z zasadami Kościoła katoliekiego. Nadto po- 
pierał akcyę antypolską, występował wszę- 
dzie i zawsze przeciw żądaniom wychodź- 
ców polskich, aby zapewniono im duszpa- 
sterzy znających język polski, i nie zgadzał 
się na żadne dla nich ustępstwa. W osta- 
tnim czasie czyniono z Berlina gorliwe za- 
biegi w Watykanie eelem wyjednania dla 
a arcybiskupa purpury kardynal- 
skiej. 


Podróż prezydenta Loubata, 


Pa R KOPEREK 


O pobycie prezydenta Łoubeta w Ko- 
penhadze donoszą depesze: W niedzielę przed 
południem zawinął prezydent Loubet na krzy- 
żoweu „Cassini“ do portu w Kopenhadze. 
Król, następca tronu oraz trzej książęta, udali 
się na pokład krzyżowea i serdecznie powi- 
tali gościa. Powozami udano się „do zamku. 
W pierwszym powozie. jechał król z prezy- 
dentem. w drugim minister spraw zagra- 
nicznych Delcassć z francuskim posłem Jus- 
serandem. W zamku odbyło się Śniadanie. 
Pierwszy toast wzniósł król, dziękując Lou- 
betowi za odwiedziny i pijąc za pomyślność 
Francyi. Prezydent Loubet odpowiedział na- 
stępującym toastem : 


À „Nie nie mogło mi sprawić takiej przy- 
jeraności, jak powitanie — w przyjeździe z kra- 
ju. który tak jest nam drogi — czcigodnego 
władcy narodu, dla którego Francya może 
żywić jedynie sympatyę i szacunek. Pełen 
wdzięczności za zgotowane mi przyjęcie, 
wznoszę kielich na cześć W. Królewskiej 
Mości i całej rodziny królewskiej i wychy- 
lam go na pomyślność mężnego narodu duń- 
skiego*. 

Po śniadaniu krół z Loubetem odbyli 
przejażdżkę po mieście. O g. 4 po południu 
odpłynął Loubet z portu, odprowadzony na 
pokład krzyżowca przez króla, następeę tronu 
i książąt. » 

Dunkierka, 28 maja. Wczoraj o godz. 
11 rano przybył tu prezydent Loubet. Przy- 
jazdu jego oczekiwał prezydent gabinetu p. 
Waldeck-Rousseau i minister marynarki, 
który przybył z kilku torpedowcami. Po po- 
witaniu udał się Loubet na bankiet do Izby 
handlowej. 


KRONIKA 


Lwów, 28 maja. 


— Jubileusz Ojca św. Ku uczczeniu 

25-letniej rocznicy pontyfikatu Ojea św. odbył 
się w poniedziałek uroczysty obchód w szkole 
wydziałowej PP. Benedyktynek ormiańskich. 
W odświętnie przybranej sali zebrała się po na- 
bożeństwie młodzież szkolna i grono nauczyciel- 
skie, przewodniczył zaś uroczystości ks. Arcybi- 
skup Teodorowicz w asysteneyi ks. prałata Mo- 
szora i księży katechetów obu obrządków. Po 
odśpiewaniu przez młodzież kantaty na cześć 
Ojca św., wypowiedział ks. Arcybiskup piękna 
mowę, w której zaznaczył, jak rzadką jest taka 
uroczystość i wyjaśnił jej znaczenie. Potem wy- 
głoszono kilka doborowych deklamaeyj i odśpie- 
wano wzruszające hymny. 
Wiadomości kościelne. Dyecezya 
przemyską ob. gr. kat.: Kanonickie odznaki o- 
trzymali: ks. Jan Pasternak, paroch w Tylawie, 
Piotr Sandowicz, paroch w Brunarach. 

Administracyę otrzymał w Niżankowieach 
ks. Teodor Diaków. 

Wikaryat otrzymał w Borysławiu ks. Jan 
Hanasiewicz. 

Kanoniezną iustytucyę otrzymał na Dolinę 
ks. Aleksander Durkot. 

Urlop dla poratowania zdrowia otrzymali 
księża: Sew. Metela na 3 tygodnie, Romuałd Ko- 
rosteński na 4 tygodnie, Leon Wolański na 6 
tygodnie, Ludwik Zahradnik na 2 miesiące. 

C. k. Namiestnictwo przedłużyło dotacyę 
z religijnego funduszu na dalszy jeden rok dla 
wikarych w Topołnicy i Kormanicach i pozwo- 
liło na taką samą dotacyę dla wikarego mają- 
cego nadać się parochowi w Zawadze, wytoczań- 
skiego powiatu. 

— Nadanie prezenty. Opróżnione gr. 
kat. probostwo regiae collationis w Sadzawce 
nadalo c. k. Namiestnictwo ks. Józefowi Bura- 
czyńskiemu, gr. kat. proboszczowi w Kniażdworze. 

— Stypendya. Namiestnictwo nadało o- 
próżnione stypendya z funduszu naukowego, prze- 
znaczonego dla młodzieży narodowości ruskiej w 
kwocie rocznych po 210 K., począwszy od roku 
szkolnego 1901/2 słuchaczowi II roku filozofii 
na Uniwersytecie Jagiellońskim w Krakowie 
Włodzimierzowi Łepkiemu i słuchaczowi I roku 
p:awa na Uniwersytecie we Lwowie Romanowi 
Witoszyńskiemu. 

— Wybory do Rady miejskiej. Dziś 
odbywają się wybory ściślejsze do Rady miej- 
skiej. Do godziny 1 z południa głosowało: w 
sali I— 512 wyborców, II — 458, III — 340, 
IV — 349, V — 401, VI — 325; ogółem 
przeto 2385 wyborców. 

Po południu oddawać będą wyborcy głosy 
w dalszym ciągu od godziny 3—7 wieczorem. 

— Posiedzenie Rady miejskiej odbę- 
dzie się w piątek. 30 b. m, o godzinie 6 wie 
czorem w sali ratuszowej. 

— Tow. politechniczne otrzymało z Mi- 

nisterstwa pozwolenie urządzenia loteryi fanto- 
wej na wystawie politechnieznej na dochód To- 
warzystwa Brata Alberta, 
Akademickie Koło Towarzystwa 
„Szkoły ludowej* wybrało na odbytem wczoraj 
wieczorem nadzwyczajnem walnem zgromadzeniu 
sekretarzem zarządu w miejsce ustępującego aka- 
demika Ossowskiego, akad. Józefa Diehla. 

— Posiedzenie Towarzystwa filologiczne- 
go odbędzie się w sobotę, dnia 81 b. m., o go- 
dzinie 6 w sali Instytutu archeologicznego na 
Wszechniey. Na porządku dziennym odczyt prof. 
dr. Wincentego Śmiałka p. t.: „Monumentalne 
świadectwa kultury klasycznej”, 


= — Grono lekarzy lwowskich złożyło 
zamiast wieńca na trumnę ś. p. dr. Tomasza 
Piotrowskiego, 30 K. na fundusz wdów i sie- 
rót po lekarzach, w Towarzystwie lekarzy gali- 
cyjskich. 

— Budowa szkół. Rada szkolna krajo- 
wa przyznała gminie Wróblik szłachecki, okręgu 
sanockiego, bezprocentową pożyczkę w kwocie 
2000 K. na budowę szkoły. 

— Magistrat m. Lwowa podaje do 
wiadomości, że z dniem 1 września b. r. będą 


do obsadzenia miejsca opróżnione w miejskim 
Zakładzie dla sierót. 

Do Zakładu tego mogą być przyjęte dzieci 
płci obojga, a mianowicie: a) wyznania chrze- 
ściańskiego; b) ubogie; e) niedotknięte ułomno- 
ścia; d) osierocone po obojgu rodzicach, a wzglę- 
duie w wypadkach zasługujących na szczególne 
uwzględnienie, także tylko po ojcu lub po matee; 
e) w wieku nie mniej jak ukończonych lat 6, 
jeżeli są zdolne do pobierania nauki w ogóle, 
zaś nie mniej jak ukończonych lat 7, a nie wię- 
cej nad 10 lat mające; f) do gminy miasta 
Lwowa przynależne, a względnie także dzieci 
nietutejsze, których rodzice przez dłuższy czas 
we Lwowie mieszkają. 

Podania zaopatrzone w należyte dowody, 
jako to: metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa, 
stwierdzone przez właściwy urząd parafialny i 
komisaryat miejski, poświadczenie śmierci ojca 
lub matki, oraz potwierdzenie przynależności do 
gminy tutejszej przez miejski urząd konskrypcyj- 
ny, względnie dowód dłuższego zamieszkania we 
Lwowie, wniesione być mają do magistratu do 
końca czerwca b. r. 

— Wiec dyetaryuszy. Stowarzyszenie 
rządowych pomoeników kancelaryjnych, dyeta- 
ryuszy i kalkulantów dla Galicyi we Lwowie 
urządza w dniu 1 czerwca b. r. zjazd dyeta- 
ryuszy z całej Gałicyi z następującym progra- 
mem: 1. o godzinie 8 rano uroczysta Msza w 
katedrze; 2. o godzinie 10 rano wiec w własnej 
sali Stowarzyszenia (ul. Sykstuska 17). Na po- 
rządku dziennym „wprowadzenie w życie uchwa- 
lonej przez parlament ustawy o stabilizacyi". 
3. Wspólne śniadanie. 4. O godzinie 8 wieczo- 
rem przedstawienie amatorskie, a w razie pogody 
wycieczka. 

— Walne zgromadzenie „Związku ro- 
dzieielskiego"* odbędzie się dnia 31 b. m. o go- 
dzinie 6 po południu w sali ratuszowej. Ponie- 
waż na porządku dziennym będzie zmiana sta- 
tutu, umożliwiająca „Związkowi“ zwalczanie ġe- 
bractwa i włóczęgostwa dzieci, demoralizacji 
ulicznej, tudzież ochronę dzieci zaniedbywanych 
lub katowanych przez rodziców lub opiekunów, 
przeto uprasza się nie tylko członków „Związ- 
ku“ o jak najliczniejsze przybycie, ale również 
wszystkie osoby, którym dobro dzieci leży na 
sereu i które pragnęłyby zapoznać się z dzia- 
łalnością „Związku“. 

Wkładka kwartalna członka wynosi 1 K. 


— Korporacya rzeźników i masarzy 
na odbytem przedwczoraj po południu w sali 
„Gwiazdy* walnem zgromadzeniu, uchwaliła żą- 
dać od władz, by przy wydawaniu uprawnienia 
pa sprzedaż mięsa wyraźnie zaznaczono, jakie 
mięso dany handlarz może sprzedawać. Prócz 
tego postanowiono stworzyć organizacyę czeladzi 
dla bicia mięsa w rzeźni i przekazano zarządo- 
wi korporacyi stworzenie biura pośrednictwa 
pracy dla usunięcia wyzyskujących czeladź fa- 
ktorów. 

— Strejk robotników budowlanych. 
Pertraktacye komitetu strejkowego z pryneypa- 
łami w ciągu dnia wczorajszego nie postąpiły 
ani na krok naprzód. 

Wieczorem odbyło się w lokalu Stowarzy- 
szenia budowniczych przy ul. Hetmańskiej pou- 
fne zgromadzenie interesowanych pryncypałów, 
rezultat jednak obrad na razie niewiadomy. 

Dziś zejdą się delegaci obu stron spor- 
nych i powezmą ostateczną decyzyę. 

— Pierwsze konstytuujące walne zgro- 
madzenie członków Stowarzyszenia wzajemnej 
pomocy sług państwowych we Lwowie odbędzie 
się dnia 1 czerwca b.r. o godzinie 4 po połu- 
dniu w sali Domu narodnego z następującym 
porządkiem dziennym: 1. Zagajenie; 2. wybór 
przewodniczącego; 8. sprawozdanie założycieli z 
dotychezasowej działalności; 4. wybór zarządu 
(wydziału); 5. wnioski i interpelacye. 

— Korespondentki „Szkoły ludowej“. 
W tutejszych handlach ukazała się nowa serya 
kart korespondencyjnych Towarzystwa „Szkoły 
ludowej“. Rysunek na nich secesyjny, przedsta- 
wia skrzydlatą głowę niewiasty, reprezentującej 
oświatę. Skrzydła od góry biegnące obejmują 
z jednej strony szkołę ludową, z drugiej chatę 
wiejską. Po obu rogach są herby Polski i Litwy. 

— Z Izby sądowej. Rozprawa karna 
przeciw 17-letniemu Szymonowi Laubowi recte 
Finellowi zakończyła się wczoraj wieczorem. Na 
podstawie werdyktu sędziów przysięgłych, któ- 
rzy potwierdzili postawione im pytania w kie- 
runku zbrodni oszczerstwa i oszustwa, wydał 
trybunał wyrok, skazujący oskarżonego na karę 
czteroletniego ciężkiego więzienia. 

A Rabunek. W ulicy Lełeweła napadł 
dziś przed południem koźlarz Stanisław Kramarz 
na służącę u pp. P., Adelę Glazer, a pobiwszy 
ią w dotkliwy sposób po głowie i twarzy, wy- 
darł w dodatku chustkę z kwotą 4 K. Krama- 
TZa aresztowała policya i osadziła na razie w 
swoich aresztach. 

_ A Kronika policyjna. Z zamkniętego 
pomieszkania p. H. B., zamieszkałej przy ulicy 
Alembeków 14, skradziono ubiegłej nocy sre- 
brny zegarek damski tulskiej roboty z wygra- 
wirowanem na kopercie gniazdkiem ptasiem. 

Zgubiono kartkę zastawniczą banku Ostrow- 
skiego nr. 57.015. 

Z otwartego pomieszkania dr. E. R., przy 
ul. Jagiellońskiej 7, skradziono zarzutkę z cie- 
mnego angielskiego podwójnego sukna, opatrzo- 
ną firmą Bukowskiego. 


Srebrną cukierniczkę, wartości 100 K., 
skradziono lekarzowi P. S., zamieszkałemu przy 
placu Halickim 14. 


— Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo- 
wie, Antonina Boziewieczówna, starsza nauczy- 
cielka szkoły ludowej im. św. Zofii; — Leon 
Orłowski, były fryzyer teatralny, żołnierz z r. 
1848 i 1863, w 75 roku życia; — Bronisław 
Wolfarth, właściciel dóbr, w 88 roku życia. 


— Z Chojnic donoszą do pism poznań- 
skich, że znaleziono tam zegarek gimnazyalisty 
Wintera, zamordowanego w dniu 11 marea 1900. 
Zegarek oddano prokuratorowi dr. Sehweigerowi, 
który rozpoczął na nowo dochodzenia w spra- 
wie morderstwa. Stwierdzono, że krawiec Ma- 
chalewski, który przeniósł się z Chojnie do Dort- 
mundu, zegarek otrzymał w zastaw od pewnego 
robotnika zakładu gazowego. 


— Stan zdrowia Tołstoja, jak donoszą 
z Petersburga — budzi wielkie obawy. Znako- 
mitemu pisarzowi zalecili lekarze injekcye z eteru. 


— Trucicielka mężów. W Olsztynie na 
Warmii prokuratorya aresztowała niejaką Karo- 
linę Przygodową, z domu Gross, pod zarzutem 
otrucia czterech swoich mężów Przygodowa ma 
obecnie piątego męża. Gdy rozeszła się pogłoska, 
że poprzednich mężów otruła, wykopano ciało 
ostatniego nieboszczyka jej męża, Wesołka, a 
oględziny lekarskie wykazały, że zmarł skutkiem 
zatrucia arszenikiem. Postanowiono zarządzić od- 
kopanie ciał trzech pierwszych mężów. 


— Straszny dramat rodzinny. Z Brüx 
donoszą : Górnik Holofatek, którego wydalono z 
pracy, w rozpaczy zabił młotkiem swą żonę, na- 
stępnie nożem podciął jej gardło, poczem sam 
się powiesił na ramie u okna. 


— Chmury chrabąszczy zawisły przed 
kilku dniami nad portem hamburskim. Owady 
spadały masami na ulice, ginąc pod kołami po- 
jazdów i nogami przechodniów. Gdzieniegdzie 
leżały tak gęsto, że zgarniawo je na wielkie 
stosy. 


— Trzęsienie ziemi. Z Paryża telegra- 
fują nam : Donoszą tu o trzęsieniach ziemi koło 
Pedroso (w Portugalii) i na Korfu (w Grecji). 
W Pedroso zauważono niezwykłe objawy pod- 
czas wstrząśnienia ziemi, mianowicie z ziemi 
wydobywały się ogień i dym a jednocześnie 
srożyła się straszna burza. Geologowie sądzą, 
że te trzęsienia ziemi pozostają w ścisłym związ- 
ku z wybuchami wulkanów. 

— Pięćset lat upłynęło w dniu 21 b. m. 
od chwili, gdy wyspa św. Heleny stała się znaną 
cywilizowanemu światu. Portugalczycy odkryli 
ją d. 21 maja 1502. Mała wysepka wulkani- 
czna na oceanie Atlantyckim zmieniała kilkakro- 
tnie właścicieli. Portugalczycy odstąpili ją Ho- 
lendrom; w r. 1650 przeszła na własność kom- 
panii angło -indyjskiej. Od r. 1815 należy do 
rządu angielskiego. Dnia 5 maja 1821 zmarł 
tam Napoleon. Obecnie Anglicy trzymają tam 
jeńców boerskich, między innymi Cronjego. 


— W katastrofie na Martinice zginął 
także król Dahomeyu, Behanzin. Zdetronizowany 
władca przebywał od lat 8 na Martinice, przed 
paru miesiącami wraz ze świtą osiadł w St. 
Pierre. Behanzin panował tylko 4 lata. Wstą- 
piwszy na tron w r. 1890, chciał zawrzeć pray- 
mierze z Francyą. Ale Francuzi nie dowierzali 
czarnemu królowi. Kosztem 8 milionów fr. przed- 
sięwzięto wyprawę. Najdzielniejszy opór stawiała 
przyboczna gwardya królewska — amazonki. 
One to podłożyły ogień pod stolicę Abomey, 
ażeby jej nie oddać w ręce wroga. Behanzin 
walczył dzielnie przez dwa lata, wreszcie pod- 
dał się i został wyprawiony na Martinikę. 


Kronika prowineyonalna. 


— Stanisławów. (Pożar młyna). We 
wsi Wiktorowie spłonął onegdaj młyn p. Zdzi- 
sława Zakrzewskiego wraz ze wszystkimi zapa- 
sami. Szkoda ogólna wynosi 4800 K., ubezpie- 
czona na nieznaczną tylko kwotę. Ogień we- 
dług wszelkiego prawdopodobieństwa był po- 
dłożony. 


— Kańczuga. (Samobójstwo). W tych 
dniach odebrał sobie tutaj życie, poderżnąwszy 
gardło brzytwą, handlarz soli w Kańczudze Wa- 
lenty Garczyński. Przyczyna samobójstwa nie- 
wiadoma. 

— Lisko. (Wypadek z bronią). Dnia 
21 b. m. w lesie dworskim dóbr Myczkowee, 
własności p. Wiktora Zurowskiego, chciał ga- 
jowy Tomasz Zamorski przytrzymać kłusownika 
28-letniego Antoniego Dmytryszaka. Z powodu 
tego powstała między nimi bójka, w czasie któ- 
rej strzelba, którą Zamorski miał na ramieniu, 
w niewytłómaczony na razie sposób wypaliła, 
kładąc Dmytryszaka na miejscu trupem. 


— Borysław. (Zabity przez drzewo). 
Włościanin Onufry Sosiak z Niedzwicy, ścinając 
onegdaj w lesie w Mraźnicy drzewo, został tak 
nieszczęśliwie uderzony niem w głowę, że prze- 
wieziony natychmiast do szpitala tutejszego, w 
kilka godzin wśród straszaych męczarni zakoń- 
czył życie. 


Notatki literacko -artystyczne 


AEP 


Jana Kochanowskiego „Ireny“ tworzą 
tomik 7 Biblioteczki arcydzieł polskich i obeych 
pisarzy, wydawanej nakładem księgarni Feliksa 
Westa w Brodach. Wstęp i objaśnienia wyszły 
tym razem z pod pióra prof. Zygmunta Paulisza. 


Repertoar teatru miejskiego we Lwowie. 

Dziś, we środę po raz drugi „Wieczór Trzech 
Króli* komedya w 5 aktach W. Szekspira; 
tłum L. Ulrich, ułożyła dla sceny Helena Mo- 
drzejewska. 

We czwartek z powodu święta Bożego 

jiała, teatr zamknięty. 

W piątek Wieczór jubileuszowy ku uczcze- 
niu trzydziestoletniej pracy artystycznej Franci- 
szka Wysockiego, reżysera dramatn teatru miej- 
skiego. 1. „Jesienią“, komedya w 1 akcie Leo- 
polda Świderskiego. 2. „Na marne“, dramat w 
1 akcie Lucyana Rydla. 3. a) „Sabałowa bajka“ 
Sienkiewicza, b) Sabałowa bajka „O wileku* 
Piotrowskiego, wygłosi Fr. Wysocki. 4. Zakoń- 
czy „Werbel domowy“, obrazek wiejski ze spie- 
wami w 1 odsłonie Gregorowicza, 

W sobotę po raz pierwszy 
miara“, temat do dramatu w 4 
Sydona Friedberga. 

W niedzielę po poł. o g. 8'/ po raz MI. 
„Nasze szwaczki“, obraz sceniczny w 5 aktach 
ze śpiewami i tańcami, przez Zygmunta Przy- 
bylskiego. 

Wieczorem o godzinie 7 po raz dzie- 
wiąty „Piękna z Nowego Yorku“, operetka w 3 
aktach a 5 odsłonach Hugona Mortona, mu- 
zyka Gustawa Kerkera. 


„Nierówna 
aktach dr. 


OCE LEI OD 


Wystawa jubileuszowa 


TOWARZYSTWA POLITECHXICZXECO. 


II. 
Krajowy przemysł artystyczny. 


(Krajowa szkoła zawodowa dla stolarstwa i 
iokarstwa w Stanisławowie). 


Wśród licznych okazów działu „krajo- 
wego przemysłu artystycznego”, nadesłanych 
na wystawę jubileuszową Towarzystwa poli- 
technicznego, powszechną na siebie uwagę 
zwracają wyroby krajowej szkoły zawodowej 
dla stolarstwa i tokarstwa w Stanisławowie. 
Nie od rzeczy tedy będzie, jeżeli wobec te- 
go zainteresowania się publiczności, zwie- 
dzającej wystawe, okazami tej szkoły, po- 
święcimy dziś tak samej szkole, jak i wyro- 
bom przez nią wykonanym,  obszerniejsze 
sprawozdanie. 


* * 


x 


Krajowa szkoła zawodowa dla stolar- 
stwa i tokarstwa w Stanisławowie, powstała 
jeszcze w roku 1884 za inieyatywą grona 
członków miejscowego Towarzystwa pedago- 
gieznego w porozumieniu z ówczesnym za- 
rządem uzupełniającej szkoły przemysłowej; 
stanęła na wysokości swego zadania dopiero 
w roku 1891, z chwilą kiedy przeszła na 
etat krajowy a kierownictwo jej objął p. 
Eustachy Mernnowiez. 

Zadaniem jej, jak każdej innej szkoły 
tej kategoryi, jest kształcić swych uezniów 
na biegłych, inteligentnych i postępowych 
stolarzy, wpływać na uszlachetnianie ich 
smakn w artystycznych wyrobach stolarskich 
i tokarskich, obznajamiać ich z zasadami 
rozmaitych stylów na wzorach, odznaczają- 
cych się dobrym smakiem estetycznym. Prócz 
tego celem tej szkoły jest wyrabiać większe 
przedmioty, celem puszczenia ich w handel 
i uzyskać w ten sposób środki na utrzyma- 
nie biedniejszych uczniów i pokrycie kosztów 
produkeyi szkolnej. 

Nauka w tej szkole trwa cztery lata i 
dzieli się na teoretyczną i praktyczną. 

W części teoretycznej obejmuje: reli- 
gię, rysunki elementarne odręczne i linear, 
ne, rysunki odręczno-ornamentalne, rysunki 
techniczne meblowe i budowlane, rysunki 
geometryczne połączone z nauką geometryi 
poglądowej i wykreślnej. rysunki architekto- 
niezne z nauką o formach architektonicznych, 
języki polski i niemiecki. stylistykę kupie- 
cka, buchalteryę przemysłową, technologię i 
kaligrafię. Nauka praktyczna zaś: stolarstwo 
meblowe i, budowlane, tokarstwo i snycer- 
stwo, zastosowane do wyrobów stolarskich. 

Po ukończeniu czteroletniej nauki, o- 
trzymują uczniowie absolutorya, uprawniają- 
ce na podstawie rozporządzenia ministeryal- 
nego do samoistnego prowadzenia rzemiosła. 

W bieżącym roku szkolnym uczęszcza 
do szkoły 60 uczniów, a to: w I. klasie 28, 
w II. klasie 10, w II. 10, wiVv.6i6 
uczniów nadzwyczajnych (hospitantów). We- 


dług narodowości jest 35 Polaków, 28 Ru- 
sinów i 2 uczniów wyznania mojżeszowego. 
Miejscowych ze Stanisławowa i okolicy jest 
50, zamiejscowych z dalszych stron 10. — 
Grono nauczycielskie prócz kierownika za- 
kładu składa się z 10 osób. 

Dotychczas ukończyło stanisławowską 
szkołę 26 uczniów, którzy uzyskali absoluto- 
rya, uprawniające do samoistnego prowadze- 
nia rzemiosła, z pomiędzy nich 2 są nau- 
czycielami w samym-że zakładzie, 3 kształci 
się dalej w tym zawodzie po za granicami 
kraju, I zaś w państwowej szkołe przemy- 
słowej we Lwowie. Samoistnie prowadzi rze- 
miosło w Stanisławowie 2, w Krakowie 1, 
służbę wojskową odbywa 3, jeden jest werk- 
mistrzem w fabryce mebli Thoneta w Ra- 
domsku, a jako stolarze i tokarze pracują w 
Stanisławowie 9, w Sanoku 1, w Jaśle 1, 
zaś dwóch uezniów umarło. 

Na razie umieszczoną jest szkoła w lo- 
kalu wynajętym, który nie odpowiada dzi- 
siejszym potrzebom szkoły, w przyszłym roku 
jednakże otrzyma własny gmach, który Wy- 
dział krajowy postanowił jeszcze w tym roku 
wybudować na zakupionym już gruncie. 

K 5: 
x 

Komitet wystawy, wprowadzając także 
dział krajowego przemysłu artystycznego, za- 
strzegł sobie przedewszystkiem, że dopusz- 
czane będą na wystawę wyroby w stylu no- 
woczesnym lub oparte na motywach: rodzi: 
mych. Szkoła stanisławowska wystawiła jedne 
i drugie; w stylu nowoczesnym sypialnię 
z drzewa satynowego i mahoniowego z in- 
krustacyą z mosiądzu, według projektu i 
szczegółowych rysunków kierownika szkoły 
p. Merunowicza i garnitur mebli wyściela- 
nych do męskiego pokoju w stylu zakopań- 
skim, również według projektu i szezegóło- 
wych rysunków p. Merunowicza. 

Wyroby stanisławowskiej szkoły mają 
ustaloną już slawę i to nie tylko w kraju 
ale i poza jego granicami, a odznaczają się 
szczególnie wytwornym smakiem z zachowa- 
niem charakterystyki odnośnego stylu 1 
prawdziwie mistrzowskiem i subtelnem tech- 
nieznem wykończeniem; wystawione zaś obe- 
enie meble dają tylko nowy dowód o ży” 
wotnej i znakomitej działalności tej szkoły. 

Pokój sypialny, złożony jest z 1 szafy: 
1 łóżka, 1 przyłóżka, 1 umywalni z lustrem 
i 1 karnisza. Wszystkie wypełnienia ram 
przy tych sprzętach są inkrustowane z na- 
tury rysowanymi i malowanymi makami na 
niebieskim tle, a kontury wzoru wyłożono 
mosiężną żyłką, wskutek czego cała inkru- 
stacya pod pięknie połyskującą politurą robi 
wrażenie emalii na szkle. 

Szafa złożona jest z dwóch części. Lewa 
część wyższa, szersza i głębsza opatrzona 
jest drzwiami wypełnionemi dużem lustrem, 
które zdobi misternie rzeźbiona dekoracya Z 
drzewa mahoniowego. Brzegi boków szaty 
zdobią wkładane kręcone wałki, zakończone 
u góry i dołu pięknie rzeżbionymi listkami szu” 
waru, Ku górze wznosi się wspaniały gzemś 
z rzeźbionym fryzem, a uwieńczonym Ra 
główkiem z bogatym ornamentem z liści szu” 
waru i lilii wodnych, rzeźbionych z drzew 
satynowego na tle drzewa mahoniowegó 
przez co rzeżbiony ornament wyraźniej S$ 
uwydatnia. 

Prawa strona szafy jest niższą, płyt57% 
i węższą od lewej; na dole umieszczon? 
cztery szufladki, ozdobione piękną nakładk: 
nad niemi drzwi z inkrustowanem wypełnić” 
niem, ozdobionem w dodatku nałożoną rze% 
bioną dekoracyą, jak po lewej stronie p 
lustrze, górny zaś gzems zakończono Ofv8 
nalnie rźniętą galeryjką. W lewej części szał) 
umieszczono bardzo praktycznie urządzow i 
wieszadła na suknie, w prawej znowu Pó 
na bieliznę. x. 

Umywalnia odznacza się, szczegól” 
w dolnej części, fantazyjną próżnią po PT. 
wej stronie na naczynie z wodą a ozdobiońt 
pięknie rżniętą okładką, której główna śmie. 
zawinięta linia stanowi w swem zakończeń!” 
po lewej stronie podporę pod boczną Poka 
czkę. Po lewej stronie umywalni jest sze 
z drzwiami, opatrzona tymi samymi 876% 
gólami jak przy szafie. 


e, 
umywalni uchwycone w piękne ramy, A 
na pólłeczee od płyty marmurowej, * f 
sama dekoracya jak przy lustrze od SZA) 
po bokach podtrzymują lustro 
rznięte podpory, w których umieszez0%0 “iig 
małe fantazyjne półeczki na flakoniki 2 k > 
tami, albo świeczniki. Górną część **-ap 
wieńczy ten sam gzems z nagłówkiem, 
przy szafie. = 
Przy łóżku przednia część, złożóć rej 
podstawy, ozdobionej nakładką, na * om 
wspiera sią główna rama z inkrustował ga 
wypełnieniem, wsadzonem  pomięd?) yami: 
boczne słupki, ozdobione kręconymi wał ppi 
kończy się pięknie wygiętym ku górze. B, ku 
sem. Tylna część łóżka, zakończona J%. w 
górze inkrustowaną wnęką, uch wy Col 
podpory i zakończeną gzemsem i nagłów 
jak przy lustrze w umywalni. 


Przy szafce nocnej oryginalną jest próźnia : 
nad dolną szafką, ozdobiona śmiało wygie- | 
tym lukiem a płytę marmurową ogrodzono | 


oryginalnie rżmiętą galeryjką. i 


Karnisz składa się z półeczki, wspartej Grono c. k. konserwatorów Galicyi za- 
na dwóch podporach, pomiędzy któremi umo- | chodniej wnosi do Sejmu następujące poda- 
cowano drążek z kółeczkami do przesuwania | nie, w sprawie publikacyi o Zamku królew- 
portyer; półeczkę zdobi bogaty gzems za- | skim na Wawelu: 
kończony galeryjką. Karnisz ten ma tę pra- | Wysoki Sejmie! 


RESIANEACJA ZABKI aa Wagel. 
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tyczną stronę, że przykrywa portyerę i Sprawa restauracyi Zamku na Wawelu 
ochrania od kurzu a tworzy zarazem półe- | jeg, ważną nie tylko dla historycznych i kul- 
czkę, na której można poustawiać ozdobne |turalnych względów, ale przemawiając do 
Naczynia, drążek zaś razem z portyerą można najidealniejszych uczuć społeczeństwa, ma 
Z łatwością zdjąć nie ruszając z miejsca pó- wyjątkowe NaTodOWO ZNACZENIE. 

łeczki. "| Zwróci się ku niej wkrótce wzrok ea- 

Całość tego urządzenia dopełniają pię- | łego ogółu, wszyscy pragnąć będą, aby dzie- 
knie haftowane: kapa, portyery i witraż do ło odpowiedziało tęsknym, długim oczekiwa- 
drzwi lub okna, wykonane w prywatnej szkole į niom, aby prastary gmach po wiekowewm 
artystycznych robót p. Anieli Krzyżanowskiej | zaniedbaniu podniósł się z ruiny, aby od- 
W Oświęcimiu. żył nową młodością, a nie zapomniał prze- 
F szłości. 

W takiej ehwili grono konserwatorów 
Galicyi zachodniej poczytuje sobie za obo- 
wiązek zwrócić się do wys. Bejmu, pod któ- 
rego auspicyami rzecz nie od dzisiaj pozo- 
staje. Już zaraz po tem, kiedy słowa Monar- 
chy wypowiedziane w Krakowie w dniu 4 
września 1880 roku potężnem echem po 
kraju się odbiły, zarządził Marszałek kraju, 
ś. p. Zyblikiewicz, sporządzenie planów i 
zdjęć Zamku, czego dokonał ś. p. architekt 
Pryliński. Kraj prowadzi następnie starania 
o opróżnienie Wawelu z wojska i kieruje 
akcyą w tym eeln przedsiewziętą, która już 
ku końcowi się zbliża. Na porządku dzien- 
nym stanie sprawa samej restauracyi. Gro- 
no nie przesądza wcale decyzyi czynników, 
które o niej rozstrzygać będą. Cel, jaki so- 
bie stawia jest skromniejszy. Każdy czuje, 
że dzieło restauracyi winno być dokonane z 
całym pietyzmem dla dawnej naszych kró- 
lów siedziby. Nie może się to stać bez do- 
kładnego i doskonałego poznania pomnika. 
Zamiarem grona jest to poznanie przygoto- 
wać i zadanie architekta i komitetu odbudo- 
wy przez to ułatwić. 

Temi pobudkami się kierując, uchwalilo 
grono na posiedzeniach w dniach 28 sty- 
cznia, 6 i 25 lutego b. r. na wniosek kor. 
Leovarda Lepszego, co następuje: 

„W obes zbliżającej się chwili opró- 
Źnienia z wojska Zamku na Wawelu i roz- 
poczęcia robót restauracyjnych, grono c. k. 
konserwatorów Gralicyi zachodniej postana- 
wia poświęcić osobną publikacyę wyłącznie 


Meble te, — to prawdziwe cacka, — 
smaczne w dobraniu koloru drzewa i ca- 
tego urządzenia wnętrza o harmonijnych li- 
Mach i formach zupełnie nowych a nie prze- 
sadzonych w funtazyi artysty, wykonanie 
ZAŚ jest tak wzorowe i misterne i to nie 
tylko w zewnętrznym wyglądzie, ale nawet 
l wewnątrz, że przynoszą chlubę tak samej 
szkole, jak i ich twórcy. 


„ Garnitur mebli wyścielanych do mẹ- 
skięgo pokoju i wykonany w sposobie zako- 
biańskim daje nowy dowód, że p. Meruno- 
Wiez dąży również do oparcia swej twórezo- 
ŚCI artystycznej na pierwiastkach rodzimych, 
wypierając powoli banałaą cudzoziemczyznę 
Naszych sprzętów. a zastępując je ślicznymi 
"przętami w stylach krajowych. W ostatnich 
Czasach wykonała ta szkoła już kilka garni- 
turów mebli w stylu huculskim i zakopiań- 
skim, a na ostatniej dorocznej wystawie 
Szkolnej można było podziwiać wspaniały 
Sarnitur salonowy o formach góralskich. 


. .. Garnitur, przedstawiony na wystawie 
Jubileuszowej Towarzystwa politechnicznego, 
palada się z kanapki, jednego fotelu, stoli- 
ca, czterech stołków i półeezki śŚciennej 
Drzęty te, wykonane z drzewa jaworowego, | 

(ko zaciemnionego, w skutek czego robią 
n.ażenie spokojne i smaczne, nacinana or- 
radentyka zaś jest umiarkowanie tylko w 
#esciach roślinnych napuszczoną tonami bar- 
WY czerwonej, zielonej i niebieskiej. 


a 
b 


Podstawa kanapki i fotelu są ladnie 


Kc n ukośnie postawiane boczki, złą- Zamkowi królewskiemu na Wawelu i wy- 
eharakt wyrzynaną USK ye ką dać ją w r. 1908. Pablikacya obejmie dwie 
ską, erystycznymi zastrzałkaini. a bo-| ezęści : 

Awisy, wspiera się siedzenie, pod którem IR 

skład Starannie rżnięta koronka. Oparcie a) Szkie historyczny Zamku, zawiera- 
w siedza z dwóch wygiętych, wsadzanych jący dzieje budowli; 

Bo A boczków, złączonych dołem. LE b) plany zamkowe dawne i obeeny; 
nie : Baleryjką, górą zaś nadzwyczaj mister- c) widoki Zamku, bądż to z dawnych 


rycin, bądź też z miniatur i rysunków; 
d) zdjęcia architektoniczne dokonane 


tz afi : AE NY 
> stanowią poręcze wyrżnięte w trzy kól- 
s» do których szczególnie szczęśliwy motyw 


Wzięt * ., |przez ś. p. Tomasza Prylińskiego; 

uty ha czerpaka óralskiego. Po = f Ą a 2 

dzy” p, ucha czerpaka góralskiego. Pomię e) widoki fotograficzne zdjęte z obeenych 
z. oczkami i poziomemi listwami umie- | budowli zamkowyci 

Szezon z ć : -E udówit zamkowych. 

nych b wyścielenie oparcia. Motywami dol- 


woczków byly nogi stolu zakopiańskie- 
opi 0 TA1e20 oparcia zaś sanie i łyźniki za- 
Pańskie, 


JAM 

a) Inwentarze Zamku zawarte w Lustra- 
cyach Wielkorządowych (drukowane i nie- 
drukowane); 

b) ione materyaly archiwalne, tyczące 
się budowli zamkowych, dotychczas nie ogło- 
szone; 

c) literatura Zamku na Wawelu. 

Wydawnictwo wyczerpie, ile możności, 
caly materyal ilustracyjny i archiwalny. 

Grono e. k. konserwatorów wybiera re- 
daktorami wydawnictwa, części pierwszej 


p rzy stołkach oryginalne jest połącze- 
Preca śle „postawionych nóg trzema po- 
siedz UL w zastrzułki. Kanapkę, fotel i 
3 à ka pray stołkach wyścielono bronzo- 
k „nem, haftowanem jedwabiem, a na 
Że nię ną uwagę zasługuje „ta okoliczność, 
kiya Widzimy tuprzy wyścieleniu ani zwy- 
Wen sznurów, ani też Ozdobnych gwoździ 

W, i ych gwoździ, 


tylko. 
z powyjjStAJĄCE wyścielenie wychodzi wprost 


nię i 


ierzchni ramy drzewa. konserwatora dr. Stanisława Tomkowicza, 

. Ę . |... |części drugiej kon . Adama Chmiela i ko- 

Wy Stoliczek składa się z trzech pięknie s f ed ka ; "dA AK Chmiela i ko 
aae tych a ukośnie postawionych boczków ai ie Poe U AZJĄ 
ezg i : * | mienionych należą pp. Hendel, Krzyżauow- 


styozny e na dole za pomocą charaktery- 

Saja, A kolków półeczką, pod którą zwi- 

rzeźbiony „17%. boczkach spoczywa misternie 

Zwigą ny blacik sześcioboczny, pod którym 
tżnięta koronka. 


„2 PNE r Że i 
kopa CUCU dopełnia całości wzorowana 
na p, Pańskie półki na miski półeczka Ścien- 


ski, Lepszy, Odrzywolski, Stryjeński*, 
Komitet redakcyjny opraeował nastę- 

pnie na podstawie uchwały i w grani- 

cach budżetowych przez grono przyjętych, 

następujący przybliżony kosztorys publikacyi: 
zęsćwih 

1. Honoraryum 15 arkuszy u 100 K. 1509 K. 


sie 


Miste RZkI z bogatą koronką ku górze «| 2. Druk 15 arkuszy à 1ż0 K. 1800 , 
Wiegzani rzniętą listwą Z kolkami do z8-| 3. 40 illustracyj w tekście (cynko- 
T., różnych drobiazgów na dole. f o ASROCK «aaa = HR 7%, 3 
Powa, SZYStkie te sprzęty wygladają bardzo | $ 10 większych tablie a 70 K. 460 , 
ho Lia i pięknie, RY tlko sady. ka O: a mniejszych tablic Z b: ma 
AMiejsga nie umieszczono ich w oso- ks o rycin w fotolito- l 
na tdziale, lecz razem z sypialnią no-| o GWAE S 20 Ci fo i.” 11000 7 
p uek ich uwydatni sig SO m „r dja g Pey nę” Pe wek „ 
ielkiey: y, gdy będą stanowiiy wnętrze Go wół KOR © 1600 
go męskiego saloniku, uzupełaio- a E RER n 
T Powiednimi kilimami. 8. piak i papier pray odbiciu W 
awg Słów kilka o okazach szkoły sta- | 9. Pomoc rysunkowa $ -15007 
a skiej niechaj zachęci czytających 10. Dyety, koszta podróży . -1000 
„y wledzenia i przekona wszystkich, że | 11. Korrekta . . . . . 400 , 
liga, ©, pozostająca pod dzielnem kiero Część II. 
ol. "ożwijając się porwyślnie, pielę: | 12. Honoraryum 40 arkuszy à 60 K. 2400 , 
k hi Swej krajowej stosowanej sztuki 13. Druk 40 arkuszy à 100 K. "4000 ,, 
N e re prądy w dziedzinie sztuki me- | 14. Koszta przepisywania 11000 , 
nej żę" samem przyczynia się w zna-|15. Korrekta . . . . . . 600 , 
Penya e do wytwarzania artystycznego | 16. Wydatki nieprzewidziane dla obu M 
í części . SE. ECH. a 
5 20.000 K. 


wyraźnie dwadzieścia tysięcy koron. 


w! 


Jest to suma poważna, jeżeli się je- 
dnak zwróci uwagę na ogólne koszta przed- 
sięwzięcia, prawie znikająca. Korzyści z pu- 
blikacyi takiej będę ogrorane; z jednej stro- 
ny ułatwi ona naukowe poznanie najeelniej- 
szego narodowego pomnika i przygotuje grunt 
do wyczerpującej O nim monografii, napisa- 
nej przez historyków sztuki; z drugiej ma 
wprost praktyczne znaczenie dla archite- 
kta prowadzącego odbudowę, dla komitetu 
restauracyi i dla konserwatora. 

Wysoki Sejm będzie mógł przez swo- 
je organa najlepiej czuwać nad całem dzie- 
łem restanracyi, jeżeli taką publikacyę mieć 
będzie w ręku. 

Grono konserwatorów Galicyi zacho- 
dniej dało już poznać pierwszym tomem 
swojej Teki, jak dzieło inwentaryzacyi kra- 
ju przeprowadzić pragnie. Obeenie pragnie 
poświęcić osobne dzieło jednemu, ale i pier- 
wszemu pomnikowi na naszej ziemi. 

Ażeby zamiar do skutku doprowadzić, 
zwraca się grono do wys. Sejmu i uprasza 
bądź to o łaskawe udzielenie inu subwen- 
cyi na cel określony, bądź też o objęcie 
wydawnictwa na koszt kraju i oddanie Wy- 
działowi krajowemu jego administrącyi przy 
pozostawieniu gronu strony redakcyjnej. 

W pierwszym wypadku potrzebną by- 
łaby subwencya w wysokości szesnastu ty- 
sięcy, którą możnaby rozdzielić na raty; ko- 
sztorys wynosi wprawdzie więcej, pozostałe 
cztery tysiące spodziewa się jednak grono 
pozyskać w drodze prenumeraty i rozsprze- 
daży dzieła. W drugim wypadku okazałaby 
się potrzeba jakiejś zaliezki, do rąk grona 
płatnej. a 

Grono w każdyiu razie oddaje swoją 
pracę na usługi kraju. 

Przekonane, że wysoki Sejm uzua potrzebę 
wspomnianej publikacji, oczekuje Grono e. k. 
Konserwatorów Galicyi zachodniej z ufnością 
Jego postanowienia, aby co rychlej do pracy 
przystąpić. 

W Krakowie, dnia 9 maja 13902 r. 


Przewodniczący Sekretarz 
Dr. St. Tomkowicz. Proj. dr. St. Krzyżanowski. 


COSPODARSTWA | HANDEL 


Kurs szewski we Lwowie, Wydział 
krajowy zawiadamia, że w czasie od 20 
czerwca do 20 sierpnia b. r. odbędzie się we 
Lwowie ceałodzienny szewski kurs majster- 
ski, na którym będzie systematycznie udzie- 
lana nauka następujących przedmiotów : 

a) budowa nogi, odlewy gipsowe, ry- 
sunki fachowe, branie miary, przykrawywa- 
nie, ręczny wyrób części wierzchnich i spod- 
nich; b) wyrób obuwia za pomocą najważ- 
niejszych maszyn ręcznych i nożnych przy 
zastosowaniu nowoczesnych urządzeń tech- 
nicznych ; e) Towarzystwo, przemysłowa bu- 
chalterya, stylistyka i kałkulacya. 

Nauka jest bezpłatna. Na kurs zosta- 
nie przyjętych tylko czternastu kandydatów 
ze wschodniej części kraju. O przyjęcie mogą 
się ubiegać majstrowie i czeladnicy szewscy 
zaleceni przez Przełożeństwo właściwego Sto- 
warzyszenia przemysłowego i przez właściwą 
Zwierzehność gminną, którzy ukończyli 24, 
a nie przekroczyli 45 r. życia, umieją czy- 
tać i pisać, uczynili zadość powinności woj- 
skowej lub od służby wojskowej są uwol- 
nieni. Prawo pierwszeństwa do przyjęcia na 
kurs służy majstrom przed czeladnikami, po- 
między majstrami tym, którzy posiadają u- 
zdolnienie do samoistnego wykonywania 
rzemiosła szewskiego i zamierzają poodby- 
ciu kursu założyć własną pracownię szew- 
ską, albo też którzy są członkami za- 
robkowych Towarzystw produkcyjnych lub 
podobnych organizacyi Podania o przyjęcie 
na kurs własnoręcznie przez kandydatów na- 
pisane, stylizowane do Wydziału krajowego, 
zaopatrzone: a) w Świadectwa szkolne; b) 
świadectwa wyzwoiin, c) kartę przemysłową 
względnie świadectwo pracy i uzdolnienia 
do samoistnego wykonywania rzemiosła szew- 
skiego podpisane przez pracodawcę i wła 
ściwe Stowarzyszenie przemysłowe i wresz- 
cie w świadectwo meralności, tudzież zale- 
cone przez właściwą Zwierzchność gminną 
i Stowarzyszenie przemysłowe należy w nie- 
przekraczalnym terminie do 10 czerwca 1902 
włącznie, wnieść na ręce delegata Wydziału 
krajowego p. Arnulfa Nawratila e. k. star. in- 
spektora przemysłowego we Lwowie (ulica 
Kleinowska l. 3). Ubodzy kandydaci mogą 0- 
trzymać przez czas pobytu na kursie zasiłek po 
1 kor. 60 hal. dziennie za każdy dzień nauki 
a zamiejscowi także zasilek na opłacenie 
kosztów podróży koleją żel. — Podania o u- 
dzielenie zasiłku zaopatrze należycie wysta- 
wionem świadectwem ubóstwa, stylizowane 
do Wydziału krajowego należy również w 
terminie do 10 czerwea 1903 r. wnieść na 
ręce delegata p. Arnulfa Nawratila. 
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| Spekulacye giełdowe zbożem. Sąd 


rok w sprawie spekulacyi na giełdzie. Dzier- 
żawca dóbr na Podolu galicyjskiem Bernard 
Kimelman przedsięwziął u wiedeńskiej firmy 
Rosenbach i Tauber spekulacyę terminowa 
na pszenicę i złożył na ten cel 6000 koron 
jako kaucyę w walorach propinacyjnych. 
Przy rozwiązaniu spekulacyi okazały się zna- 
czne straty. Firma zaskarżyła p. Kimelmana 
o dyferencyę. Pierwsza instaucya uznała je- 
dnak, że nie było tutaj realnego interesu 
lecz spekulacya, z powodu której wnosić 
skargi nie można. Mimo tego wyroku, firma 
uważała, że kaucya przepada. P. Kimelman 
zaskarżył firmę do sądu handlowego o zwrot 
kaucyi, gdzie wygrał, a obecnie sąd wyższy 
zatwierdził ten wyrok. 
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Lwów, 28go maja. Waluta koronowa. 
Uena za 50 kg. łoco Lwów. Pszenica gotowa 
9:60 do 9:80, pszenica na termina 7:50 do 
8'—, żyto gotowe 7:— do 725, żyto na 
termina 5.75 do 6'—, owies obroczny gotowy 
7:90 do 8:20, owies obroczny na termina 5'— 
do 550, jęczmień pastewny 625 do 6:50, 
jęczmień browarniczy 6:50 do 7%—, rze- 
pak 1075 do 11.35, lnianka do 
——, groch pastewny 6:50 do 750. groch 
do gotowania 826 do 10—, wyka %— 
do 450, nasienie lniane —— do ——, 
nasienie konopne —— do ——, bób —— 
do ——, bobik 635 do 650, hreczka 760 
do 8:25, kukurudza nowa 6:30 do 6:50, kuku- 
rudza stara — —do —*—, ekmiel za 56 kilo 
—— do ——, koniczyna czerwona 50*— do 
60:—, koniczyna biała 50:— do 7%0:—, koni- 
cayna szwedzka 60— do 80—, tymotka —— 
do ——. 

Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
tas Tarnopol 16:- do 1625, za 50 litr. pa- 
ras Tarnopol na termin —'— do — —, 
waranty —— de —'—, ekskontyngentow 
8:40 do 6:60. a d 

Usposobienie co do owsa i żyta dobre, 
co do innych produktów, dla dość utrudnio- 
nego zbytu, słabsze. 


OSTATNIA POCZTA 


Lwów, dnia 28 maja. 


W dzisiejszym Kuryerze Lwowskim po- 
jawil się artykuł w rubryce p. t. „Wybory 
do Rady miejskiej, twierdzący, jakoby „wy- 
soko położone sfery“, skutkiem rzekomo czy- 
nionych zabiegów, zmieniły kierunek w spra- 
wie wyborów i jakoby w ostatniej chwil 
miał powiać „wiatr z góry zupełnie odmien- 
ny* i wreszcie, jakoby podpisy na odezwie 
gtona urzędników były umieszczone wbrew 
woli i wiedzy podpisanych. 

Na podstawie autentycznych informa- 
cyj zapewnić możemy, że twierdzenia po- 
wyższe są zupełnie mylne, a to tak co do 
czynionych rzekomo „zabiegów“, jakoteż co 
do twierdzenia, że skutkiem tych zabiegów 
„powiat wiatr z góry“ w tym lub owym kie- 
runku. „Wysokie sfery* żadnej i w żadnym 
kierunku nie wywierały presyi, a odezwa 
grona urzęduików miała właśnie na celu 
wszelką presyę uchylić i pozostawić w spra- 
wie wyborów zupełną swobodę. Również bez- 
podstawnym jest zarzut, że umieszezono na 
odezwie podpisy wbrew woli i wiedzy pod- 
pisanych. 


Naij. Pan ofiarował na rzecz ofiar 
katastrofy w Martinice 25.000 franków i po- 
lecił doręczyć tę sumę ambasadorowi fran- 
cuskiemu w Wiedniu, markizowi Reverseaux, 


Wczoraj wieczorem odbył się w apar- 
tamentach Najj. Pana w zamku królewskim 
w Budzie drugi obiad delegacyjny. Wzięli 
w nim udział wspólni Ministrowie, Prezesi 
obu gabinetów i liczni delegaci. 

Po obiedzie vdbył Monarcha cercłe i 
rozimawial między innymi z del. dr. Madey- 
skim, del. Barwińskim i dłużej z del. mło- 
doczeskim Kramarzem na temat jego wczo- 
rajszej mowy w Delegacji austryackiej. 

W obec p. Zaczka miał wyrazić Mo- 
narcha niezadowolenie z powodu zerwania 
układów ugodowych na Morawie i zauważył, 
że kraj ten powinien dać dobry przykład 
zgody. ©. i 

-Po obiedzie „wyjechał Najj. Pan do 
Wiednia celem wzięcia udziału w jutrzejszej 
uroczystej procesyi Bożego Ciała. 

Późnym wieczorem opuścili stolicę wę- 
glerską także autryacey Ministrowie. 


W piątek dnia 30 b. m. odbędzie się 
jak wiadomo, posiedzenie Izby panów Ra- 
dy państwa. Na porządku dziennym znajdu- 
ją się następujące przedmioty: Drugie czy- 
tanie preliminarza i ustawy finansowej za 


i apelacyjny w Wiedniu wydał zajmujący wy-! rok 1902 (sprawozdawca baron Niebauer); 


wybór po jednym członku do deputacyi kwo- į gać już wątpliwości, że dzięki osobistej ini- ; 
towej i do komisyj: finansowej, budżetowej, į 


eyatywie króla będą przyznane Boerom w 


kolejowej oraz do komisyi specyalnej dla | sprawie amaestyi i samorządn takie ustęp- 


przedyskutowania projektu ustawy o upra 
wnieniu do używania tytułu inżynierskiego. 


Praski Ilas Narodu donosi, żepo powie” | boerskimi. 


kszeniu liczby członków Wydziału krajowe- 
go czeskiego z 6 na 10, zgodzono się na na- 
stępujący rozdział: Jeden mandat otrzyma 
niemiecka szlachta wiernokonstytucyjna, * 
inni Niemcy, 4 Młodoczesi, 2 czeska szla- 
chta konserwatywna, jeden agraryusze, 2 
których ma wejść do Wydzialu krajowego 
pos. Hruby. W takim razie p. Hruby złożył- 
by mandat do Rady państwa. ] 

Marszałkiem krajowym Tyrolu ma być 
mianowany hr. Brandis. 


Dzienniki zagrzebskie ogłaszają formal- 
ne odwołanie arcybiskupa ks. Stadlera w 
sprawie instytu św. Hieronima w Rzymie. 
Między innemi pisze arcybiskup: Prosiłem 
w Watykanie o informacye i dowiedziałem 
się, że Ojciee święty sam żądał przywróce- 
nia dawnej nazwy kollegium, a czynił to nie pod 
naciskiem dyplomacji austro-węgierskiej lub 
jakiejkolwiek innej, lecz z wlasnej inicyaty- 
wy, ze względu, że był to jedyny sposób u- 
sunięcia trudności, zagrażających istnieniu 
kolegium w ogóle. W obee tej informacy!, 
odwołuję wszystko, co mówiłem o nacisku 
na szkodę Chorwatów, szczególnie zaś od- 
wołuję to, co powiedziałem o dyplomacyi au- 
stro-węgierskiej, jakoby wystąpiła wrogo w 
obec Chorwatów. 


W Poznaniu odbył się przedwczoraj wspa 
niały wiec polski na uezezenie jubileuszu Ojea 
św. W wiecu wzięły udział tysiące osób z miasta 
i prowincyi reprezentujące wszystkie stany 
i zawody. Przemawiali: ksiądz prałat Ja- 
skulski o działalności Ojea św. w Kosciele i 
dla Kościoła, dr. Paweł Guntkowski: „O sta- 
nowisku Ojca św. w kwestyi soeyalnej", me- 
cenas Adam Woliński z Poznania: „Kościół 
a narodowość, Stolica Apostolska a naród 
polski*, hr. Maciej Mielżyński : „O obowiąz- 
kach społeczeństwa polskiego dla Ojea św.* 
i robotnik Łuczyński Franciszek: „Ojciec św. 
jako przyjaciel robotników“. 


W ostatnich dniach przeszedł znowu 
znaczny szmat ziemi polskiej w ręce komisyi 
kolonizacyjnej. Mianowicie sprzedał jej swój 
majątek Wileza, obszar przeszło 2.000 mor- 
gów, dotychczasowy właściciel p. Frydrycho- 
wiez. Wilcza przeszło 500 lat była w ręku 
Frydrychowiczów. 


Z Berlina donoszą do Bresl. ren. Anz., 
że rząd pruski przygotowuje szereg dalszych 
projektów w celu wzmocnienia niemczyzny 
w Poznańskiem i Prusach zachodnich, mię- 
dzy innemi także ustawę wyjątkową przeciw 
polskim gazetom, które mają podlegać cen- 
zurze prewencyjnej. 


W Berlinie zmarł nagle dr. Kuegler, 
były długoletni dyrektor w ministerstwie o- 
światy, a świeżo mianowany prezesem naj- 
wyższego trybunału administracyjnego. Zmar- 
ły był znanym ze swych nieprzychylnych 
uczuć dla katolików i Polaków, to też do 
jego nominacyi przywiązywali wielkie na- 
dzieje ci wszyscy, którzy utyskiwali na da 
wniejsze orzeczenia pomienionego trybunalu, 
przyznające Polakom prawo obradowania na 
zebraniach we własnym języku. 


Mianowany głównym naczelnikiem ros- 
syjskiego zarządu dla spraw prasowych, se- 
nator Mikołaj, syn Andrzeja, Zwierew, — 
jak donoszą dzienmki petersburskie — dał 
się poznać ze swych prac administracyjnych 
w Uniwersytecie moskiewskim. następnie 
zaś na stanowisku wieeministra oświaty, jako 
gorący zwolennik reform. W Uniwersytecie 
moskiewskim był kolejno profesorem historyi 
filozofii i encyklopedyi prawa, sekretarzem wy- 
działu prawnego, pomocnikiem rektora, wre- 
szcie rektorem. Urodził się w roku 1850 w 
gubernii niższonowogrodzkiej, skończył wy- 
dział prawny w Uniwersytecie moskiewskim, 
W roku 1877 uzyskał dyplom magistra prawa 
państwowego, a w r. 1698 został mianowany 
wiceministrem, w trzy lata później zaś se- 
natorem. Prócz rozpraw uniwersyteckich, 
M. A. Zwierew napisał szereg dzieł filozo- 
ficznych i krytycznych. 


Z Rzymu donoszą, że szach perski wy- 
jechał z Włoch do Szwajcaryi, a z Berna 
uda się do Berlina, dokąd ma przybyć jutro, 
dnia 29 b. m. 


Z Amsterdamu donoszą, iż usposobie- 
nie w otoczeniu prezydenta Kriigera po- 
lepszyło się obecnie, skoro zdaje się nie ule- 


stwa. iż nie ma już poważniejszych punktów 
spornych. Oczekują lada chwila pozwolenia 
rządu angielskiego na swobodne porozumie- 
wanie się telegraficznie Kriigera z wodzami 
Król domaga się podobno sta- 
nowczo jaknajspieszniejszego zawarcia pokoju 
i wyraził to swoje żądanie kilkakrotnie z na- 
ciskiem wobec ministrów. 


Prezydent Lonbet powrócił już do Pa- 


ryża. Lada dzień zatem wyjaśni się zagadka 


następstwa po obecnym gabinecie Waldeck- 
Rousseau. Domniemany następca i spadko- 
bierea Bourgeois nie chee przyjąć misyi utwo- 
rzenia gabinetu, i woli spoczywać na wygo- 
dniejszem krześle prezydenta Izby. Socyaliści 
oświadczają, że nie zamierzają wejść do ga 
binetu. Deleassć, minister spraw zagrani- 
cznych, nie może być powołany do steru. 
gdyż wszyscy członkowie obecnego rządu 
zdecydowali się nie przyjąć następstwa po 
Waldeck - Rousseau. Jaki będzie program no 
wego rządu? Streszcza się w czterech pun- 
ktach: 1. reforma i bezwzględne wykonanie 
ustawy o stowarzyszeniach religijnych, 2. 
zajnicyowanie lex T'alloua, t. j. zaprowadze- 
nie państwowego monopolu nauczania, a. 
progresywny podatek osobisto - dochodowy, 
4, zmiany w personalu urzędnicznym 1 armii 
w duchu republikańskim. Program to zatem 
czysto radykałzy. l | 
Grupy umiarkowane tak zw. liberalni i 
progresiści z grupy Meline-Ribot, pragnąe 
obalić kombinacye radykałów dążą do utwo- 
rzenia gabinetu koalicyjnego. obejmującego 
również i lewe centrum republikańskie. Do- 
brze intormowany korespondent Neue Freie 
Presse twierdzi, że Waldeek-Rousseau poro- 
zumiał się już z prezydentem Loubetem przed 
podróżą petersburską i że gabinet nowy już 
zupelnie gotów. Wymienia on St. Combes 
(premiera) Trouillot, Brisson, senatora Chou- 
mie jako ministra sprawiedliwości 1 Rouvie- 
ra jako ministra finansów lub dep. Berteu, 
który jest bankierem. Są to z wyjątkiem 
Brissona radykali najczystszej wody 1 080- 
biści przyjaciele obeenego prezydenta mini- 
strów. Dziś lub jutro nastąpi decyzya. 


O spisku anarchistycznym w Hiszpanii 
piszą z Madrytu: Policya nie udziela dzien- 
uikom żadnych szczegółów co do śledztwa 
w sprawie spiskowców, schwytanych podczas 
koronacyi. Krążą pogłoski, iż władze zarzą- 
dziły poszukiwania osób, które w ostatnich 
czasach przed koronacyą kupowały dynamit, 
Liberal donosi, iż przed sądem staną z are- 
sztowanych tylko Lopez i Suarez, których 
konfrontowano z sobą dwukrotnie, lecz bez 
rezultatu. Zona Lopeza miala przyznać, iż 
do męża jej często zgłaszały się podejrzane 
osoby. ne 

Z Konstantynopola donoszą o dwóch 
krwawych starciach: Jedno zaszło na gra- 
nicy pomiędzy Małą Planing a Radowiszte 
pomiędzy macedońskim oddziałem zbrojnym, 
liczącym 60 ludzi, a wojskiem tureckiem, 
przyczem po stronie macedońskiej zginęło 5 
ludzi, a 7 odniosło rany; drugie na graniey 
czarnogórskiej pod Zeltą, pomiędzy Čzarno- 
górcami i Albańczykami, W starciu tem pa- 
dlo 5, a 10 odniosło ciężkie przeważnie rany. 


Wedle depesz prywatnych, na Stanach 
Zjednoczonych rozpoczęła się żywa agitacya 
przeciw przyjęciu ofisrowanego przez cesarza 
Wilhelma posągu króla Fryderyka W. 

Zainicyował ją — jak wiadomo — w 
kongresie waszyngtońskim jeden z reprezen- 
tantów narodu rezolucyą, oświadczającą się 
przeciwko ustawianiu pomników królów za- 
granicznych na amerykańskich placach pu- 
bliczpych. Obecnie prasa amerykańska, nie 
wyłączając nawet dziennuików niemieckich, 
przemawia za nieprzyjęciem podarku. Zazna- 
cza ona, że cesarz Wilhelm nie poinformo- 
wał się poprzednio w Waszyngtonie, w jaki 
sposób podarek jego będzie przyjęty. Prezy- 
dent Unii, Roosevelt, pozostający jeszcze pod 
wrażeniem świeżej wizyty księcia pruskiego 
Henryka i zbratamia się amerykańsko - nie- 
mieckiego, podziękował wprawdzie w gorą- 
cych wyrazach za posąg, ofiarowany Ame- 
ryce. od prezydenta nie zależy jednak decy- 
zya w tej sprawie. 


POLHGRAŃY GAZEIY LWOWSKIEJ 


Delegacja austryżcEa, 


Pny 


Budapeszt, 28 maja. Na początku dzi- 
siejszego posiedzenia zawiadomił prezydent 
Baernreither, że del. Kleewein przedłożył 
wniosek własny w sprawie podwyższenia pen- 


syj wojskowych. Wniosek ten postawi Pre- 
zydent na porządku dziennym najbliższego 
posiedzenia. 

W dalszym ciągu dyskusyi nad budże- 
tem Ministerstwa spraw zagranieznych za- 
biera głos delegat Fryderyk hr. Schönborn. 
Co do wywodów del. Dobernigga o instytu- 
cyi i składzie Delegacyj powiada hr. Schön- 
born: Jeżeli del. Dobernigg uważa delega- 
tów z łona Izby panów za delegatów niższej 
kategoryi, to mowca musi mu tylko wyrazić 
swoje ubolewanie, ponieważ kaźdy członek 
ciała reprezentacyjnego, czy wybrany czy 
mianowany, wstępując do tego ciała repre- 
zentacyjnego te same przyjmuje obowiązki, 
a sumiennie głosując nie potrzeba tego ro- 
bić pod naciskiem wyborców, bo każdy cało 
wiek honorowy głosuje sumiennie. Dalej po- 
lemizuje br. Schönborn z wywodaini del. 
Steina, który powiedział był, że Ojciec św. 
jest tylko naczelnikiem partyi. Mowca są- 
dzi, że del. Stein weale tej sprawy nie ro- 
zumie. Kościół katolicki jest czemś więcej 
niż stowarzyszeniem lub partyą polityczną. 
Mowcea przytacza przykłady, przypomina wal- 
kę między katolika i samymi i stwierdza, 
że na wielu rozmaitych polach okazało się, 
iż katolicy, żyjący ściśle według swej świę- 
tej wiary, są wiernymi poddanymi panstwa, 
do którego należą. Przeszedłszy do omowie- 
nia polityki światowej, wyraża ur. Schön- 
born zaufanie i uznanie P. Ministrowi hr. 
Gołuchowskiemu za jego politykę, zadowole- 
nie z odnowienia trójprzymierza i zbliżenia 
do Rossyi. Co się tyczy tylekroć cytowanych 
słów kanelerza lır. Buelowa, sądzi mowea, 
że to odnosiło się do stosunku z Włochami 
a nie do Austryi. W końcu wspomina o wy- 
wodach del. Kramarza i oświadcza, że ró- 
wnież uważa ruch Los von Rom za niebez- 
pieczny i zgubny. 

Del. Stein polemizuje z wywodami hr. 
Schónborna; sądzi, że Papież nie jest tylko 
naczelną Głową katolickiego Kościoła, ale 
naczelnikiem wielkiej, dobrze zorganizowa- 
nej partyi, w której zakon OO. Jezuitów wybi- 
tną odgrywa rolę; wskazuje na to, że w r. 
1870 Papież stanął po stronie Francyi. 

Następnie zabiera głos P. Minister hr. 
Gołuchowski. 

Kraków, 28 maja. (Tel. pryw.) Rada 
nadzorcza Towarzystwa wzajemnych ubez- 
pieczeń przyznała z funduszu dyspozycyjnego 
liczne datki na cele dobroczynne. Otrzymały: 
Przytuiisko uczestników powstania 1868 r. 
w Krakowie 100 koron; kolonia lecznicza 
dla dzieci w Rabce 200, w Rymanowie 200 
koron; Stow. „Gwiazda“ w Krakowie 50; 
„Przyjaźń* w Krakowie 50; Tow. ratunkowe 
w Krakowie 100; Bratnia pomoc i Czytelnia 
polska w Czerniowcach 200; Bursa Im. Fran- 
ciszka Józefa w Sanoku 100; Tow. opieki 
nad terminatorami we Lwowie 100; Tow. 
dam dobroczynności im. św. Wincentego a 
Paulo w Tarnopolu 100; Ochronka małych 
dzieci i Szwalnia ubogich dziewcząt we Lwo- 
wie 100; Komitet budowy przytuliska Alberta 
100; Zakład im. św. Heleny we Lwowie 100; 
Tercyarze św. Franciszka w Stanisławowie 
100; komitet parafialny rz. kat. w Równem 
100; komitet kościoła rz. kat. Oleszyce 65; 
Zgromadzenie S8. Nazaretanek w Krakowie 
100; Zgrom. SS. Serafitek w Żywcu 100; 
Zgrom. 88. Służebniczek w Starej Wsi 200; 
Felicyanki w Czerniowcach i Krakowie po 
200; Zakład kalek na Blichu w Krakowie 
200; Bursa im. Arcyb. Isakowicza w Czer- 
niowcach 100 koron. 

Kraków, 28 maja. (Tel. pryw.). Prezy- 
dent miasta rozesłał wczoraj do nowo wy- 
branych członków Rady miejskiej formalne 
zawiadomienie pisemne o dokonanym wybo- 
rze. Pismo to zwraca uwagę, ża wedlug sta- 
tutu, jeżeli do 6 dni po zawiadomiemu nie 
będzie dana pisemna odpowiedź odmowna, 
uważa się wybór za przyjęty. Ten 8-dniowy 
termin upływa 3 czerwca. Pierwsze posie- 
dzenie Rady ma się odbyć 9 czerwca. 

Kraków, 28 maja. (Tel. pryw.). Nade- 
szła tu depesza lwowskiej dyrekeyi policji, 
żądająca przyaresztowania kupca Henryka 
Sterna. z powodu popełnionego oszustwa na 
100.000 koron. Zmrządzone dotychczas po- 
szukiwania pozostały bez skutku. 

Z magistratu w Czerniowcach nadeszła 
depesza, żądająca aresztowania małżonków 
Schulema i Dory Steinerów, z powodu upro- 
wadzenia małoletniej Ruchli Miintzównej. 


., Wiedeń, 28 maja. Najj. Pan powrócił 
dziś rano z Budapesztu do Wiednia! 

Także PP. Ministrowie dr. Koerber, 
dr. Boehm-Bawerk i baron Call wrócili do 
Wiednia. 


Wiedeń, 28 maja. Ministerstwo spra- 
wiedliwości wniosło do Izby panów profekt 
ustawy w sprawie ochrony znaku i nazwy 
Czerwonego Krzyża. Wedle projektu, używa- 
nie tego znaku i nazwy do celów handlowych 
i innych podobnych, zawisłem będzie od ze- 
zwolenia krajowej władzy politycznej. Nie 
stosujący się do tego przepisu podlegają karze 
grzywny lub aresztu, którą wymierza władza 
polityczna. 


. Petersburg, 28 maja. Prawitelstwien- 
nyj Wiestnik ogłasza ukaz carski do Kasy 
państwowej, polecający wypłacić jej 800.000 
rubli jako wynagrodzenie dia tych właści- 
cieli dóbr w guberniach charkowskiej i poł- 
tawskiej, którzy ponieśli szkody podczas osta- 
tnich rozruchów chłopskich. Komisye pod 
przewodnietwem gubernatorów mają po ści- 
słem zbadaniu szkód, oznaczyć wysokość te- 
go wynagrodzenia, jakoteż wysokość sumy, 
jaką przyczynić się mają te gminy, w których 
srożyły się rozruchy. Nadto komisye te mają 
oznaczyć czas, w ciągu którego chłopi mają 
płacić dodatki do podatków. W tym roku 
chłopi będą dodatki te płacili po raz pierwszy. 

Palermo, 28 maja. Zawinęła tu wczo- 
raj angielska eskadra morza Śródziemnego. 
Okoliczność, że przybyła ona w chwili po- 
bytu królestwa włoskich, poczytywaną jest 
za dowód istniejącej pomiędzy Włochami i 
Anglią przyjaźni. 

Madryt, 28 maja. Agencya Fabra donosi: 
Na wczorajszej radzie gabinetowej starał się 
minister rolnictwa Canalejas przekonać mi- 
nistrów i szefa gabinetu o konieczności zwo- 
łania obu izb dla obrad nad ważnemi kwe- 
styami społecznemi. Gdy usiłowania te nie 
odniosły skutku, podał się Canalejas do dy- 
misy. Na to inni ministrowie złożyli 
swe teki do rozporządzenia szefowi gabinetu 
Sagaście, by umożliwić rozwikłanie sytuacyi. 

Konstantynopol, 28 maja. W zeszłym 
tygodniu zaszło w Aleksandryi 9 wypadków 
dżumy, z tych 7 z przebiegiem śmiertelnym. 

Santiago de Chile, 28 maja. Biuro 
Reutera donosi, że umowa między Argenty- 
ną a Chili będzie jutro podpisana, a ogło- 
szenie jej nastąpi 1 czerwca. 

Valparaiso, 28 maja. Zawiązał się tu 
komitet wybitnych obywateli, celem uczeze: 
nia faktu umowy między Argentyną a Chili 
przez odpowiednią manifestacyę. 


Katastrafa walkeniezna. 


~ Fort de France, 28 maja Wczoraj 
wieczorem nastąpił straszliwy wybuch wul- 
kanu. Słup ognia wznosił się po nad krate- 
rem na 150 metrów. Krater rozszerzył 89 
bardzo szybko do 300 metrów. W okolicy 
wulkanu panował podczas wybuchu szalony 
orkan. Wśród ludności wywołało to nieo- 
pisaną panikę. 


Poładniowo-afrykańskie rokow” 
nia pokojowe. 


W 


. _ Londyn, 28 maja. Na wczorajszem pó” 
siedzeniu Izby gmin rząd nie złożył żadne” 
go oświadczenia o rokowaniach pokojowy?” 
z Boerami. Na życzenie lorda Balfoura odr0* 


ezono obrady nad budżetem. Balfour = 
niósł, iż nie byłoby stosownem obradow 

= R AGE gdy inne ważne sprawy * 
w toku. 


Linia telefoniczna Lwów-Wiedeń 2 
funkcyonuje. 


Telegrafowany kurs wiedeński: 


Wiedeń, 28 maja 1902. — Zamke? 
cie giełdy (Sehlusscourse). Godz. 2 min- 87 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. gg" 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 7157 
Akcye Anglobanku 278 — Akcye Unionbs” 
ku 546: —, Akeye TAnderbanku 428—. Am 
Bankvereinu 452 —, Ake, Bodeneredit 8507" 
Akcya galicyjsk. Banku hipotecznego -e 
Akeye Kolei państwowych 695:—, Akcje"; 
lei Południowej 41-—, Akcye Tramway ge 
284*—, Akcye Tramway B) ——, Ake ; 
Kolei Elbethal 45825, Akcye Kolel 
nocnej 5780-—, Akcye Kolei Czerniowić. ys 
568—, Akeye Alpiny 418:50, Akcye * 


stwa 
82550, Akeye Tureckie tytoniowe * 
Obiigacye węgierskiej indemnizacy! “poro 
Renta majowa 10165, Austryacka Rent go) 
nowa 99-70, Węgierska Renta koron. g:50: 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem- ół 


4 pre. Listy Banku krajowego 977» prt 
pre. Listy Banku krajowego 101:50; sł pit 
Listy Banku hipotecznego 96-25, 31P, pi 


Listy Banku hipotecznego 100-60, 5.p” gal 
sty Banku hipotecznego 110:—, 4P" gal 
Obligacye propinacyjne 98-90, PT 
pożyczka kraj. z r. 1893 97-40. ape „gi 
życzka miasta Lwowa 9450, Losy 


10750, Marki 117-35, Ruble 25350 


ie 


Odpowiedzialny redakter Adam Kreche 


REED EA | a 


7 


naj 


(Safe Deposits). 
Za opłatą 25 do 36 zł. a. w. rocznie 


Na dworzec Podzaiacze. 


wa, Wieliczki, Chabówki, Zakopanego. 
Iv Podwożoczysk, Kopygzyriee. [wania pusteg , Skały, Hu- 
siatyna, Zaieszczzk, GSzYMAOKA, 


lade R ó j i 
ade , uch poci: z , i : ; Tee 27 a 
Nadesłane. ch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1902 r. (Ozas Środkowo-europejski) 
e "p" FERETE MEDYCZNA ZORRO AE LZY PA Z ZO ZO CI FOTE aO CEC DA 
Dr. W. Kretowi | "len | przyjeżdża do L oe 
r. . retowlcz posp | osob. przyjeżdża do Lwowa [dworzec główny] posp lost| PAjeżdża ze Lwowa [z dworea glów-egol 
ordynuie jak zw.kie w m mieszka | 1-9 PLEITEN tory — į l o godzinie j A 
Kaiserstrasse Haus Warschau taeae | [ckan (Jas, Bukaresztu, Konstantynopol: latyna (od 1/1 Krakowa (Wiednia Wroc Baala Wan awg, 
i a > do 30/4), Zaleszczyk, Wyżalcy AE o $ KT : CONT Karlina, Wa'szawy, Pragi, 
Lekarz chorób kobiesych, akuszer i operator j „ „ Czudina, Serethu, Radowiee, Valeputng i Suczawy boazów daów adowa, Jasła, Chabówki, Zakopanego p. 
s y 331| — Z Ek pon. Wroeławis, Warszawy, Wiedaia, Karls- | Do fan (Jag dk c P 
z SN tree yeke Tuż oe ap. (Jass , Oonsianer RA, 
Dr. M. W einreb „pach Zastaw "Pewny NOSODA I Kórósmezó, Slob. rung., E E adi A 
o + 5 3 U i i 1 r 
b. długoletni asystent kliniki ginekologicznej prof. | jj — | 3-35 Z Tarnopola, Borek wielkich, Gizymałowa. Do KE east. Ea) 
aż * 7 A 3 a , (Wiednia, Wrocławia, Berii i : 
Landaua w Berlinie ordynuje od 3—5 po południu aama] Z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karis- | Chyrowa, Samhors, Ja ła, Stróż Mio. A otlsbaG 
ui. S$ykstuska 1. 23 badu, Pragi), Zakopanego przez Przemyśl, Wieliczki, Ry- liezki, Oświęcima i » o 
4 A ale AR. m o Fe sę) Ew. Š 5 Do "Brzuebowie, (od 15/5 do 14,49 włącznie esdziennie) 
a er ckan, Ozortkowa, Kałusza, Kórózme 137 do 31 ; i ZE 
Herbata Wilkelma. 620 mł e JA ALI kolo Pulny STS. l Do Iekan, (Jass, Bukaresztu), Żydaczowa, Potatsr, Korósmezó 
Wa liczne zapytanie donosimy Szan. — | 650] Z Brzuchowie (od 15/5 do 14/9 włącznie). sy D A A Brodiny, Patuy, Valeputny, Suczawy. : 
Publiczności, że Ba przedtem jae Wilhelma l W GRA Só P o Pa kę „ (Kijowa, Odess;), Brodów, Kopyczyniec, 
antireumatyczna herbata czyszcząca krew znana z RE 0 ; Podwołoznysy essy, Kijowa), Brodów. f RAR = 
apteki Franciszka Wilhelma, aptekarza e. i k, na- =4 W Z Ływocznaga (Pesztu), Chyzowa, Bory- awia, Kałusza. Do I saóka, GPe), Drohobycza, Borysławia, 
dwornego dostawcy w Neunkirchen, Niższa A ustrya, — | GE Z Rawy ruskiej i Sokala. i | DU AA e AŻ pala Berlina, Pragi, Kavlsbadu), 
w skutek rozporządzenia e. k. wysokiego Minister- —| ggo] Z Krakowa (Berlina. Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi). mi da ambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwo- 
stwa spraw wewnętrznych z dnia 1% grudnia 1894 Qświęcima, Stróża, Orłowa (od 1/5 do 30/9 wł.), Mezó D Krakow WAN a 
obecnie otrzymać można pod nazwą Franza Wil- Laborcz (Pesztu). 9 Eee. (Wiednia, Warszawy, Pragi, K:rlsbadu), Sanoka, 
e herbata 5 gdn me wszystkiuh apte- = 1025 z Wa” lushaczowa. A TAE Tarnobrzegu, Stróż, Orłowa (od 1,7 
kach po cenie 2 koron za puczkz, a : , Btanistawowa, Potuior, Eoresmes4, £ Did )y ca. 
z ZE FEG T IE = e A a Eos Kułasza, Uhyrowa, Borysławia. e. De E ai Chyrowa, Borysławia, Kařuszęą. 
— | 18] á denowa. z $ } SOA 6. F. 
: z| <] Z Kiakowa (Berlina, Wrocławiu, Wistuia. Farlsbadu, Pragi = Do Bełzea, Sokala, Duvaczowa, 
Bezkrwistość W 20 DNIACH a) i, Tarnobrzegu, Rymanowa, Iwonicza, Sanoka. i =d i TR DRC” Nowosialiey. 
| oa , [ekam (Jesa, Bnkeresetu) Czortkowa, K a. Że „yk e J ori 
RE wos E WYLECZENIE 145 | a Br RAE owa, Kałusza, Zaleszezyk, =A E Janga (od Hg pre włącznie w niedziele i święta). 
o RAA RADYKALKE || aas) — | 2 Podwawnoyję Gods) Sdjow., Brotów, Grzymacw, Hu | || 1 = | 9 ojos, Hasana Biain Taanis paasta onrat 
Ar "> zvci| siatypa, KopyczynieG, 5 A A a TANE: a 12 stego, Qrzy ma! A 
Po wszystkich chorobach. SS= 2 przez użycie | 314] Z Brzuskowi: GAZIE do 149 włącznie w niedziele i kwiętal. | za 2415] Do EM (od 15,5 do 149 wiącznie w niedziele i TRA 
ELIXIRU Sw WINCENTEGO a PAULO || — | x40] Z Tuchli (od 15/6 do 30/9), Skolego (od 1/5 do 30/9, Skesje, | | | — Pal Ch; Katsza, a EIN | 
i edyny środek upoważniony specialnie Ohyrowa, boryszawia. z TEE SA A 7 A i 
Objasnienia u SIÓSTR MIŁOSIERDZIA ,105,rueSt-Dominique, w Paryżu —_ | ggg! Z Podwołoczysk (Gdeszy, Kijows) Gruymałowa, Potutor, Za- | I 255] — f Do Krakowa. (Wiednia, Wrocławia, Barlina, Pragi, Karlsbadu), 
Skład główny środków Św. Wineeutego a Paulo 4.passage Sauinier, Paris, leszczyk, Husiatyna, [wasia pustego Skały, Kopyczyniec. Jasła, Chabówki, Zakopanego, Wieliezki, Nowego Sącza, 
www Piospekia bezpłatnie w aptece Fala GunEr, Paryż. "www — | 540] Ź Iekan, Żydaczowa, Nowosielicy, Be:h methu, aa Brodiny. 1 m. "4 1 ' z . 
We Lwowie w aptekach PP.: Mikolas-ha i Wewiór- — | 5501 Z itrakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 50 Ta A 5/6 KĘ „ac A Skolego (:d 1,5 do j | 
skiego. W Krakowie w aptekach PP: Wiszniew- Oświęeima, Wieliczki, Orłowa, Mielca via Dembiea, Sam- Do Jan Ge a 30 9) yrows, Borysławia, 
skiego i Bedyka. Ka bora, Chyrowa. « Do Brzuchowio (od 15,5 do 149 włącznie). | 
À me w : zg, L G80h © Bołzea Sokalu, Iihaczows, Rawy Ruskiej Da Rzaszowa. Chvrowa, Jubaezowa. 
C. k. uprzyw. galicyjski akcyjny — | 804g Z Rizuchowiś (od 15/8, ào 14,9 włącznie w niedzielę i święta). bora T "ae 
Dai e , ; 840 — HZ Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi) = ZOO Sza AKC wył i 
Bank hipoteczny zaba to przez Kraków (od 256 do 15,9, Nowego Bjr Do Krakowa. )Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy.) Ohy- 
á Te cza. Orłowa (od 1,7 do 15/9), Jasta, Lubuczuwa, Sanoka, 30/9). boa Laborez (Pesztv), N. Są:za, Orżiuwa od 1/5 do 
1 Rymanowa, Iwonieza ý 30/9). Oświęcima, l 
Oddział depozytowy — | yM Z Bronie (od 155 do 14;9 włącznie) Do 05 e Aż 4 wł, w dnie powszednie, od 169 
Przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na racku- — | 920] Z (AE rea K: reamezó, Potułoz, Nowo- — Bo Am (Pes: dra Borysławia, Kacuszx 
s A 5 f > Ą s — a RSA x 3 0 A MEAN i 
Nek bieżący, przyjmuje do przechowania papiery — | goli Z Janowa td 15 do 309). 7 = Do Rawy ruskiej, > n me. 
wartościowe i udziela na takowe zaliczki. — | 9508 Z ŁA i A AEO Wiednia, Warszawy), ane. = Do Pee La 1]5 do: 309 Ai T ASAR 
Ę g , SaS, i eg i - — Ręce; ; 2: 
Nadto zaprowadzono ma wzór instytucyj | b nowa, Sanoka kiej og JRCC= 7 & Do a AC M Odas), Pdi. 
zaoranic: 3 ak zwa Í = A „oai l y ą aana PAR RZY Do Janowa (od 1:5 do wł w niedziela ' święta). 
D znych tak zwane z 10 n A A zysk. a a IL Pn IK. = Do Tekan, Czortkowa, Nowosieliey, Berhomethu, Serethu, Bro- 
G LYSK IE 30m), Biodyw, MOPYCZYBICO, : 
epozyta schowkowe leszszyk, Skały, Iwania pasiego, 3 ic E woda ve RZ 
— |1050} Z Ławscznego (tecate), Ghyrewa, Ratusza, Borysławia. jo Krakowa, Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Pragi, Karls- 
KARA UT" "ah 6 08 s badu, Chyrowz, Rymanowa. Iwonieza. Tarnobrzegu, Orte- 


depczytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pan- 
černej schowek do wyłącznego użytku i pod b 
„nym kluczem, gdzie bezpiecznie a dy- j; 
sxretaje przechowywać można swoje mienie || %20 
UD ważne dokumenty. 


icz noczyni ; m. — 412 P ezye ijowi byczyni Zaleszezyk. S : : ` 
NA z z ua peyar Bank hipo- l | Saa EE a s Mienia bape” leszczyk, Husiatyna,j3kai:, Iwania pustego, Gizyimałowa. Í 
ak najdalej idąca zarządz: nia. ssać: zka d s z "m Podwołoc ij bo 
Eo. wać Si > ; = (OB © f g +: - e Podwołoczgsk, (Kijowa, Odessy), Brodów. 
hen, zaspy, odnoszące się, do tego rodzaju || — | TĄ] Z Pudwolozysk, Odessy, Kijowa), Koprgypiej Brodén, Z ppm rt kallys, Skr aN 
e o otrzymać można bezpłatnie w od- | fessan nan g + p : PIRS siatyna, Zaleszezyk, Grzymałowa d 
i gyt R E 

e depozytowym Ewaga: Pera noena ozuaczona jest ramkami. — Ozas środkowo-europejski jest późniejszy o 86 minut od czasu lwowskiego. | 

i] 

| 


AA 


314 Z Teznspoła, Borek wielkich, Grzymałowe. 


zj. % Podwaieezysk (f(xłeasę, Kijowa), Brodów. 


— | Z Podwołoezysk (Odessy, Kijowa), Biodów. Grzymałowa, Hu- 


siatynia, Kopyczyuiec. 


5 dworós „POdzamózżeć 
Podwsłoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyszynieć 
Husiatyna. 
Karuogola. Potuter 
u Pedwoicezysz, (Kijowa, Odeasy), Brodów, Kopyczyniaa, Za- 


= | OAM ETEA R ERO DAE CZA AAC TOI ZZ, 

j J laca żądają — płacą żądaj łacą żądaji 

lwowski w > = 4 K Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 192 — l 4.-- | Gal. poż. kr. z r. SE aa 100 zł. 6 pr- ia E MRSZA ZJ tow. 5 p e 8 

ski I n n 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 153.15 15415] „ „on » 3 za 200 k. 4 pr. 96.70 97.704 Losy fund. arcyks. Rudolfa 10 zł. 80= AE 

L ej Ł j an OWEJ i przemysłowej z „ 1860 po 100 zł. 5 pr. 184.— 185,— „ obl.prop.„ 1889 za 100 zł. i 98.30 99.30 Sana 00zł mk. MEU 235.— 239 — 

wów, dnia 28. maja 1902. i płacą | żądają n „ 1864 po 100 zł. 253.50 255.50 | Pożyczka miasia Lwowa z r. 1896 za Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. 76.25 18.25 

1. Akcye za sztukę. walutą koron. | |.» n 1864po 50zł. . . . 255.— 259— | 100ał. pr . . . . . . . . 9%—  95—|St. Genois 40 zł. mk. - . . . 264— 274,— 

Banky hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) (6. _h. |E. b. Listy zast. domen państ. 120 zł. 5 pr. 297.50 294.— se włoska za 100 lirów (96 kor.) Pożyczka m. Stanisławowa 20 a . =- —— 

“u ip. gal. l. ) isa | Ę a * 4 Mo]... . ae PP. AZAJPWE stu 100zł mk. 4th pr. —— —— 

Bany l idonde A ion AC === B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa | Poż. A) prem. za 100 frank. 2 pr. 88.—  85— s 3 Per 50 zł. 4 pr. ie 250.— 
i po 0 s (e 3 przem. SAMEJ T ; reprezentowanych krajów koronnych). Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 107.25 108.25 «Z Inków ( KEG 
Bo Ka. Dude. po 200 słub. ustr. renta złota wolna od podatku WE. m ; K PAA TORNIO (Za. SZUK.: 

MGD koc)... Da fao — |a | 7100 a tpr o o o o o . 12056 120m5] C Listy zastawne, Obie, ipot, À listy dłużne | Banku Anglo Austr. 240 kor. . 278.50 278.— 
ol. Lwów-Ozern.-Jassy po 200 zł. Astr naiiai akar walao T R CA Peszt. banka handl. 500 zt, „ 2504. — 3585 
Garh A w srebrze (400 A j 566 — | 570 — podatku za 200 kor, 4 pr. 99.80 100.— Anglo Austr. banku los w 30 1. 44 pr. ak > Zakład kred. dla handlu i przem. „cyk zad 
. 3 j S > margi N i 97.5 u = 5 > F 2 
oh DEE F wia C. Oblisacye kolejowe. wam za Damn łn 1880 BME 241.- sT0 Dolio gnsr tom. eak SOD - | > 48 Bi.— 
sg Lipinskiego po 500 kor. — — |350 —| | Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4pr. 100.— 10010] 4 jw. m |». n 1889 8pr. 268.— x65.— |Galie. banku hipot. 200 zł. . . . . 545— m= 
w. dla gal. przedsięb. elektry- Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5pr. 104.— 104904 ,„ „ dla hand. i przem. 200zł. 350.-- 360.-- 
mych wod. po 200 zł. (400 kor.) 400 — | 420 — „ad podatku za 100 zł. 4 pr. . . 118,75 119.75 A a w „ los 4pr. 97%—  98.--f Banku dla krajów koronnych 200 zł. 424.25 425.25 
u. Listy zastawne za 100 kor. © Kol. za 200 zł. mk. 5%, pr. (ostemp. Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5pr. 110.—  ——| „  Austro-węg. 1400 k. . . . . 1598.— 1604. — 

nku h. g, 50 w A EENGJ4 © 8 osad a N =Je="— n n n n los 50 lat 44 pr. . 100.15 10115] .„  Związk. (Unionbank) 209 zł.. 544— B46-- 
3 . g. TA a. a E a h o n 10) — — >. om Franciszka Józefa za 100 gon an on 60 lat za 200 kor. sz Czeskiego banku związkowego 100 zł. 248.50 249.50 
GÓRA an a wl GAR ZE DR ENO aaa. 12640 122840 pro . . „AMP. „logo co. 96.75 | Ziynosteńska banka 109 zł. . 257.5) 258.— 
$ Wa mi „60l.po200k. æf 95 60| 96 50 Kol. Aroyks. Rudolfa w wal. koron. (tal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 96.10  96.— A A i 
: aj. 4ta o n P w 2 i E 101 == |MOL T wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 100.— 100.10 W % 4 „  4pr. los. 41 lat 97.— —EL L. Akcye Przedsiębiorstw transportowych. 
low kre” e n 108. wS L „| 97 —| 97 TOR f Kol. Karola Ludwika pe 200 zł. tak. no» n „ 4&pr. stare . . 96— —.— i ; 400. 408 
: wą AA ziem. 4°/y (pierw- s wl (ostemp. akcye) 5 pr. . ~ we020 Bil „ „ „ «APRA 4 ——  —...| Buk. kol. lok. T piere, Aio 5 p HE 
T r E e e z, 9| 96 y Banku krajowego dla Galicyi Lodom. Ron, akład. = a 
a kredyt. galic. ziemsk. 4°/u z, Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). ij, pr. SDi lat AE aoe KUE G e piin a Perd, 1003, 0% 0 gm 5160.— 
UA „A ESY a Me z a r 50F | Kol. Aro Albrechta za 300 zł. 5 pr. 110.— —.— kor AW oblig. komun. 2 emi- N- Korom, Fo Ra a ko par) Mad Z S 
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Gaj s e La ot. a Kol, Czaki jach a 26o do i e Gor. Ea CEE 100 60 101.60 ważłolgalie-kal. 200 2 w 400. — 
Byka futduszu propin, Aja w. a. m] 08 50| — — || 000 A OZPL. 7 iaga a god O 0 | Banku kr. losy 57i Laa 200k. kpr. 8T— 08 | » Bartman 260 zł | SSI 
Kaan; funduszu propin. 59%, w. a. s JI02 50| — — Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400 e ) | 1ustro-węg. banku'403/, lat los. 4 A 10040 10149] » południowej 260 m. . . | ZE 
nalne Banku kr. 50/, (2em.) 102 301103 —I!. kor. 4 pr. . . . . . Er 100. 100.40 50 lat los. £ pr. 100.40 10140] „ węg. galie. L 008. . . . . 43550 436.— 
k n no AE an) s [100 70) — — pol E Sia lokaln. za 400 kor. i sfp n U) g D . i ©" Austr. Tow. żegl. na Dunaju 50024. mk. 870.50 872 — 
Kole? » a em. o 30| 97 = pl oio © c, ga E bę j sea pz ch ONE g 
o kalne dtto 4f po 200 EU = 07 20 7 30] | tofu Karola Ludwika za 208, 100 100.10 s Popo 100 sł. o s M. Aksye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
i kraj. 6°% w. a. z r. 1873 — -| —— a © 0 05 0-0 age ra i - Ak Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. - 700.— 705.— 
4 „ Afa po 200 kor. . PL Iwoweko gronn aeaii z r. 1894 To w Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— —.— 4 Galic. Karpacki: Base tow. 500 kor. 993.— 903. 
Pożyczk z toku 1898 TE E 97 20] 97 90 K 1. A ke [on Toga 0 0 — 100.10 Tow. żegl. par. po Dunaju za 10 i à Austr. tow. górnieze Alpine 190 za.. 408.75 409.75 
a m. Lwowa 49, po 200 kor. 94 —| 94 7 ol. Arcyks. Rudolfa (Salzxamiaer- p A 200 uł. 6pr. . <. « « a » « 10150  —.— Praskiego tow. żelazn. przem. 200 zł. 1575.— 1585, — 
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Licytacye. 


L. cz. E. 102/2 (1) (4387 38—38) 


Najniższa cena wynos: ad 1) 1826 kor. į nej, przyczem nadmienia się, iż wszelkich 


| 


| 
35 hal, 2) 7747 kor. 70 hal, 3) 466 kor. | książeczek kas oszezędności jako wadyum się 


66 hal., 4) 1200 kor., 5) 2502 kor. 65 hal., | nie przyjmuje. 


ad b) 559 kor. 84 hal., poniżej tej ceny 


Na żądanie Mojżesza Schrage jako ce- | sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 


syonaryusza Pyłypa Hołowatego, odbędzie Się 
dnia 10. czerwca 1902 o godz. 9 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rza Nr. 14, licytacya połowy realności objętej 
whl. 866 ks. gr. gm. kat. Dobrowody dłu- 
żnika Pawła Nakonecznego własnej wraz z 
przynależnościami. r 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
cyę, jest ocenioną na 500 kor. 

Najniższa cena wynosi 333 kor. 33 hal., 
poniżej tej eeny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. , 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 14. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło: 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, imaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Zbaraż, dnia 28. marca 1902. 


L. cz. E. 582/2 (3), E. 623/2 (3), E. 700/2 (3) 
(4435 2—3) 

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Brzozowie, Tow. zaliczkowego w Birczy 
i Ludwika Czopora, odbędzie się dnia 27. 
czerwca 1902 o godz. 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
TV. licytacya a) realności whl. 524 gminy 
Izdebki, b) realności whl, 852 gminy Ulucz, 
e) realności whl. 219 i 1/5 części realności 
whl. 267 gminy Dydnia, wraz z przynależno- 
ściami, składającemi się ad a) z kuźni 
na parceli. gruntowej 1207/2 i dwóch budyn- 
ków mieszkalnych na parceli gruntowej 1211, 
ad b) piwniey i rozpoczętego budynku. 

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione na ad a) 5087 kor., ad b) 866 
kor., ad e) 2258 kor., przynależności zaś ad 
a) na 720 kor, ad b) 180 kor. 

Najniższa eena wynosi ad a) 3871 kor. 
32 bal, ad b) 577 kor. 32 bal., ad e) 1688 
kor. 32 hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszszenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadarmiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tabliey sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Brzozów, dnia 27. marca 1902. 


L. cz. E. 589/2 (4), E. 666/2 (3) (4434 2—3) 

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Brzozowie i Szulima Laufera, odbędzie się 
dnia 30. czerwca 1902 o godz 10 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. IV. licytacya a) realności whl: 
841, 826, 994, 1076 i 4,8 z 8/4 części real- 
ności whl. 818 gm Brzozów, b) 2,4 części 
realności whl. 166, 2/8 części rexlności whl. 
VIA i realności whi. 1129 gminy Golcowa, 
wraz z przynależnościami, składającemi się 
z budynku i szopy na drzewo na parceli 
gruntowej 53, altany i kilkunastu drzew owo- 
KŻ na Hoo. gruntowej 30. 

ieruchomości, w U. za 

sa ocenione 4-1) ni BT zzo ie 
hal., przynależności zaś na 44 kor M 
826 na 15.495 kor. 40 hal, przynależności 
zaś na 60 kor., 8) whl. 994 na 700 kor 
4) whl. 1076 na 1800 kor., 5) 4,8 z 3/4 części 
whl. 818 na 4325 kor. 55 hal, ad b) 834 
kor. 75 hal. 


„ Warunki lieytacyjne, które Sąd przyj- 
muje, i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d). może ka- 
żdy, mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych » sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. IV. 
| Takia prawa, w obee których niniejsze 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już zo skutkiem podnoszona. 
„Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, badź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiana 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą tamuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Brzozów, dnia 16. kwietnia 1902. 


L. cz. E. 52/2 (4) (4402 2—3) 
. Na żadanie Leizora Ringla, odbędzie się 
dnia 20. czerwca 1902 o godz. 10 przed po- 
łudniem w sądzie niżej wymienionym, licy- 
tacya 4/16 części realności whi. 176 i 20/40 
cześci iwh. 180 gminy Huta brzuska. 
Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione ad 1) na 22 kor. 62 hal., ad 2) 
554 kor, 36 hal. 
Najniższa cena wynosi ad 1) 15 kor. 
8 hal., ad 2) 339 kor. 24 hal., poniżej tej 
eeny sprzedaż nie przyjdzie do skutku 


Warunki licytacyjne i odnoszące się doj 70000 kar. zaś 


tych nierushomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w Oddz. II. 

| Takie prawa, w obse których niniejsza 
licytacya byłaby niedspuszezalną, należy zgio- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie me- 
głyby być już ze skutkiem podnoszene. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiedamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępa- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nia wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałeg0. i 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bircza, dnia 13. maja 1902. 

L. 245,D. (4394 3—3) 
OGŁOSZENIE 

Dnia 9. czerwca 1902 o godzinie 8 po 
południu, odbędzie się w biurze e. k. Zarządu 
Salinarnego W Bolechowie licytacya publiczna 
za pomocą ofert pisemnych, celem zabezpie- 
czenia dostawy materyałów, potrzebnych do 
budowy ce. k. Saliny w Dolinie, a mianowicie: 

6.500 m? łamanego kamienia, 

2,100.000 m sztuk dobrze wypalonych <egieł, 

2.500 mê piasku rzecznego, 

1.100 m? gaszonego wapna, 

157.04 0 sztuk dachówek, 
2200 sztuz gąsiorów, tudzież 

595 sztuk dębowych siapów ciosznych 
do parkavów, 18/18 em. grubych, 
8:06 m. długich (z tego 1.50 m. 
nad powierzchnią), 

175 sztuk dębowych słupów do par- 
kanów, 15/15 em. grubych, 235 
m. długich (z tego 1:50 m. nad 
powierzchnią), 

4.586 sztuk rygli dębowych do parkanów 

8/10 em. grubych, 8:00 m. długich, 
17.750 m, ciętych łat 45 em. grubych, 
6 00 długich i 
10.059 m. jodłowych desek 250 em. 
grubych, 80 cm. szerokich, 6-00 
m. dłngiel. 

Ofe:ować można na wszystkie powyższe 
materyały razem, lub na poszczególne, jednak- 
że tylko na całe wymienione ilości. 

Oferty ostemplowane znaczkiem na 1 K; 
zawierać mają ceny jednestkowe podane w 
cyfrach i słowach wraz dostawą niateryałów 
loco miejsce budowy ti. c. k. Salina w Dolinie, 
tudzież klauzulę, iż oferentowi dokładnie są 
znane warunki lieytacyjne i ż» tymże się bez- 
warunkowo poddaje. 

Do oferty dołączyć należy wadyum w 
wysokości 10*/, obliczonej wartości dostawy 
w gotówce lub papierach wartościowych, pu- 
plurue zabezpieczenie mających, po kursie 
dziennym, jednakże niżej wartości nominal- 


Należycie sporządzone oferty wnosić 
należy najpóźniej do godziny 12 w południe 
dnia 9. czerwca 1902 na rece Naczelnika e. k, 
Zarządu salinatnego w Bolechowie | 

Oferty po tym terminie wniesione nie 
będą uwzględnione. 

Otwarcie ofert, przy którem oferenci 
mogą być cbeeni nastąpi w dniu lieylacyi o 
godz. 8 po południu. 

Bliższe waruuki lieytacyjne, które ofe- 
renci mają własnoręcznie podpisać, przejrzeć 
można w biurze e. k. Zarządu salinarzego w 
Belechowie w zwykłych godzinach urzędowych. 

0. k. Zarząd salinarny. 

Bolechów, dnia 24. maja 1902. 


L. 1470 (4468 1—3) 
OBWIESZCZENIE. 

(elem  poddzierżawienia prawa 
propinacyi wódczanej, piwnej i mio- 
dowej, wydzierżawionezżo od e. k Dy- 
xekcyi fanduszu propinacyjnego w gmi- 
nie niiasta Jaworowa z przedmieściami, 
dalej w Porudnie, Porudsnku, Ozerni- 
lawie, Jażowie starym, Jażowio nowym, 
Wierzbianach całych, Załużu, Zawado- 
wie, Olszanicy z Kierniczką, Oetuli i 
Porubach ad Zawadów na czas od 1. 
stycznia 1903 do ostatniego grudnia 
1905 względnie ostatniego grudnia 
1910 odbędzie się publiczaa ofertowa 
licytacya doia 30. czerwca 1902. 

Cena wywołania za powyższe pra- 
wa niemniej i za prawo poboru opłat 
gminnych jako też za karczmę nā 
przedmieściu Nakonecznem, kantynę 
na targowicy i miodosytnię wynosi 
wadgum przy tej lcy- 
iacyia złożyć się mające wynosi 4000 
koron. 

Oferty pisemna na wyż posz ze- 
gólnione przedmiety dzierżawne epia- 
wające przez oferenta własnoręcznie 
podpisane i opieczętowane wnosić na- 
leży dnia 30. czerwca 1902 od godzi- 
ny 10 przed południem do godziny 12 
w południe w Prezydyum tutejszego 
Magistratu 

Warunki licytacyjne mogą być 
przejrzans w godzinach urządowych 
w ekspedycie Magistratu. 

Jaworów, 28. kwietnia 1902. 

Megistrat 
Za burmistrza : 
Masiuk. 


L. ez. E. 1057/2 (3) (1455) 

Na żądanie Stefana Kierniekiego, odbę- 
dzie się tn'a 25. lipca 1902 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymi nionym, w 
biurze Nr. 18 w tutejszym gmachu sądowym 
licytacya realności whl. 54 ks. gr. gm. kat. 
Kunisowce wraz z przynależnościami, składa- 
jącemi się z zasiewu jęczmienia i żyta na 
trzech parcelach. 

Ni*ruchomość ta, wystawiona na liey- 
tacyę, jest ocenmioną na 540 kor., bez uwzglę- 
dpienia ciężaru dożywocia na kwotę 250 kor. 
oszacowanego a na 290 kor, z utrzymaniem 
tego ciężaru przynależności zaś na 45 kor. 

Najniższa cena wynosi 3890 kor., poni- 
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dekumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyejąg kalastralny, protosody ocenienia 
it. d.) może każdy mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyzszej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjoego powstaną zawiadamiene 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie ra tablicy sądo- 
wej, jesli nie mieszkają w okregu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuz sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

Wyznaczenie terminu lieytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV, 

Horodenka, dnia 18. mają 1902. 


CETELE 


DEN 


L. cz. E 73,02 (4) (4457) 
Dnia 25. czerwca 1902 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, W 
biurze Nr. 8 w Muszynie, odbędzie się licy- 
tacya 1/8 ezęści realności lwh. 241 ks. gr. 
gm. Dubne objętej, dlużników małol. spadko- 
bierców śp. Wojciecha Podgórskiego własnej. 
Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ocenioną na 140 kor. 

Najniższa oferta wynosi 87 kor, wa- 
dyum 14 kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w sę 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, w obee ktorycn niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło” 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
~ Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości obecnie 
Już istnieją lub w toku postępowania licyta- 
cyjnego powstaną zawiadamiane będą o dal- 
szych wydarzeniach tego postępowania jedynie 
przez przybicie na tabliey sądowej, jeżeli nie 
mieszkają w okręgu sądu niżej wymienionego 
i nie wskażą temuż sądowi pełnomocnika do 
doręczeń w siedzibie sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Muszyna dnia 18. maja 1902. 


L. cz. B. 196/2 (4) (4454) 

Na żądanie Zacharyasza Beldegrina, 
odbędzie się dnia 27. czerwca 1902 o godz. 
10 przed południem w sądzie tutejszym, kiuro 
Nr. 2, lieytacya 1/4 części z połowy realno- 
ści wyk. hip. l. 207 gm. Dobczyce objętej: 

Nieruchomość, wystawiona na licytację; 
jest ocenioną na 86 kor. 25 hal. e 

Najniższa cena wynosi 43 kor. IŻ 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy: 
mającychęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie tutejszym, w biurze 
Nr. 2. . 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło” 
sié do sądu najpóźniej przy wyzaaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
ebeenie już istnieją, bądź w toku postęp? 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postęp? 
wania jedynie przez przybicie na tablicy 3440" 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądów! 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie SĄCU 
zamieszkatego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Dobczyce, dnia 2. maja 1%02. 


L. cz E. 1545/1 (5) (4479) 
Na żądanie Joachima ve! Chaima Lwów 
w Przemyślu, odbędzie się dnia 2. czer wi 
1902 o godz. 10 przed połuini m w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. licy” 
taeya połowy realności objętej wykazem bip. 
262 księgi gruntowej gminy Buczacz spadko: 
bierców Herscha Lwów własnej, suładające 
się z placu budowlanego położonego W goet 
mieściu Buczacza. 
Nieruchomość, wystawiona na lieytacy® 
jest ocenioną na kwotę 1982 kor. 
Najeiższa cena wynosi 966  koroD: 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
skutku. m 
Warunki licytacyjne, i odnoszące SIĘ t 
tej nieruchomosci dokumenta (wyciąg peet 
laray, wyciąg katastralny, protokoły ocenief i 
it. d), może każdy, mający chęć kupie a 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w S%0 
mżej wymienionym, w biurze Nr. TV. . ET 
Takie prawa, w obee utórych ninie g 
relicytacya byłaby niedopuszczalną należy 75, 
sió do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
todzuja eo do samej nieruchom.ści Nie 
głybg być już ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dla których jakie prawe 
ciężary na powyższej nieruchomosci a 
obecnie już istnieją, bądź w toku postęp? a 
wania licytacyjnego powstaną zawiadamia, 
będą o dalszych wydarzeniach tego postch c, 
wanis jedynie przez przybicie na tablicy si oj 
wej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu sia 
wymienionego i nie wskażą temuż 5400 
pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
zamieszkałego. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV- 
Buczacz, dnia 20, kwietnia 1902. 


teg? 
ra 


lub 


L. cz. E. 438/2 (3) 


dzie 


(4346) 


Wierzycieli, którzy zaniedbają terminu 


Na żądanie Michała Filipowieza, odbę-; zgłoszenia, tak poszezególnym wierzycielom 
się dnia 7. sierpnia 1902 o godz. 10: jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro- | Seitenstettengasse 4, 1 Stock, in den Amst- 


przed południem w sądzie niżej wymienionym, | słe przez ponowne zwołanie ogółu wierzycieli 


licytacya realności lwh. 202 i 410 ks. gr. 

m. Kosmacz wraz z przynależnościami, skła- 

ającemi się z domu i wychedka. | 
Nieruchomość, wyst:wiona na licztacyę, 


i badanie dodatkowego zgłoszenia i będą wy- 

kluczeni od podziałów nuskutecznionych na 

podstawie formalnego prajektu pedziału. 
Wierzycielowa na audyencyi likwidacyj- 


Jest ocenioną na 820 kor., przynależności zaś | nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 


na 806 kor. 

„ Najniższa cena wynosi 1084 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

. Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
Mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
un urzędowych w sądzie niżej wymienionym. 
; Takie prawa w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
Bié do sądu najpóźaiej przy wyżaaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezesia tego 
todzaju ce do samej nieruchomości nie mo- 

Joy być już ze skutkiem podnoszone. 

. Te osoby, dla których jakie prawa lub 
Ciężary na pewyższej nieruchomości bądź 
Obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
tdą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
Wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, Jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
Wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
Pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
mieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział TI. 
Sołotwina dnia 1%. maja 1902. 


L. ez. H. 225/2 (3) 
beg, Na żądanie Bendeta i Anny Fettów od- 
tdzie się dnia 2. lipca 1902 o godzinie 9 
Przed południem w sądzie niżej wymienionym, 
ję Uze Nr. 10 w Pilznie, licytacya relności 
b. 152 ks. gr. gm. kat.. Gembiczyna. 
! Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
Jest ocenioną na 1000 kor. 
s: ajniższa cena wynosi 666 kor. 6% hal., 
skuty tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
„Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
ra Nieruchomosci dokumenta (wyciąg tabu- 
mad: Wyciąg katastralny, protokoły ocenienia) 
Pii ażdy mający chęć kupienia przejrzeć 
maas godzin urzędowych w sądzie niżej 
JmMienionym, w biurze Nr. 10. 
48 takie prawa, w obee których niniejsza 
4 “cya byżaby niedopuszezalną, należy zgło- 
kin, sądu najpóźniej przy wyznaczonym. ter- 
rod sA licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
gł zaju co da samej nieruchomości nie mo- 
Jby być już ze skutkiem podnoszone. 
Q. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Pilzno, dnia 13. maja 1602. 


(4459) 


L. cz, B. 822 (11) (4480) 
godz, g będzie się dnia 27. maja 1902 o 


„1/10 części realności lwh. 304 Gor- 
własny a Majera Lezera 2-im. Kalba 


wio Powyższe części nieruchomości wysta- 
50 baja” licyiacyę, są ocenione na 1068 kor. 


Żaj „Najniższa cena wynosi 1000 kor., poni 
l o sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
atwi k j 

ię h, i odnoszące się do tej nierucho- 
atastraly, 


kążą 


o. k. Sąd powiatowy, Oddział. V. 
Sorlice, dnia 26. kwietuia 1902. 


Upadłości 


c, g, 5/2 (1) (4422 8—8) 
0 Edykt konkursowy. 
ZWolił ~- k. Sąd obwodowy w Przemyślu ze- 
Moritz na otwarcie konkursu do majątku Anny 
kupcowej w Przemyślu. 
© k Disarzem konkursowym mianuje się 
zag , *deę sądu krajowego p. Szechowicza 
dr, czasowym zawiadowcą masy p. adw. 
tera w Przemyślu. 

dyeney; ierzycjeli wzywa się, ażeby na au- 
1909 7 Wyznaczonej na dzień 4. czerwca 
W biq &odz. Y przed południem w tym sądzie 
Świąd R TĄ przedłożyli dokumeuty, po- 
ską i jące ich roszezenie, wystąpili z wnio- 
Zawiąą -Eleder zatwierdzenia tymczasowego 
Jego „Wcy masy lub zamianowania innego i 
Wierzy czy W i przystąpili do wyboru wydziału 
t] c JA się także tych wszystkich, któ- 
Wiz ..* Wystąpić jako wierzyciele konkurso- 
Giążpy  Zczeniami, ażeby roszczenia swe, Cho- 


w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, , dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyberżm inne osoby, Swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugedowego. 

Postępowania konkursowe eo do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem. 

Dalsze ogłoszenia w toku pestępowasia 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele, którzy mie mieszkają w 
Przemyślu lub w pobliżu Przemyśla mają wy- 
mienić w zgłoszeniu pełnomocnika do dorę- 
czeń, w temże miejscu zamieszkałego: w prze- 
ciwaym bowiem razie na wniosek komisarza 
konkursowego ustanowi się dla nich na ich 
koszt i niebezpieczeństwo pełnomocnika do 
doręczeń. A 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Przemyśl, dnia 24, maja 1902. 


(4468 1—3) 
OBWIESZCZENIE. 

Stosownie do uchwały. powziętej przez 
ogół wierzycieli masy konkursowej 8. Gabla 
w Jarosławiu dnia 26. listopada 1901 odbę- 
dzie się w mojej kancelaryi dnia ll. czerwca 
1902 o godz. 10 rano sprzedaż połowy real- 
ności objętej lwh. 1484 ks. gr. gm. kat. Ja- 
rosław przy ul. Sobieskiego Nr 8 Seniera 
Gabla własnej z wolnej ręki t. j. z ealkowi- 
tem pominięciem przepisów postępowania 
egzekucyjnego pod nasiępującymi warun- 
kami: 

I) Nabywca musi «bjąć wszystkie <ię- 
żary hipoteczne ciążące na. sprzedać się ma- 
jncej polowis reainości i wszystkie zahipote- 
kowane na tejże połowie wierzyteluości tak, 
że prawa wierzycieli hipotecznych mają zo- 
stać przez tę sprzedaż nienat:sz0że ; 

IL.) Nabywca ma zapłacić dla zgłaszo- 
nych wierzycieli konkursowych, których pre- 
tensye już zostały na kwotę 210.870 kor. 96 
hal. ustalone, najmniej pół procent wszy- 
stkich wierzytelności dotychczas ustalonych 
bez potrącenia tych wierzytelności, które na 
sprzedać się mającej połowie realności są 
juź zaintąbulowane a więc ma złożyć pól 
procent gotówką także i od wierzytelności 
zahipetekowanych wierzycieli, którzy te wie. 
rzytelności do masy konkursowej zgłosii i 
które ustalone zostały, 

III) Rzeczona połowa realności zostanie 
sprzedaną temu, kto najwyższą cenę wzglę- 
dnie nadwyżkę dla wierzycieli konkursowych 
zaofiaruje i tęże w gotówce do rąk moich 
złoży. 

IV.) Sprzedaż! ma być wykonaną na 
koszt kupującego to znaczy, że kupujący mu- 
si pokryć wszystkie koszta ze sprzedażą po- 
łączone z własnych funduszów bez wliczenia 
tychże w nadwyżkę złożyć się mającą i w 
tym celu złożyć przed rozpoczęciem sprzedaży 
do rąk moich w gotówce 300 kor. 

V.) Bliźszych inform+cyj co do wyso- 
kości ciężarów ciążących na sprzedać się ma- 
jącej realności, tudzież co də stanu budyn- 
ków, ich rezmiarów it. d. udzieli moja kan- 
celarya codziennie w godzinach po południo- 
wych od Bciej do Gtej. 

Jarosław, dnia 26. maja 1502. 

Zarządca masy konkursowej, 
Dr E. Ueberail. 


L. cz. 8. 6,00 (27) (4443) 
Ushwałą tego sądu z dnia 17. lipca 
1900 1. cz. S. 6/00 (1) otworzony konkurs 
do majątku Edwarda Kwiatkowskiego, kupca 
w Podhajcach uznaje się po myśli $. 189 
ordynacyi konkursowej za ukończony. 
k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
brzeżany. dnia 26. kwietnia 1902 


Konkursa. 


Hermann TIlezcheles'sche 
Stifiung zur Ausstattung armer israel. 
Mädchen 
„ Der Vorstand der isr Oultusgemeinde 
Wien bringt hiemit zur Kenntniss, dass die 
von dem Ntiftungskapitale pr. f. 20.000 — 
0. W., sich ergebenden zwejjatrigen Zinsen 
für eine mit dem Stifter Herra Hermann He- 
sechas oder dessen Gattin verwandte Bewer- 
beriz, bezwgw. die einjābıigen Interessen des 
genanaten Stiftungskapitales, für eine nicht 
mit dem Stifter oder dessen Gattin verwandte 
Bewerberin im Sinne des Stiftsbrief»s ddto. 
5 Juni 1898 St. Z. 3785 zur Verleihung ge- 
langen. 
Die Bewerberinnen haben ihre Gesuche 
birnen 30 Tagen yom Tage der Ausschrei- 


(4460) 


9 


ZW A A O TOW A Z A Z AC A A A R e AA E S a e e a E E e 


bung d. i. bis zum 15 Juni 1902 in der 


Kanzlei der israelitiseben Cultusgemeinde, I., 


stunden von 9 bis 12 Uhr zu überreichen 


und mit folgenden Nachweisen zu belegen : | 8l. 119. 
a) Ueber den Umstand, dass sie der | 


jüdischen Religion angehóren; 


nach Mrt. VII des GWejegeż vom 17. December 


p R. 6. BI Nr. 8 ex 1868, verboten. 


[4444] 
Das f. f freis< als Prekgerihi in 
Olmiig hat mit dem Grfenntnijje vom 21. 


b) über die allfallige Verwandtschaft | Mai 1902, Br. 35:2, die Weiterverbreitung 


mit dəm Stifter, Herra Hermann Hescheles, 
oder seiner Gattin; 

e) über ihre Armut, welcher Nachweis 
bei Verwandt-n des Stifters oder seiner Gattin 
zu entfallen hat; 

d) über das zuriiekgelegte 16. Lebens- 
jahr ; 

i 'e) über den Umstand, ob sie eltarnlos 
sind oder nicht, endlich haben dieselben 

f) durch ein Moralititszeugniss ihren 
un*eschol:enen Lebenswandel darzuthun. 

Unter dem Bewerberinnen verdienen 
dea Vorzug: R «NR 

1.) Im erster Linie die mit dem Stifter 
Verwandten und in zweiter" Linie die Ver- 
wandten der Gattin des Stifters. 

2.) Ganz elternlose Mädchen, 

Gesuchsblanquette sind im Kinreich. Pro- 
toe. I., Seitenstettengasse 4, 1. Stock, während 
der Amtstunden von 9 bis 10 Uhr Vormit- 
tag unentgeltlich zu beheben. 

~ Wien, amm 15. Mai 1902. 
Der Vostand 
der israelit, Cultusgemeinde. 


Wyroki prasowe. 


4q. Pr. 161/02 (2 446% 
| oÑ} romene: ( ) 
B Imenu Ero Be.radeeTBa Llicapa | 
II. k. Cyg kpaeBuń AA CHpaB kapenx 
y JI5BoBi pimas Ha NiącraBi $$. 48: i 408 
3ak kap. i$. 37. sar. Hpac., mo auier aprn- 
kysy ymimemoro B uncji 19 datonnen „ÓBo- 
6o4a* 3 gma. 22. maa 1902 nią Harncer * 
„B Poecmi mnaóeHnnqA B poóori* s ycrynmi 
Bią cJiB „Tak vre“ g0 „Hapozis Poeni*, 
MICVATE B cOÓl S8HaMeHa UPOBHHHM g §. 305 
Bak. Kap. i mporo jJcupaBeA.IKB.1eHa ECTE 
sapAjjmeHa mepes m E. lipokyparopa zep- 
WABHOrO KOBÓICKATA CEL HACOIACH, 
B macizos Toro pimeAa 3a60poHeHe 


ESTE Ma.IEME mnuUpeRe TOLO apTnukyJy, a 

aaópanni Haktan Mae óyra 3HHMeHuf, 
JIgBis, aa 24. maa 19U2. 

SE 117. [4363] 


Sm Namen Seiner Mtajejtat des Kaifers | 

Das É É Qandesgericht Wien alg Prep- 
gerit hat mit bem Grtenntnijje vom 20. Mai 
1902, Pr. XXXV. 104/2, auf Mutrag der É. t. 
Staatsanwaltihaft crlannt, dag der Snhalt deg 
in ber periodijhen Drudjchrijt: „òm Feuer- 
jheln* mit Dent Datum 17. Wai 1902 enthal- 
tenen Artiters in der Stele von „Der Mann, 
der" Dig „eine grógere” (Scite 446), DaS Ber- 
gehen nah §. 64 St. ©. begriinde, und es 
wird nach $. 493 St. P. D. dag Verbot der 
Weiterverbreitung diefer Drudjchcijt ausgejpro= 
chen, Die von der É. £. Gtaatsanwaftjchajt ver- 
fügte Bejclagnafme nach $. 489 St. B. © be- 
jtatigt und nah $. 37 Pr. ©. auf die Bernid- 
tung der faifierten Cremplare erfannt. 

Wien, am 20. Mai 1902. 


Dag f É Qandeg- alg Prekgeridt in 
Salzburg bat mit bem Grfenntnijje vom 20. 
Mai 1902, r. VITI. 6,2, bie Weiterverbreitung 
der Nr. 111 der Beitjchrift: „Salzburger Local- 
Anżciger" vom 17. Prai 1902 wegen der Stelle 
von „Pfingften ift für" bis „Lebens zu deutlich- 
und vo „da aber jene” big „Cinfluss zu nehmen" 
deg Yutitelg: „Wodenbetrahtungen* nach §. 
300 St. ©. verboten. 


Dag É f Qanbes- al8 Prckgeridt in 
Trieft Bat mit dem Grfenntnifje vom 20. Mai 
1902, Br. IX 134/2 bie Weiterverbreitung der 
Rummer 20 der Żeitjchrift: „Delavee Rdeci 
Prapor“ vom 16. Mai 1902 wegen der Stelle 
von „Tudi nase zivijenje* big „med liste svoje 
zgodovine“ deg Mrtifel3: „Politeni odsevi. V 
Rusiji' nach §. 305 Gt. ©. verboten. 


gl. 118. (4393) 

Dag É É Kreiz- als Prekgeriht in 
Brix hat mit dem Ertenntnijje vom 12. Mai 
1902, Pr. 24/2, Die Weiterverbreitung der Nr. 
19 der Aeitjchrift: „Durer Deutche HBeitung“ 
vont 10. Mai 1902 wegen der Stellen von „EB 
muğ entjchicben" Di8 „unferer Dłonarchie" des 
Artifelg: „Der Krafaner Czas” und „E8 ift 
bag” bis „enthauptet wurde” des Urtitels : „Cm 
Bigerzug mit Steliquien verungtüdt nach S$. 64 
und 803 St. ©. verboten. 


Dag £ f Krei- als freggeriht in 
Pitfen bat mit dem Erfenntniffe bom 21. Wai 
1902, Pr. 22/2, die Weiterverbreitung der Nr. 
129 der Beitidrift: „Pilsner Tagblatt vom 18. 
Mai 1902 wegen deg Nrtifels: „Die Antlange 
gegen dem ftabtijchen TWachmann Wenzel Luhan” 


der Mr 20 der geitjegrijt: „Bolfśwacht* vom 
15. Mai 1902 wegen deg ganzen Artifels: 
„Zoljtoi uud Erzberog Frang Ferdinand“ nach 
$. 64 St. ©. verboten. 


Kuratele. 


L. cz. P. 75/2 (1) * (4279 3—38) 
Jędrzej Lis z Bratkowice uznany za 
głupkowatego. Kuratorem ustanowiono Stani- 
sława Lisa tamże. 
0. k. Sąd powiatowy. 
Głogów, dnia 15. maja 1902. 


L. cz. P. 96/2 (3) (4325 3—3) 
Walenty Olech z Hermanowy uznany 
marnotrawcą. Kuratorem jest Jan Rudka 
z Hermanowy. 
C. k. aad powiatowy, Oddział I. 
Tyczyn 16. kwietnia 1902. 


L. cz. P. 56/2 (10) (4236 3—3) 
Michał Kurnieki z Nikłowie uznany 
marnotrawnym. Kuratorem jego ustanowiono 


i Hryńka Hapiaka z Nikłowie. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sądowa Wisznia, dnia 14. kwietnia 1902. 


L. cz. P. 542 (8) (4164 3—3) 
Marjanna Góral z Wójkowie uznana 
umysłowo chorą. Kuratorem jej ustanowiono 
Michała Górala z Wójkowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Sądowa Wisznia, 14. kwietnia 1902. 


L. cz. P. 114/2 (6) (4221 3—3) 
Józef Holoschütz z Rzeszowa uznany 
umysłowo chorym, kuratorem jest Chaim 
Holoschiitz z Rzeszowa. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Rzeszów, 24. marca 1902. 


L. ez. L. 7/1 (5) (4226 8—3) 
Klemeus Dziuban lat 46 liczący ojciec 
4 ga dzieci z Rzepiennika strzyżewskiego 
został uznanym marnotrawcą, a kuratorem 
jego ustanowiono Jana Dziubana z Rzepien- 
niša strzyżewskiego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Biecz, 81. grudnia 1901. 


L, cz. L. 22 (4) (4231 38—83) 
Seman Sakaluk uznany za marnoiraw- 
nego, kuratorem ustanowiono Ołeksę Dzierdża 
z Wozitowa. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Potok złoty, dnia 23. marca 1902. 


L. cz. L. 9/1 (4) (4256 8=3) 
Jędrzeja Ogona z Mogilan za umysłowo 
niedołężnego uznano. Kuratorem jego Jan 
Ciask z Mogilan. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Skawina 3. maja 1902. 


L. cz. P. 179/99 (18) (4247 3-—8) 
Zawieszona nad umysłowo chorym Mi- 
kołajem Witalcem z Wiśniowy kuratela uchwa- 
łą z dnia 2. maja 1899 L. cz. L. 3/99 (6) 
z powodu wyzdrowienia uchyloną została. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Frysztak, dnia 16. marea 1902. 


L. ex. P. 90/2 (3) (4273 3—8) 
Fedka Tokaja i Doskę Tokaj z Zotnówki 
uznano marnotrawcąmi kuratorem ich 
ustanowiono Semena Tracza z Żotnówki. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Brzeżany, 4. marca 1902. 


L. cz. L. 16/1 (4336 3—3) 

Emil Wysoczański Pietrusiewicz syn 
Stefana z Wysocka wyżnego uznany został 
marnotrawcą a kuratorem jego ustanowiono 
Jana Iluiekiego Zaakowicza tamże. 


0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Borynia, dnia 3, kwietnia 1902. 


L. cz. P. 148/00 (4277 8—8) 
Kuratela nad Antonim Berkowskim 
z Bolechowa zniesiona. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Bolechów, 11. marca 1902. 


L cz. P. 109/2 (4) (4349 3—3) 
Michał Sołtys z Łormamej uznany mar- 

notrawcą. Kuratorem Jakób Świątek z Łomnej. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Wiśnicz, 28. kwietnia 1902. 


L. cz. P. 35/2 (1) (4388 2—3) 
Jedio Uharyton z Bujanowa został uzna- 
ny marnotrawcą a kuratorem jego ustano- 
wiono Hrynia Malesymów z Bujanowa. 
O Kk. Sąd powiatowy, Oddzisł IM. 
Zmrawno, dnia 9. maja 1902 


L. cz. P. 352 (4374 2—8) 
Koyxstanty Szaraniewicz z Bohorodezan 
uznany został umysłowo chorym, kuratorem 
dla niego ustanowiono pana Dra Leona Pa- 
węckiego adwokata krajowego we Lwowie. 
Č. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Bohorodczany, 17. marea 1902. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. IV. 266 86 (6) (4352 3—3) 

Nieznanych dziedziców Zallela A.mbosa 
wzywa się by w ciągu reku się zgłosili i do 
spadku się oświadczyli, przeciwnie spadek 
tylko tym, którzy się oświadczyli i tytuł 
dziedziczenie wykażą przyznany zostanie, re 
sztująca zaś część spadku, iub gdyby się nikt 
do spadku nie oświadczył, cały spadek jako 
bezdziedziczny państwu przypadnie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Założce, dnia 18. maja 1:02. 


L. cz. T. 4/1 (5) (4333 2—2) 

C. k. Sąd obwodowy w Sanoku na 
prośbę Hindy Mandelbergowej wzywa wszyst- 
kich, w których ręku znajdować się może 
weksel z daty Bircza 19. października 1881 
na 500 zł. opiewający, dnia 19. kwietnia 188% 
w Uluczu płatny, przez Efroiwa Grappia a- 
kceptowany, a którego wystawcą i Żyrantem 
jest Salamon Mandelberg z poleceniem, aby 
w przeciągu 45 dni na pierwszym dniu po 
cgłoszenin edyktu liczyć się mających weksel 
ten okszali, ile że w razie przeciwnym we- 
ksel za pozbawiony wszelkiej mocy uważanym, 
a wystawca onego do żadnego weale wywodu 
i odpowiedzi w tym przedmiocie obowiązany 
nie będzie. 

0. k. Sąd obwodawy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 3. maja 1902. 
L. 53072 (4443 2—8) 
OBWIESZCZENIE. 

Dnia 24. czerwca 1902 odbędzie się w 
kaplicy św. Zofii we Lwowie przed połu 
dniem, po odprawieniu mszy świętej o godz 
9-tej losowanie posagów z fumdacyi imienia: 

I.) Jana Antoniego Łukiewicza, 

IL.) Karola Soboty, 

HI) Elzbiety Czarkowskiej, 

IV.) Wincentego Łodzia Ponińskiego, 

V.) Gwidona Milana. 

A) Do losowania posagu z fundacyi Ja- 
na Antoniego Łukiewicza tudzież z fumdacyi 
Karola Soboty i Elżbiety Czarkowskiej będą 
oprócz dziewczęt znajdujących się na wycho- 
waniu w Zakładzie sięróż S$. Miłosierdzia 
Sw. Kazimierza wa Lwowie przypuszczone 
dziesięć innych dziewcząt, które zostaną 
przedstawiona przez proboszcza parafii łać. Św. 
M:kołaja we Lwowie. 

Kompetentki mają zgłosić się w tym 
celu u przełożonej Zakładu względnia w u- 
rzędzie parafialnym kościoła Św. Mikołaja 
najdalej do 20. czerwca 1903 i wykazać się 
metryką urodzenia, metryksmi śmierci rodzi- 
ców, jakoteż legalnem świadectwem ubóstwa 
i moralności, tudzież, że ukończyły 8 rok 
życia a nie przekroczyły 24-g0, że są ubo- 
giemi sierotami po obojgu rodzicach, że uro- 
dziły się z rodziców ślubnych w Galicyj, i że 
prowadzą moralne życie. 

Wygrywająca posag z fundseji Ozar- 
kowskiej jest obowiązana modlić się za du- 
szę fundatorki szczególnie w rocznieę jej 
śmierci tj. 19. czerwca ksżdego roku. 

B) Do losowania posagów z fuudącyi 
Wincentego dodzia Ponińskiego i Gwidona 
Milaua będą obok wychowanek Zakładu Św. 
Kazimierza przypuszczone także inne dziewczę- 
ta, która udowodnią metryką i świadectwem 
ubóstwa i moralności, że ukońszyły 6-my rok 
Życia a nie przekroczyły 24-go, że są religii 
katolickiej, z ubogich rodziców ślubnych, w 
Galicyi urodzone i że są prowadzą się mo- 
ralnie, 

Obdarzone posagiem z fundacyi Poniń- 

skiego obowiązane modlić się za spokój du- 
szy fumdatora, a w rocznicę śmierci jego 
24. marca każdego roku wysłuchać mszy 
świętej. 
„.. Podania udokumentowane o przypu- 
szezenie do losowania mają być wniesione do 
protokołu podawczego c. k. Namiestnietwa 
najpozniej do 15. czerwca 1902. 

„ Obdarzone posagiem z jednej z tych fun- 
dacyj nie mogą ubiegać się po raz wtóry o 
posag z tej samej fundacyi. 

Wygrane sumy posagowa zostaną na 
rzecz wygrywających aż do czasu wyjścia 


LU 


ich za mąż lub osiągnięcia fizycznej pełno- j 


letności korzystnie ulokowane. 
Z c. k. Namiestnietwa. 
Lwów, dnia 15. maja 1902. 


L. ez. ©. I. 48/2 (1) (4475) 

Przeciw Ñüsiemu Grumet, przedtem w 
Baligrodzie zamieszkałemu, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesionym został do 
c. k. sądu powiatowego w Baligrodzie przez 
Isera Grossingera pozew o 700 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczona została 
audyencya do ustnej rozprawy na dzień 30. 
maja 1902 o godz. 9 przed południem. 

Celem strzeżenia praw Isera Grossinger, 
ustanawia się p. Herscha Garfunkla w Bali- 
grodzie kuratorem. i 

Tenże kurator zastępywać będzie Isera 
Grossingera w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamiaruje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Baligrod, dnia 25. meja 1902. 


L. ez. O. I. 49/2 (4) (4476) 

Przeciw Süsiemu Grumet, przedtem w 
Baligrodzie zamieszkałemu, którego miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesionym został do 
c. k. sądu powiatowego w Baligrodzie przez 
Taubę Beer pozew o 800 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną została 
audyencya do ustne; rozprawy na dzień 80. 
maja 1902 o gydz. 9 rano. > 

Celem strzeżenia praw Sisiego Grume- 
ta, ustanawia się p. Herscha Garfunkla w 
Baliprodzi+ kuratorem. l : 

Tenże kurator zastępywać będzie Siisiego 
Grumeta w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki onjsSaia w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zalnia- 
nuje. , 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Baligród, dnia 26. maja 1902. 


L. ez. ©. 92/2 (1) (4495) 

Przeciw Agacie Owik, której miejsce 
pobytu jest nieznane, w:iesionym został do 
c. k. sądu powiatowego w Zmigrodzie przez 
Józefa Owika pozew o 206 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną została 
audyencya na dzień 3. czerwca 1902 o godz, 
8 rano. 

Celem strzeżenia praw Agaty Cwik, u- 
stanawia się Pana adw. dra Dybasia w Ami- 
grodzie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Agatę 
C»ik w rzeczonej sprawie na jej koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomoenika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział HI. 

Zmigród, dnia 26. maja 1902. 


L. 60495. 
OBWIESZCZENIE 

Ze względu na obecny stan chorób sta- 
dnych w Bośnii i Hercegowinie e. k. Na- 
mietnictwo znosząc swe rozporządzenie z 22. 
kwietnia 1902 L 45.741 zarządza na pod- 
stawie reskrypiu e. k. Ministerstwa spraw 
wewnętrznych z 20. maja 1902 L. 20.585 
pod względem przywozu zwierząt z Bośnii i 
Hercegowiny do Galicyi co następuje: 

Z powodu panującej: 

1) zrazy pomoru świń zakazuje się 
przywozu świń do Galicyi z powiatów Bos. 
Gradiska, Gradaćae ; Banjaluka (okręg wiej- 
ski), Kljuc i Prijedor ; 

2) Zarazy ospy u owiec zakazuje się 
przywozu do Galieyi owiec z powiztu Ssuski- 
most. 

Pod względem przywozu świń bitych 
(mięsa wieprzowego); w stanie nieówiartowa- 
nym z Bośnii i Hercegowiny do Galicyi obo- 
wiązują i nadal dotychczasowe przepisy. 

Przekroczenia niniejszego obwieszczenia, 
która obowiązuje od 30. maja, 1902 karane 
będą podług ustawy z 24. maja 1882 (Dz. 
u. p.; Nr. 51) przy zastosowaniu przepisów 
zawartych w $. 46 ustawy z 29. lutego i do- 
tyczącego rozporządzenia rministeryalnego z 
12. kwietnia 1880 (Dz. p. p. Nr 35 i 36). 

Co się podaje do powszechnej wiado- 
mości. 

Z e. Namiestnietwa. 

Lwów, duia 27. maja 1902. 


L. ez. T. 62jl (4) (4466) 

Kdykt ogłoszony w Nrze 78, 79 i 80 
Gazety Lwowskiej z dnia 6., 8. i 9. kwie- 
tnia 1902 prostuje się w tym kierunku, że 
list zastawny Banku krajowego S. I. Nr. 717 
nie jest 4'/, lecz 4. f 

C. k. Sąd krajowy jako cywilny, 

Oddział VII. 
Lwów, dnia 16. kwietnia 1902. 


L. ez. ©. 85/2 (1). (4494) 

Przeciw Pawłowi Maciejczyk, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. Sądu powiatowego w Źmi- 
grodzie przez Jędrzeja Maciejczyka rolnika 
w Krempny pozew o 800 kor. 


Na podstawie pozwu wyznaczoną Zo- 
stała audyencya na dzień 3. czerwca 1902 o 
godz. 9 rano.; 

Celem strzeżenia praw, Pawła Maciej- 
czyka, ustanawia się pana adw. dra Dy- 
basia w Żmigrodzie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Pawła 
Maciejczykaćw rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w sądzie 
się mie zgłosi lub pełnomocnika nie zamiea- 
nuje. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Zmigród, dnia 26. maja 1902. 


L cz. ©. II. 1322 (1) „ (4462) 

Przeciw Sebastyanowi Kubikowi z No- 
wopola, którego miejsea pobytu jest nieznane, 
wzniesionym został do c. k. sądu powiato- 
wego w Żabnie przez Jędrzeja Moskala z 
Woli rogówskiej pozew o 398 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 4, 
czerwca 1902 o godz. 9 przed południem w 
biurze Nr. 5. 

Oelem strzeżenia praw nieobecnego z 
miejsca pobytu Sebastyana Kubika, ustanawia 
się p. Jakóba Marea gospodarza w Nowopołu 
kuratorem. i 

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
nieobecnego w rzeczonej sprawia na jego 
kuszt i miebezpieczeństwo, dopóki on sam 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Zabno, dnia 23. maja 1902. 


L. cz. Og. I. 148/2 (4) (4465) 
Przeciw, Beili Jitty Zim. Fried prywa- 
tnej przedtem we Lwowie zamieszkałej, której 


L. 60.178/02. 


FEpizoocya | Powiat | 


| | Brzozów 
Wąglik i Jaworów Zmaijowiska. 
| Tłumacz Niżalów. 
k "| | o z 
Nosacizna Trembowla Wierzbowiee (ob. dw.). 


Otręt u koni | Lisko Hoszów, Łodyna, Polana (ob dw.), Ustyanowa (ob. dw.) 
anaren 1 S z w 
Otręt u bydła | Rawa Hołe rawskie (ob. dw.). 
Bochnia Kępanów (ob. dw.). 
Brzozów Niewistka, Stara wieś. j 
Dabrowa Dębowiec ad Łuszowice (ob. dw.), Grądy, Nieczajna. 
Drohobycz Dobrowlany (gm. i ob. dw.). 
Jasło Osiek. 
Kołbuszow a Cmolas. 
Kołomyja Debesławce (ob. dw.), Oskrzesińce. 
Łańcut Brzozastadnicka, i aszczyny, Przedmieście, Smolarzyn/)* 
Mielec Dąbrówka, Książnice, Łączki brzeskie, Partynia Ruda» 
Wulka plebańska ad Radomyśl, Żarówka, Zdziarzeć 
Myślenice Rabka (ob. dw.). 
Nadwórna Delatyn, Tatarów ad Mikuliczyn. i 
. | Podhajce Brągałówka ad Białokiernica, Hołhocze, Sokołów 
Parchy u koni Sosnów, Stadnieca ad Telacze. 
Przemyślany Pohorylce, Turkocin. 
Rawa Śmolin. 
Sambor Biskowice, Wychyłówka ad Radłowice. 
Sanok Klimkówka (ob. dw.), Zawadka rymanowska. 
Skałat Skałat. 
l Stryj Łany dolne ad Stryj. 
Strzyżów Strzyżów, Wysoka. 
Tarnów Kobierzyn (ob. dw.). 1 
Tłumacz Miłowanie (gm. i ob. dw.), Nizniów, Tyśmienica. 
Trembowla Budzenó w. 
Turka Libuchora, Rozłucz. 
Wieliczka Stryszowa. 
Żydaczów Rozdół. 
Róża wąglikowaj Tłumacz Tyśmieniea. 
Borszezów Szyszkowce. 
Brody Botdury, Hrycowola. 
Buczacz | Browary. 
Uhrzanów Gwoździe ad Nawojowa góra. 
RAM Wróblewszczyzna. 
Bodka At orlice Wołowiec. 
BATO TAE Kraków Borów, Brzoskwinia, Cholerzyn, Czernichów, Ozułów” 
Mników (ob. dw.), Pękowice (ob. dw.). 
Rawa Korczmin (ob. dw ). 
Rohatyn Kleszcżówna, Lipica dolna, Rohatyn. 
Złoczów Firlejówka, Remizowee, Sassów. 
Żółkiew Kupiczwola. 
yz” O ©. E SPRAWE 
Biała Kobi-rniee. 
aa. Rakowiee. a" 
Wściekliz tełomyja Kołomyja, Kormicz. T 
Wścieklizna | mrombowia E Romanówka, Trembowla, Wierzbowi?® 
ZalesSzczyki Latacz, Szutromińce (ob. dw.). 
Zbaraż Werniski ad Czernichowce. 


Z e. k. Namiestnictwą, 


Lwów, dnia 28. maja 1902. 


yłkaz 
panujących w Galicyi chorób zaraźliwyca zwierzęcych, zestawiony na podstawie | 
sprawozdań e. k. Siarosiw, przedłożonych od 17, do 28. maja 1902. | 


Wydrna (ob. dw.). 


miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- L. 
stał do e. k. sądu krajowego cywilnego we 
Lwowie przez Freidę Lauterstein pozew o kop 
zniesienie współwłasności realności lwh. 64/111 doc 
we Lwowie. Oss 
Na podstawie pozwu wyznaczoną Z0- toni 
stała pierwszai audyencya na dzień 4. czer- mu 
wca 1902 godz. 9 rano w sali Nr. 12 tut. Prz 
sądu. f ep 
Celem strzeżenia praw Beili Jütty 2 im. | 52 
Fried, ustanawia się p. adw. dra Maksymi- | dye 
liana Krausa we Lwowie kuratorem. 4y 
Tenże kurator zastępywać będzie ku- | 
randkę w rzeczonej sprawie na jej koszt © bne 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona$sama w sądzie | 
się nie zgłosi lub pełnomoenika nie zamia- | Pret 
nuje. Ba 
C. k. Sąd krajowy cywilny. odgę 
Oddział I. | Ścią 
Lwów, dnia 26. maja 1902. zek 
| „aj EM | Jego 
sig 
L. ez. Cw. 569/2 (1) (4898) | wi 
Przeciw Eligszowi Hirschhornowi, które- dle? 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym Pod; 
został do c. k. sądu obwodowego w Rzeszowie 
no: © du Raaba pozew wekslowy o 100. i 
Or. w. 
Na podstawie pozwu wydanym zost:ł dzie 
nakaz zapłaty. ESA 
= Celem strzeżenia praw Eliasza Hirsch- 
horna, ustanawia się p. adw. dra Strowskiego 


w Rzeszowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Kliaszs 
Hirschhorna w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 
Się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Rzeszów, dnia 17. msja 1902. 


ran, 


Otwarte całz” role. 


Miejscowość 


Otwarte cały rok. 


L. cz, E. 337/2 (3) (4460) 
kowe ge wniosek Firmy P. Maurizio w Kra- 


JE do rozprawy nad podziałem nadwyżek 
Ocłodów to Zakładu narodowego im. 
oni lskich we Lwowie za rok 1901 p. An- 
ma emu Broniewskiemu jako zasuspendowa- 
pre Skonomicznemu kuratorowi tegoż Zakładu 
a Jpadających kwotę 6800 kor. wynoszących 
D różnych wierzycieli? jego w drodze 
dyer Ucyl pozajmowanych wyznacza się au- 
neye! na dzień 17. czerwca 1902 o godz. 
Po południu w tym sądzie biuro Nr 10. 
ba d wyznaczenia audyencyi nie ma oso- 
*80 srodka prawnego. 
pret Każdego, kto żąda zaspokojenia swych 
ensyi z kwoty do podziału przeznaczonej, 
ja się, aby swe roszczenia w kapitale, 
Poe kosztach i ixnych przynależyto: 
zgłosił przed audyencyą lub, przy audyencyi 
ską wszelkie dokumenta do wykazania 
Rie - ag służące, jeśli one w są zie jeszcze 
W sier znajdują, najpóżniej, przy audyencyi 
dłożyy Psie lub wierzytelnym odpisie prze- 
Podra inaczej bowiem roszczenia jego przy 
€ Uwzględnionemu nie będa. 
Pełnie 0 ukonczenia audyeneyi działowej uzn- 
Nie zgłoszeń nie d=puszczałne. 
duież teratorem niewiadomych wierzycieli tu- 
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LA żądanie wysyła 
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Prz 
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*zpośrednie stos 
0 tenace 


Jch którymby ta uchwafa doręczoną 


pyesjenis prywalne. 


SANATORIUM 
Dra Eugeniusza WAJGLA 


Lwów, ul. Hzusnera 1. 11, 
pod adm. kierownictwem Kazimierza Solsckiegs. 
DTowyo urządzone i przebudowane. 
Rrzyjmuje cherych na siły pobyt, celom leczenia 
h chorób, z wyjatziem zakaźnych i umysłowych. Prospekta 


c PĄ Otwarte 


w powiecie starosamborskim 
słącyz klimatyczna w podgórzu kzrpackim, w kotlinie ma- 
0 powietrzu górskiem i lasowem, z orzeźwiającą 
eczną; w pensyonacie całe utrzymanie i mieszkanie. 


es: Rudnieki, Tepolnica, p. Łopuszanka-chomina. 
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wsze świeża i doskonała. 
unki z rynkami w Londynie i w Obinach nabywa się tanio. 
TausSport w calych wagonach i zbyt w kraju największy. 
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być nie mogła, ustanawia się p. Tytusa Buj- 
nowskiego e. k. notaryusza w Pilznie zawia- 


damiając ich również o tej audyencyi działo- | 3 


wej przez edykta. 
©. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Pilzno, dnia 20. maja 1902. 


L. cz. Cw. 578/2 (1) (4424) 

Przeciw Mosesowi Hollaudrowi, którego 
mi-jsee pobytu jest nieznane, wniesiony.: 
został do e k. sądu obwodowego w Rze- 
szowie przez Towarzystwo kredytowe i oszczę- 
dności w Rzsszowi> pozew o 1000 koron i 
1300 korov. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz ra- 
płsty. 
Oelem strzeżenia praw Mojżesza Hollin- 
dra, ustanawia się p. dra adw. Różyckiego 
w Rzeszowie kuratorem. 

tenże kurzter zastępywać bądzie Mojże - 
sza Holiindra w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i nirbezpieczeństwo, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
rasianuja. 

Q. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Rzeszów, dnis 21. maja 19 2. 
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Monopol herbata 


z sRaczką“ 


"Ygivalnyeh prawie wszędzie do nabycia, proszę tylko żądać „Herbatę 
M z Rączka”, a gdzie nie ma proszę pisać wprost do 


w Krakowie, Rynek, pałac Spiski. 
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Przy" ł 


LI 
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| E Juliusza Grossego 
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Lwowskim ake. Zakładzie Zastawniczym 


Pray ul. Karola Ludwika 1. 3, I. piętro 


9 
Sprzed: 


Š Mar ç 
Spr, ca 


odbedzie się 
<zerwea 1902 6d godz. 10 rana 


lieytacyjna zastawów z terminem zapadłości do 


02, oznaczonych Nr. od 13.103 do 54.842. 


Awane ć 
ane będą przedmioty ze złota, srebra i szlachetnych kamieni, 
Zwykł zegarki, broń mysliwska, platery ete. 
© czynności biurowe będą w dniu tym zawieszone. 


Dyrekcya. 


KRKAAA AK RAA M AAA 


GLOBUS AD 
PUTZ- 2 Aeon 


Globus 


Ekstrakt da czyszczenia 
czyści lepiej niż każdy środek do czyszczenia. 


Zastępstwo i skład u Józefa Stryera, Lwów, 
ul. Podlewskiego 6. 


POETII MUZTY VE KNEE DK TECAATĘTOT A" ETI Y KITEEN; 


KONERI A e 


IIR ENCZYN-=CIEPLICE 

Termy siarczane w Węgrzech. Ą 

, a Perła Karpat. i 

oddalona o 20 minut drogi od staeyi kolejowej Tepla-Trenezvn-Cieplice. Najsilniejsze kąpiele Ę 
siarczane austro-węg. z naturalnemi ciepłemi Źródłami (ciesłicami) od 37—420 C. i erygi- 

Ą n=lny muł Siisrczany przeciw 
Gichtowi, renm <tyzmowi. parsiiżewi, newralgji, ischias itp. 

Kąpiele lustrzane oddzielnie d'a pań a oddzielnie dla panów, kąpiele w wannsch, zakład wodole- 
ezt iczy, wd Źródeł, uasaż, leszenie elektryczne, gimnastyka lecznicza, kuracya żętycowa, terenowa. 
Odpowiednio wsz: stkim wymogom hygjeny i wygody. ceny tanie, pomiędzy temi specynlnie poleić 
można domy: „Sinananus*, Hotel Tepiitz, Quellenh f-Castel i Oreiherzehaus. Dobry i tani wikt 
w hotelu O-rsalon Teplitz, „Oesterreich“, „zum Elefanten“ dla żydów ortodoksów i we wielu 

innych jadłod:jniach. W maju i wrześniu za 6 koron dzienna cała pensya. Mez wiitu za 3 koron 1 

| 

m 


ve e © WTZ RAZU 


aE 


(kąpiele z bielizna), pokój z «pałem. Codziennie koncerty, teatr i inne zaba>y, położenie ochronione 
przed wiatrami Powietrze wolne od kurzu. Frekwencya przeszło 6000 gości kuracyjnych. Omnibusy 
i fiakry przy każdym gociągu. Kąpiele otwarte przez rok eały Wł»ściwy sezon kapielowy od I. maja 
do końca września. Prospekty ilustrowane gratis przez dyrekcyę kąpielową. 


MINE yoe 


"= 
eee CEE OE ONA 


GDDCREALAŃLAZLELDZYI. DALO LKĄ LLK LEŁ 
A Na spłaty miesięczne po 2 kor. 


y SZEKSPIR 


U = 5 r . . 
Mi dziela w 10 tomach w tłamaczeniu Koźmiana, Paszkowskiego, )4 
/ 
i 


N Porębowieza, Kasprowicza, Langiego, Rossowskiego w ozdonej A 


v 


W płóciennej oprawie ) 
: po cenis zniżonej 20 kor. 
N Zamawiać można w Księgarni Polskiej we Lwowie. A 


M / 
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Po zapłacenia piesiyszej raty dostaja się cała dzieło. ) 
Q 


E 


4 


e 


kk 


Najlepsze i najbardziej polecenia godne 
są Qzisial 
fśesiarki., Zniwiarki i Wiązałki 
„%żkiuckeye* 
fabryki Aultman, Miller 6 Co w Akron, Ohio, U. S$. A. — Zalety: nader 
prosta konstrukcya, najlepszy materyał, najstaranniejsze wykonanie, zu- 
pełne zrównoważenie, dlat-go lekki, spokojny pochód i zupełne wyzyskanie 
siły pociągowej. 
iFyłączne zastępstwo na Galicyę i Bukewinę 
oz: Składy komisowe posiada 


: 
związek handlowy Kólek rolniczych £ 
GŁ 
GŁ 


Ło 


: 
: 


w Xrakowie ul. Pijarska 4, we Swowie ul. Kopernika 2. 
Wszystkie maszyny 1 części zapasowe za składzie. Polskie illustr, katalogi darmo i opłatnie, 
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Birlad. w SZiedniu. YI. WWebsasse 28. 


o, 
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Towarzystwo dła handlu i składów herbaty 
raci K. i C. Popow w Moskwie. 


C. i k, padworzi dostawey Austro-Węgier. Dostawcy dworu cesarsko-rosyjakiego. 
Nadwornych dostawców Ich królewskich Maści, króla: Greeyj, Szwacyi i Norwegii, 
Belgii i Rumnnii, 

Grid Prix 


najwyższe odznaczenie na 
wystawie w Antwerpii 1894 r. 


g ae R 
Złoty zaadisk, w roku 1898. zj £s U Poł KA Ztety mednl 
Grand irix rr 1906, RA AC, kg najwyższe odznaczenie na 
najwyższe odznaczenie na wysta [Hr i wystawie w Sztokholmie 
wach powszechnych w Paryżu. JIN >+, nA RZ” 
A X, zurzoń sai wam: maa 
| 
CENNIK. l 
Ceny w korcnach za jedna paczkę rosyisk. wagi (1 funt ros, == 410 gram ) 
uzTE waw dz] el sf] «| s| «| | s [imu] 
szki Gz , + 2 č Fi H 
pan i Nr.0 i | | z Cnylonu 
uj, 15 20/11.— 10—| 9—| 8.30) 7.60) 6.70) 580 5 e 6 
4 i | Eu 5.20 4.80) 6.70 
a! K .= i a gr Ni 
U 7.60 << D. 4.50 4.10] 2.80| 5.35 2.80] 2.60| 2.15 8.35 
i s 3 i j 1 ` | 
Ta 8.80| 2.75 2.55| 2.25 2.05) 1.90] 1,70] 1.45| 1.30! 1.10) 1.70 
| 
e — ma mm — | 1.05] —-.95| — .85|—,75|-—.65|—.55| —.85 


Przy adblerza zs 20 keren, tranepsrt i opakowania bezpłatnie. 


Dywany, 

Chodaiki, 

Dywaniki przed 
umywalnie. 


Specyalny 


Skład Tryeste'sk 


Lwów, Sykstuska 2. 


Najnowsze a najtańsze 


w wielkim wyborze na skladcie 


(obicia pokojowe) 


sma ca. WETA PORE EC I A O PCZK, aansien EM 


RF Otwarto FREERSEAW TTW ZZ 

w Pasażu Mikolascha Choroby weneryczne 

> m h i zetara, obojga plej choroby skórne £ 

cd ulicy” Erẹetej robic oslabienie me tle geerasihezii 
Najnowszy francuski 


Chromo-Fotoskop 


Świat i życie w barwnych 
obrazach plastycznych. == 
Widoki natury = podróże — Stolice Świa- 
ta = Wyprawy naukowe == Wypadki histo- 
ryczne == Obrazy z postępu cywiiizacyi == 
złuka i nauka = if0. iło. 

= Zmiana obrazów co tygodnia == 


00 25-g0 maja 


Niederiandy - - - ** * 


Wybrzeża morskie == forty == Okręta 
Kąpiele morskie Scheweningen == Miasta: 
"sq a Xaaga, Delft, Groningen, Utrecht 
ele. ete. ż 


Wstep 1O ct. 
Otwarte od 10-tej rano do 10-tej wieczór. 


s$ 
A 


Hanson: h 8. Zabiegi leesuicze odby- 
w=je się pod osobistym dozorem. Bada- 


EA 1,3 
RI pune 1 EGLE 


topiine w gelt. 
- 5 


łurzzie dla Pai 8 


=: 
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SIPAT S ABE 


— pezzrm 
ROWERY 

z najlepszęch fa- 
bryk o orygizal- 
nych markach, 
z gwar. dletnią. 
Sprzedaż takze 
na raty z 10 pre. 
podwyżką. Wymiana używanych rowerów na nowe. 
Ozęści składowe na składzie. Warsztat mechaniczny. 
Na żądanie cenniki. Ceny umiarkowane. Rzetelne 
wykonanie naprawy tak rowerów jak i maszyn do 
wycia. -— Poleca się łaskawym względow P.T. 
Publieezońci BH. WARE. mechanik, LAW, 

ul. Wałowa Al (rhy Podwala). 


= ć 
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najnowsze okazy, kolosalny wybór 


A. Krzysztofowicz 


e. A m 
e GW; Hotel Gesi ŻE Ba 
Wsery ne żądanie odwrotnie. 


D s Aa 
DEENEN a E r T oA 


Orcbne ogłozzanie 
od wyrazu petitem 3 balerzy, taustym 
petitom 4 halerzy. 


HOPERNEICKE i SYN 
optycy I mechanicy, 
L*ów, place Halicki, polecają 
po cenach najtańszych okulary, ewikiery, lornety, 
barometty, ciepłamierse, mikroskopy, drzwonk. ele- 
ktryczne ete. 
Naprawy najta- 
niej i najrychlej. 


F yblikiewicza 37 zaraz do wyazjecie 
pokój z kuchnią nau parterze. 
BE 


miare miniatury nabywa R. Chomieki, ul. 
Czarnieckiego 12. 


BA 
T 


akćj umeblewamy frontowy dla Paú,! 
ui. Batorego 1. 32, I. piętro. 


TEE + * POK 1. 


Zamówienia 
z prowincyl za- 
łatwiamy punk- 

tualnie. 


P soanen m np 
emas maa EZ 


STA EEE ET T AN TNN NIET > 


upie fuytów na A osoby w dobrym stanie. 

Oferty biuro dzienników w Pasażu Hausmana. 
SRA 

rzy pokoje. przedpokij i kuchnia na par- 

terze od i. czerwca do wynajęcia, uł. Zybiikie- 


nz 


wicza 37. 3 
E i 
R p E L a 
rzachowiee Willa o kilkunastu ubikacyash | Ë za rpecyalnej bibułki 74 (42 m 
Korzystnie do sprzedania, zamiany lub wyna-|5 ~“ sag a TA 7 
jęcia Horszowski Ossollibskich 8. č Ahadig 1356 | 
amroy tè f 
Z urs socyologii dla Pań 2 razy tygo-|5$ 7 
dniowo dr. Felicya Nossig, ul. Antoniega Ma- $ I 
E ; Cea Eor 5 S . 
łeckiego 1. 2 (od godz. 5-tej PARON: 8 IE 29 po zą powszentnie 
mtzre wydania romansów Aleks. Dumasa, a $ 7 uznano za najlepsze! 
Eugeniusza Sue, Franciszka Troleppe, Tajem- rtg Ja Wszędzie do nabycia. e 
niee Londynu kupię. Oferty do biura dzienników t ; aai ns Ę 
w Pasażu Hausmana 3 z Fabryka: LWÓW, Mickiewicza b. S 
-nes Er a a a pA SSAA DE N N FEAE > 


orada i pomoce w sprawach pożyczkowych ! | sesnsnonainis rac nouos nisana TZ 


Urzędnicy państwowi, polityczni, zutonomie/ni, 5 7% 
kolejowi, poceztowi, profesorowie, oficerowie ete. ra- EFA j 3 f, vam 
czą się zwrócić w sprawach pożyczkowych o infor- „lo GQ, NASARA ISESE tej 
macyę, interwenezę i wyrobienie takowych do naj- | $* móż bo 52> ASKORRA EIRAS C ARAŻO ; 
AN t 


wyższych kwot bez lub za kondyktem pod „zapewniona 
dyskrecya* do biura dzienników Pasaż Hausmana. 
RE O 10 OWA TZT 


% PARYŻU. : 


"RDA AO CZ 2 


Adresy 
wszystkich zawodów i krajów dla rozsyłania 
ofert celem nawiązania stosunków handlowych 
z gwarancyą porta do otrzymania w między- 
narodowym biurze adresowem Józefa Rosen- 
zweiga i Synów, Wiedeń I, Backerstrasse 8. 
Internal. Telefon 8155. Prospekta franco. 


vsiewki: najlepszych 
herbat ||, kl zł. 1,801 1.60 
poleca handel horhaty | kawy 


Fimunda Riedla We LWOWIE, 


PW PACINO WW MAYO 47 A 


; natychninat wypadanie 
w na iwwiach i yżowis i ki- 
Toozmig działa nu porost wioetów, 


FYYYNIJE 


Słoik 2 frank, we Franeyi, w Paryżu, w apte- 
p. MOULIN, 30, ulica Louis ge Graud. 

We Lwowie w aptekach: pp. Mikolascha, We- 
wiórskiego. Boisera, Sklepińskiego, Ehrbara i Ru- 
ukeru. W Krakomiew aptekach pp.: Traucz ńskiego, 
Redyku i Wiszniewskiego. 


a | cwi 


43 


ME THLIN=1 "tu Mik wrz URL A ATZ Z GŁ 
Nakładem e k. Namiestnictwa 
wydany 


Król. Galicyi i Lodomeryi 


rrun 


nec aai 


Sprzedajemy następujące książki jak | 
długo zapas starczy po cenach zmzeznie 
zmiżonych. 

t 


Laskowski, Zużyty, kartki 7 życia, dawniej 
Z drukarni Wł. Łozińskiego, ul. Qzarniockiego 1 12. Telefon Nr. 527. 


or., cena 1 kor, 

Junosza Klemens, Wnuczek, i inne nowele 
, i obrazki, dawniej 8 kor, cena 1 kor. 
aa ion współczesna, dawni j 
A SŁ ję powieść, dawuiej 

5 : 
Wszystkie powyższe książki razem, zamiast 
15 kor. wysłane zostaną za nadesłaniem % 
kor. 50 hal. przekazem pocztowym. 


Ekspedycya Tygodnika Mód i Powieści, 
Lwów, Pasaż Hausmana. 


2 rok 


c, 


SZ 


można nabyć w Ekspedycyi „Gazety 
Lwowskiej“, Lwów, ul. Ozarnieckiego 
1. 12, po cenie 5 koron, na prowincyę 
z przesyłką pocztową (polecone) 5 k. 80h. 
dla e. k. Urzędów 5 k. 20 h. — Sze- 
matyzm za zaliczką nie wysyła się. 


ł 

| z W. Ks. Krakowskiem 
i r 

| 

| 


| 
|| CARO i JEL 


(Zarządca WŁ J. 


Fartuszki, Obrusy, 

Gsraty na mebla, 
Prześcieradła gumowe. 
Paski na stół (Tischldufar) 


poleca 


Cdawniej Jürgens) 
Lwów, ul. Sobieskiego l. 4. 


nrar aran ea en e 


Przeprowadzenia Kupujmy u źródła krajowego! 


n A ij, klg. nejwyborniejszych eukrów deser. z4r. 
pat, wozy 6 i 8 metr, RRC 


Ho klg. herbatników mieszanych złr. 1. ń adt 
LA 4 a j -A 

Gwarancya za całaść. la klg. Czekolady doskonałej po 70 et. 60 e re 
52 własnych: wozów meblowych patent. 


Cacao odtłuszczone proszkowane zalecane 


p 
pp. lekarzy po 40 et. 75 et. i 1 złr. 50 ot 
Herbsty Chińsko-rosyjskiej świetnej paczka 50 
Wiedeń, Schoticzring 27. 
Budapeszt, Arany Janos nteza 34. 


Specyalny 


Skład Tryesteńsk! 
Lwów, Sykstuska 2 


poleca 


EA. Treter , 
właściciel parowej fabryki czekolady i oub 
we Lwowie ul. Kopernika 1. 3, obok 

sażu Mikolascha. 


dą 


r D r z Donii : : waj po” i 
Lwów, Jagielizńska 22. Zamówienia z JAKA o odwrotną = 
Telefon. 408. p RETE =" z 
m = Ważne dla budujących j 
Kompletną bieliznę męską ze znaną | Pomimo kartelu i podwyższenia cen cemo gi 
marką ochronną „Lwem“, * sprzedajemy najlepszy cement portlaż* 
Sękawiczki damskie i męskie, po cenach zeszłorocznych 
Kapelusze i cylindry, 
Wielki wybór krawatów, 
Laski, parasole i kalosze, Ned) 
Chusteczki i szkarpetki, | i : 
Obuwie damskie i męskie najnowszych i 
fasonów, i ; 
Perfumeryę oraz wodę kolońską 
poleca 
po cenach majniższych nowo otworzony 
Magazyn towarów modnych męskich i galan- 
teryjnych e 
Adama PTZYLIDSKIEGO lsa iera j : 
ADA I | Skład wszelkich materyałów budo 0a m gp” ir 
oa PAT | Sykstuska 1. 23, telefon Nr. 605, maga Li 
Lwów, pl. Halicki 3. j Działyńskich L. 8, telefon Nr. 41 R 


Stanya kolei: 
Muszyna - Krynica 
z Krakowa 7 geds, 
ze Lwowa I1 gada, 
z Buda-Posutu 12 g. 
jazdy. 


Poczta 
3 razy dziennie 


Urząd telegraficzm | 


cK. Zakład ZAPOJOWY W Galicji. — 


z W Karpatach 600 m, n p m. ©ż stacyi kolejowej Muszyna-Krynica godzina bi 

4 Na stacyi wygodne powozy. p 

srodki leczuicze: Zdroje: „Zdrój główny“ i „Słotwinka* oraz „Zdrój 

«j bardzo silnej szczawy wapienna- i neagnezlowe-sodowo-żelazistej, 

Kąpiele mineralue b.rdzo obfite w kwas węglowy wolny, metodą Schwarza C81% 

Nader skuteczne kąpiele borowinowe. 

Kąpiele gazowe z czystego kwasu węglowego. 

Skarbowy Zaklad hydropatyezny pod kierownictwem specyalisty dr. H. Ebersa 

Kąpiele rzeczne, słoneczne, elektryczne, mięsienie (massage), leczenia dyetetyczne 1 të 

Klimat wzmacniający podalpejski. i 

Wody mineralse krajowe i ws elkie zagraniczne. 

Kefir. Żętyca. Mleko sterylizowane. Gimnastyka le:znieza. Apteka. 21 

Lekarz zakładowy dr. L. Kopif z Krakowa stala cały sezon ordynujący. Nadto 1 

praktykujących. 

$ Mieszkania przeszło 1500 pokoi z całkowitym komfortem urządzonych 
s 20 h. dziennie zwyż. z 

Dom zd ojowy z kotelem. — Czytelnia i wypożyczalnia książek, — Restauracyć: M 


aJ sronaty prywatne. — Hutele. -. Oukiernie. — Kościoł katolicki, kaplica. — Cerkiew- j 


Then WYK 


okat | 
1 ko” | 


EJ wolno A 
w cenie od 


S$ zdrojowa stała (dyr. A. Wroński). — Stały Teatr. — Koncerta. — Odzzyty. — 
cieczki towarzyskie, — Place gry do lawn-tenisa. — Spacery w urocze okolice Karpat. 7 
park szpilkowy wzorowo urządzony około 100 morgów obszaru. 
Frekwencya w r. 1901: 6268 osób. pE. ie 
Sezon od 156 maja do 30 września. W maju, czerwcu i wrześniu ceny kąpieli, poż 
5 w domach skarbowych i potraw w restauracyi domu zdrojowego o 25 pre. niższe. za kur: | 
W lipcu i sicrpnin nie udziela się ubogim żadnych ulg, jak uwolnienie od *% gtki 
|. Rozsyłka wód mineralnych krynickich od kwietnia do listopada, składy we g 
większych miastach w kraju i za granicę 
e *Biższych wyjasuień na żądanie udziela, broszury i prospekta rozsyła y 
c. k. Zarząd zdrojowy w Eryn? 


Lwowskiej Filii „td 
Banku galic. dla handlu i przemy*, 


R 


d | 


s $ a i u 
jzostał przeniesiony do nowo urządzonego kip pił” 


Ę parterze (ul. Jagiellońska l. 3) gdzie równieź + - 
_ niesiono 


Oddział wekslowy. 
Pierwotnie w parterze znajdujący się 
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